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Niedziela, 13 Września 1896. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
t wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakeyi i Admini- 
stracyj ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
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Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 
4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 ct. W miejscu: rocznie 12 zł, półro cznie 6 zł., kwartalnie 
3 zł, miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniczna: W Niemezech 1 zł. 60 et. miesięcznie, 
We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. 

„Przewodnik nankowy i literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et., drudzy 


30 et. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


Jednorazowe inseraty obiiczają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza, 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika l. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłąeznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 12 września. 


Mamy już przed sobą w dosłownem 
brzmieniu ułożoną w porozumieniu» W. Portą 
Wedle propozycyi ambasadorów uwierzytelnio- 

ych w Konstantynopolu, nową konstytucyę 
dla Krety. Sułtan ją potwierdził, kreteńskie 
gromadzenie narodowe przyjęło uznając za 
Odpowiadającą istotnym potrzebom ludności 
Ćurześciańskiej na wyspie, teraz tedy punkt 
Glężkości całej sprawy spoczywa w ścisłem 
brzeprowadzeniu wszystkich przyznanych u- 
Stępstw. Jest ich ogółem czternaście, a mniej 
Więcej wszystkie opierają się na nadanym 
JUŻ przed laty, lecz wcale niewykonanym sta- 
ucie organizacyjnym dla Krety i na konwen- 
cyi haleppskiej. Zupełnie nowem i bardzo 
Ważnem jest zawarte w pierwszym punkcie 
Ustępstwo, mianowicie że generał-gubernato- 
rem wyspy musi być wyłącznie chrześcianin, 
którego sułtan mianuje za zgodą i potwier- 
dzeniem mocarstw na okres pięcioletni. Do- 
tgehczas taki gubernator niemusiał być 
chrześcianinem, mocarstwa nie miały żadne- 
Bo wpływu na jego nominacyę, a czas jego 
urzędowania był zawisłym od woli padysza- 
ha. Gdy przeto generał-gubernator był do- 
sydotylko organem centralnego rządu, od nie- 
BO zależnym i mógł być każdej chwili od- 
wołanym, w przyszłości stanowisko jego bę- 
dzie silniejszem i trwalszem a za swoje czyn- 
ności ma być on odpowiedzialnym nie tylko 
Wobec Porty, lecz także mocarstw. W drugim 
punkcie przyznano generał-gubernatorowi pra- 
WO veto wobec uchwał Zgromadzenia narodo- 
wego i powiedziano, że wszystkie uchwały 
Izby, z wyjatkiem tych, które odnoszą się do 
Zmian konstytucyi mają być uważane po dwu- 
Miesięcznym przeciągu czasu za prawomocne. 
= 


R RÓ O OO ZO EC OOO RE CY RE ROCZNE. 


Wszystkie natomiast zmiany konstytucyi po- 
trzebują sankeyi sułtańskiej. Punkt trzeci na- 
daje generał-gubernatorowi prawo rozporzą- 
dzania dowolnie w razie zamieszek na wyspie 
znajdującemi się tam siłami zbrojnemi. Po- 
stanowienie to jest z tego względu ważnem, 
że na przyszłość ujętą będzie w karby władza 
komendantów wojskowych, którymi są z re- 
guły mahometanie a więc nie bardzo skrupu- 
latni gdy chodzi o ludność chrześciańską. 
Że — wedle dalszego punktu — dwie trze- 
cie urzędów publicznych ma być obsadzo- 
nych chrześcianami a jedna trzecia maho- 
metanami, to odpowiada zasadzie sprawie- 
dliwości, a jest o tyle korzystnem dla ma- 
hometan, iż ci stanowią zaledwie piątą część 
ogółu ludności. Sejm odtąd, jak postanawia 
punkt szósty, ma się zbierać przynajmniej raz 
na dwa lata; jest to bezzaprzeczenia wielkim 
postępem, dotąd bowiem niezwoływanie Izby 
było poniekąd Aż, „Na szezególniejszą uwa- 
gę zasługuje punkt ośmy, który orzeka iż w 
myśl fermanu z r. 1887 wchodzi w życie 
przepis, że połowa dochodów z ceł ma być 
użyta na potrzeby wyspy. Przyznano tedy tu 
otwarcie, że wydana jeszcze przed dziewięciu 
laty ustawa zaopatrzona podpisem sułtana po- 
zostawała na papierze a rządowi ani w my- 
sli postało przeprowadzić ją z własnego na- 
tchnienia. — Potrzeba było ku temu dopiero 
nacisku mocarstw i ubezwładnienia rządu cen- 
tralnego. 


Nie małe znaczenie mają także dwa na- 
stępne punkta, odnoszące się do reorganiza- 
cyi żandarmeryi i sądownictwa. Pierwszą 
zreorganizuje osobna komisya, w której skłąd 
wejdą także oficerowie europejscy, drugą ko- 
misya przy udziale prawników wyznaczonych 
przez mocarstwa. Nieokreślono jednak bliżej 
kiedy będą mianowane te komisye, kiedy 
mają rozpocząć swoje czynności i do jakiego 
czasu je ukończyć. W ustępie dwunastym po- 
stanowiono, że „emigranci z Afryki mogą 
przebywać na wyspie tylko za zezwoleniem 


generalnego gubernatora, a bez względu na 
prawa poddanych obcych wolno gubernatoro- 
wi wydalać z wyspy „wszystkich tych obcych 
poddanych, którzy nie mają zarobku lub s4 
niebezpieczni ze względu na spokój publiczny“. 
Pod emigrantami afrykańskimi należy rozu- 
mieć tych przybyszów mahometańskich z pół- 
nocnego wybrzeża Afryki, którzy należąc do 
osobnej sekty są formalną plagą wyspy i sta- 
nowią najbardziej zapalny materyał. Niena- 
widzą ich zarówno ehrześcianie jak i Turcy, 
bo jednym i drugim odbierają zarobek i sko- 
rzy są do wszelkiego rodzaju wybryków. 


Najważniejszym wszakże ustępem w sty- 
pulaeyach jest ostatni, w którym powiedzia- 
no: „Mocarstwa postarają się o to, aby się 
upewnić, że wszystkie powyższe ustępstwa 
istotnie będą przeprowadzone*. Jeżeli nastąpi 
to rzeczywiście z potrzebnym naciskiem, 
wtedy będzie można mieć nadzieję urzeczy- 
wistnienia przynajmniej w najgłówniejszej 
części przyznanych koncesyi i usunięcia na 
czas dłuższy z porządku dziennego kwestyi 
kretenńskiej. 


Niezadowoloną z tego pomyślnego u- 
kładu rzeczy stroną jest obecnie jedynie lu- 
dność muzułmańska Krety, która też wręczy- 
ła gubernatorowi protest przeciwko nowej u- 
stawie. Protest ten nie znajdzie oczywiście u- 
znania w obee korzyści, jakie z nowego u- 
kłądu odnoszą wielkie interesa; ale protesto- 
wi dziwić się nie można. W kraju rządzącym 
się konstytucyjnie, jakim będzie Kreta, zni- 
kną wszelkie przywileje i prerogatywy, jakie 
dotąd muzułmanom kreteńskim i prawa na- 
dane i wpływ Konstantynopola zapewniały. 
Z kasty dotąd rządzącej i mającej w admi- 
nistracyi przewagę, przejdą oni w stan, w ja- 
kim zostają z natury rzeczy mniejszości w 
krajach konstytucyjnych. 


Podróż carstwa. 


Z Kijowa zamieszcza warszawskie Słowo 
dłuższą korespondencyę o pobycie carstwa w 
tem mieście : 

Zjazd z prowincyi był niezmiernie li- 
czny. Zamożne rody obywatelskie wysłały do- 
borowe grono przedstawicieli. I tak bawiło 
tu: czterech Lubomirskich, trzech Stadni- 
ckich, pięciu Tyszkiewiczów, czterech Czo- 
snowskich, czterech Grocholskich (nie licząc 
pań); dalej przybyli: Braniccy, Potoccy, Ra- 
dziwiłłowie, Krasicey, Złotniecy, Meleniew- 
sey, Rzewusey, Bnińscy, Szczeniowscy, Jaro- 
szyńscy, Sciborowie-Marchoecy , Duninowie 
Borkowscy, Szembekowie, Czarnomscy, Roni- 
kierowie, Mazarakowie i t. d. Z najwybitniej- 
szych osób byli obecni: Konstanty br. Poto- 
cki, ordynat Teplicko-Sitkowiecki, Stanisław 
hr. Grocholski z Pietniczan, oraz brat jego 
hr. Tadeusz ze Strzyżawki, hr. Józef Potocki, 
Stanisław ks. Lubomirski z Równego i Ro- 
man ks. Sanguszko. 


Wojsko i policya nie tamowały ludności 
dostępu do ulie, któremi przejeżdżali carstwo, 
kordon wojskowy na ulicach zwinięto. Pod- 
czas przyjęcia szlachty w „domu szlacheckim“ 
car rozmawiał dłużej z hr. Aleksandrem Ty- 
szkiewiczem, który został zamianowany ka- 
merjunkrem. Na obiad dworski otrzymał za- 
proszenie między innymi dygnitarzami ks. ka- 
nonik Zmigrodzki, proboszez kijowski, szam- 
belan Ojca św. 


Świąteczne usposobienie mieszkańców 
Kijowa dosięgło do najwyższego stopnia pod- 
czas wytwornego „corso“ na Kreszezatiku, na 
które earstwo przybyli po odsłonięciu pomni- 
ka Mikołaja I. Kilkaset powozów, zaprzężo- 
nych wspaniale, przewinęło przez tę długą 
ulicę. Policyi i wart nie widziano woale. 

Porządek był wzorowy. Ekwipaż carski 
poprzedzały o jakie 15 minut powozy szla- 
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TEODOR JESKE-CHOIŃSKI. 
OSTATNI RZYMIANIE. 


POWIEŚĆ 
Z CZASÓW TRODOZYUSZA WIELKIEGO. 


VII. 
(Ciąg dalszy). 


. Najmniejszy szelest nie mącił uroczy- 
Btej ciszy, która zaległa kosciół. Tę ciszę pruł 
"408 szorstki, urywany, nadający się więcej 
to rozkazywania niż do gładkiej mowy re- 

ra, 


— Oto nazywacie się wyznawcami Chry- 
Stugą — ciągnął Ambrozyusz po krótkiej prze- 
twie dalej — i polegacie na Zakonie i chlu- 
posie się Bogiem. I znacie wolę Jego i ro- 
| ZNajecią rzeczy różne od niej, wyćwiczeni 
4c z Zakonu. I macie za to, że jesteście 
Odzaąmi ślepych, światłością tych, którzy są 
<iemności, mistrzami nierozumnych, na- 
uczycjelami niemowlątek, mając kształt zna- 
ności i prawdy w Zakonie. Którzy tedy 
pace drugich, dła czego siebie samych nie 
czyjcie? Którzy się cblubieie Zakonem, dla 
SĘ lżycie Boga przez przestępstwo tego 
w, onu? Albowiem imię Boże bywa przez 
ś8 blużnione między pogany, jako napisano. 
w gromady Aryanów i Manicheuszów 
` Płynął głuchy szmer. Brwi heretyków ścią- 
nęty się; spojrzenia ich stały się ponure. 
Waza Albowiem imię Boże bywa przez was 
Mone między pogany — powtórzył Am- 
j kT üsz głosem „podniesionym, który brzmiał, 
RR omenda wojskowa, nieznosząca nieposłu- 
dci stwa. Zamiast siać ziarno zgody i jedno- 
> zynicje rozerwania i zgorszenia przeciw 


świętej nauce naszego Pana Jezusa Chrystu- 
sa, stająć się pośmiewiskiem bałwochwaleów. 
Z waszej niezgody radują się czciciele zabo- 
bonów pogańskich, drwią ich retorowie i filo- 
zofowie. Zaliż obmierzła wam już wolność, któ- 
rą was łaska Boga naszego ojca, obdarowała 
za cnoty i męczeństwo przodków ? Zaliż chee- 
cie koniecznie, żeby nasze ołtarze splamiła 
znów krew ofiar, konających pod nożem ka- 
płanów Jowisza i Marsa ? 

Ambrozyusz nie przekonywał, lecz gro- 
mił. Przemawiał on, jak przemawia wódz do 
zbuntowanego wojska. I jak zbuntowane woj- 
sko, zawstydzone naganą ukochanego wcdza, 
milezy, tak milczeli wyborcy gminy kommeń- 
skiej, przygnieceni ciężarem wielkiego nazwi- 
ska, które było chlubą całego chrześciaństwa. 
Wiedziano, że nawet barbarzyńscy królowie 
oddawali spory swoje pod sąd Ambrozyusza. 

— W Rzymie podnoszą znów bałwo- 
chwalcy głowy nieprzejednane. Heleńsey de- 
monowie wzywają pogan do zemsty za swoje 
pohańbienie. Nad Italią idzie gorący oddech 
wojny, a między wami wichrzą poswarki i 
rozerwania, jak gdyby wam nie nie groziło. 
Jeszeze Kościół Chrystusowy nie spoczywa na 
opoce, niewzruszony, jak ona, jeszcze oblewa 
go zewsząd przemożna fala pogańska, silniej- 
sza aniżeli to wasze oczy, oślepione zawiścią 
i pychą, mogą dostrzedz. Dość, by jaki czci- 
ciel Jowisza Kapitolińskiego zasiadł na tronie 
Qezarów, a wrócą na. was smutne dni niewoli. 
I będziecie znów służyli nieprzyjaciołom wa- 
szym, jako przegraża Pismo Święte, w gło- 
dzie, w pragnieniu, w obnażeniu i we wszyst- 
kim niedostatku. I włożą jarzmo żelazne na 
szyje wasze, przeto, iżeście nie służyli Panu 
Bogu swemu w weselu i w radości serde- 
cznej, gdyście mieli dostatek wszystkiego. 
I będzie sługa równy z panem, niewolnica 
równa z panią swoją i kapłan z ludem i bo- 
gaty z ubogim i ten, eo kupił mienie, równy 
z tym,'o je sprzedał. I rzucą się na was bał- 
wochwaley, wołając: rozdzieliło się serce ich, 
teraz poginą. 


Wyborcy zaczęli spoglądać po sobie wzro- 
kiem niespokojnym, wieść bowiem o zaburze- 
niach rzymskich rozeszła się już po kraju. 
Gorący oddech wojny unosił się w istocie nad 
Italią ; w miastach, osadach i siołach, w któ- 
rych mieszkała ludność mieszana, popłynęła 
krew w bójkach ulicznych. I nagle zrozumieli 
katolicy, Aryanie i Manicheusze, iż łączy ich 
jedna, wspólna sprawa. Byli wszyscy chrze- 
ścianami... Zaciekłość stronnicza zaczęła w ser- 
cach ich stygnąć. 

A biskup mówił dalej. y 

— Jakoście tu przybyli, szaty godowej, 
to jest zgody i jedności braterskiej nie ma- 
jąc? Pan Bóg puścił między was, zamiast 
Ducha Świętego, ducha wartogłowa, i jeste- 
ście, jak pijani. Jednoście ciało i duch jeden, 
jednego macie Pana Jezusa Ohrystusa, jedną 
wiarę, jeden chrzest. Jeden nad wami Bóg 
i Ojciec wszystkich, który jest nad wszystko 
i przez wszystko i we wszystkich was. Przez 
imię Pana naszego, Jezusa Chrystusa, proszę 
was, bracia, abyście toż samo czynili wszyscy, 
a iżby nie było między wami rozerwania, ale 
abyście byli spojeni jednakim umysłem i je- 
dnakiem zdaniem. Braćmi sobie jesteście, 
a szkody sobie czynicie ? Błagam was, chrze- 
ścianie, rzućcie od siebie wszelką złość i zdradę 
i obłudność i zazdrość i obmowę i módlcie się 
ze mną do Pana naszego, Jezusa Chrystusa, 
aby wam wrócił spokój i rozwagę. 

Ambrozyusz prosił, leez w jego gło- 
sie nie było miękkich tonów prośby. Brzmiał 
w nim rozkaz wodza, który nawet nie przy- 
puszcza, żaby się ktoś mógł jego woli oprzeć. 

Stał z głową cofniętą w tył, z zmarszezką 
pomiędzy brwiami, z podniesioną prawicą, 
jakby ją chciał spuścić na nieposłusznych. 

I nikt z zebranych nie ośmielił się oprzeć 
woli pogromcy imperatorów. Czemże oni byli 
w porównaniu z Teodozyuszem ?... 

Wszyscy — Aryanie, Manicheusze i ka- 
tolicy — padli na kolana. 

A biskup wyciągnął ręce do ołtarza 
i modlił się: 


>.. — Wlej w nich ducha miłości, Panie, 
i daj im z dobroci Twojej zgodę. Oznajmij im 
drogę, którą iść mają i rzecz, którą czynić 
mają, aby im było dobrze, gdy usłuchają 
Twojego rozkazania.... 

Zamilkł. Z jego twarzy orlej schodził 
wyraz stanowczości. Gorycz głębokiego bolu 
rozlała się na rozehylonych ustach, smutek 
ocienił Jego ezoło i oczy. Pasterz cierpiał za 
nieprawości owczarni... 

, Z dołu, z tłumu wyborców płynął ku 
niemu szept cichej modlitwy,  zmięszanej 
z westchnieniami. Duch zgody wstępował 
w serca chrześcian. 

Nagle podniósł się jeden z Aryanów 
i zawołał : 

— Daj nam ty biskupa, ojcze świąto- 
bliwy! 

— Twoja wola będzie naszą wolą... 

— Ty rozkaż, a uczynimy co rozkażesz.... 

Wówczas odwrócił się znów Ambrozyusz 
do przedstawicieli gminy kommeńskiej i rzekł: 

— Każda dusza niech będzie zwierzchno- 
ściom wyższym poddana, jako mówi święty 
apostoł Paweł, bo przełożeni nie są na po- 
strach dobrym uczynkom, jeno złym. A chcesz 
się bać zwierzchności, czyń, co jest dobrego, 
a będziesz miał pochwałę od niej, Bożym ona 
bowiem tobie sługą jest ku dobremu. 

Jego głos, gdy to mówił, był łagodny, 
jak głos ojca, który upomina dzieci ukochane. 

Wskazał ręką na starego prezbitera ka- 
toliekiego i dodał: 

— Biskupem waszym będzie Hyeronim I 

— Hyeronim biskupem ! — odpowiedział 
mu okrzyk wyborców. 

Nazwisko nowego biskupa runęło przed 
kościół i zatoczyło nad zebranym tłumem 
koło szerokie. 

— Hyeronim, Hyeronim ! — wołała cała 
gmina z radością, jak gdyby się jej naj- 
skrytsze „pragnienia spełniły. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


checkie. Powszechną uwagę zwróciła prześli- 
czna liberya ordynacka Potoekich — poma- 
rańczowa z niebieskiem -- po kozacku. Ksią- 
żę Stanisław Lubomirski jechał w landau, za- 
przężonem parą białych arabów. 

Zadziwiającą była uprzejmość, z jaką 
otoczenie carskie traktowało przedstawcieli 
prasy. Wszystkie sprawozdania i koresponden- 
cye cenzurował sekretarz ministerstwa dworu 
kamerjunkier Dubreuil d Echappard. Podczas 
pożegnania na dworeu mistrz ceremonii de 
Kannyard wpuścił przedstawicieli prasy do 
wnętrza, ułatwiając im trudne zadanie. 

Według ostatniej depeszy z Kopenhagi, 
carstwo udadzą się dnia 22 b m. na wyspę 
Leith, poczem nastąpią odwiedziny królowej 
Wiktoryi w Balmoral. Z Balmoral wyjadą ko- 
leją do Portsmouth, a następnie dnia 4 paż- 
dziernika na własnym yachcie do Cherbour- 
ga. W świcie carstwa znajduje się jedna da 
ina dworu, dalej br. Woroncow-Daszkow, ks. 
Oboleński i lekarz przyboczny dr. Hirsch. 
Rossyjski wielki marszałek dworu wyjechał 
do Paryża, aby odbyć konferencyę w sprawie 
ceremoniału przyjęcia. 

Francuska rada ministrów dzisiaj ma u- 
stalić program przyjęcia. Charakter uroczy- 
stości zależeć będzie od tego, czy carowa to- 
warzyszyć będzie swemu małżonkowi w po 
dróży do Francyi. W ostatnich dniach bowiem 
znowu w niektórych kołach utrzymują, iż nie 
jest rzeczą wykluczoną, że carowa ze wzglę- 
du na zdrowie nie zechce narażać się na wy- 
silenia, połączone z taką podróżą. 

W komunikacie, wyszłym z minister- 
stwa spraw zagranicznych, zwrócono uwagę, 
iż z powodu podróży cara powstaje mnóstwo 
projektów co do podarunków, jakie mają być 
ofiarowane carskiemu gościowi. Niektóre z 
tych projektów są wprost niesmaczne, inne 
służą reklamie. Otóż komunikat ten zaznacza, 
iż byłoby rzeczą pożądaną, aby projektowicze 
poprzednio zasięgali opinii w ministerstwie 
spraw zagranicznych. 

W obozie pod Chalons odbyć się ma na 
cześć cara dnia 8 października wielki prze- 
gląd. W rewii weżmie podobno udział 100.000 
żołnierzy. 


Z Warszawy. 


(W. ks. Michał w Warszawie. — Hr. Szuwa- 
łow. — Pobór rekrutów z Królestwa. — Ruch 
ludności). 

Wielki książę Michał Mikołajewicz przy- 
był onegdaj do Warszawy, powitany na dwor- 
eu przez naczelników władz oraz hr. Szuwa- 
łową , małżonkę chorego generał- guberna- 
tora. Hr. Szuwałowa przybyła w towarzy- 
stwie generała Mayendorffa. W. książę zasię- 
gał szczegółowych informacyj o stanie zdro- 
wia generał-gubernatora, poczem odjechał w 
powozie do zamku i udał się niezwłocznie do 
pokoju chorego. W. książę był również na 
obiedzie u br. Szuwałowa. 

Biuletyn z dnia 10 b. m. o stanie zdro- 
wia hr. Szuwałowa brzmi: Stan ogólny za- 
dowalniający. Po poprzedniej nocy, spędzonej 


niespokojnie, ostatnia noc była zupełnie do- 
bra. Poj:wił się zpetyt. Prawidłowy przebieg 
choroby w ciągn pierwszego tygodnia należy 
uważać za okoliczność ważną i pomyślną. 

Ogolna liczba rekrutów z pośród popi- 
sowych, urodzonych w 1875 r., którzy będą 
w czasie tegorocznego poboru jesiennego 
wzięci d» wojska, wynosi 279.000. Z powyż- 
szej liczby przypada na gubernie Królestwa 
Polskiego: z warszawskiej 4841, kaliskiej 2525, 
kieleckiej 2251, łomżyńskiej 1791. lubelskiej 
3054, piotrkowskiej 8059, płockiej 1598, ra- 
domskiej 2821, suwalskiej 1924 i z siedleckiej 
2222 rekrutów. 

W tych dniach wyszło z druku sprawo- 
zdanie o ruchu ludności miasta Warszawy za 
rok 1895, opracowane przez sekcyę statysty- 
czną magistratu. Otóż według tego sprawo- 
zdania w dnin Í stycznia 1895 ludność War- 
szawy wynosiła głów 586.968. 


Z Bulgaryi. 
(Wybory municypalne. — Proces przeciw mor- 


dercom Stambułowa. —— Polacy w Bułgaryi. — 
Charakterystyka Bułgarów). 


Agencya bałkańska donosi: W niedzielę 
odbędą się wybory municypalne w miastach. 
Doniesienia z kraju zapewniają, że wszędzie 
rozwinięto gorliwą agitacyę. Wszystkie stron- 
nictwa opozycyjne wezmą udział w wyborach, 
które wskutek tego nabrały wybitnie poli- 
tycznego charakteru. Stronnictwo Radosławi- 
stów połączyło się ze sironnictwem Stambu- 
łowistów i stawia prawie wszędzie listę swo- 
ich kandydatów. Walka wyborcza będzie szcze- 
gólnie w Sofii bardzo ożywioną. Dzienniki, 
przychylne; rządowi, wydrwiwają listę, po- 
stawioną przez zjednoczone stronnictwa. Na 
czele tej listy stoi nazwisko generała Niko- 
łajewa, który ma ubiegać się o godność me- 
ra. Usiłowanie utworzenia koalicyi między 
stronnictwami Cankowa i Karawełowa spełzło 
na niczem, jakkolwiek w tym celu odbyto 
wspólne zgromadzenie. Do koalicyi nie przy- 
szło z powodu różnicy zapatrywań obu przy- 
wódców. Zapewniają, że Karawełow zgłosi 
sam swoją kandydaturę. Lista rządowa nie 
jest dotychczas dokładnie znana. 


Proces przeciw obwinionym o zamordo- 
wanie Stambułowa ma się rozpocząć w pa- 
ździerniku. Oskarżenie, które w tych dniach 
doręczone będzie obwinionym, zwraca się 
przeciw Georgiewowi, jako bezpośredniemu 
mordercy, oraz przeciw Naum Tufekcziewowi 
i Mireo Acowowi, jako współwinnym. Acow 
siedział na koźle powozu, w którym morder- 
cy Stambułowa uciekli po spełnieniu zbrodni 
i powoził nim. Do rozprawy wezwie sąd 127 
świadków i rzeczoznawców, między nimi Dym. 
Grekowa, Dym. Petkowa, J. Salabaszewa, P. 
Sławkowa (byłych ministrów), D. Kezowa, 
Nik. Sziwkowa i t. d. Przeciw bezpośrednim 
mordercom Michałowi Stawrewowi i Atana- 
sowi Owetkowi, którzy uciekli za granicę, mu- 
siano zaniechać dochodzenia sądowego. Tu- 
fekcziew i Georgiew znajdują się na wolnej 
stopie, pierwszy za kaucyą 20.000, drugi za 


obecnie przedstawienia w Krakowie, 
Rady miejskiej jeszeze z początkiem lata podanie 


kaucyą 15.000 franków. Aeowa trzymają w 
więzieniu. 

Z Sofii pisze korespondent Dziennika 
Poznańskiego: Stanowisko Polaków w Bułga- 
ryi było za czasów Stambułowa bardzo do- 
bre. Okazywano im zarówno ze strony rządu 
jakoteż i ludności wiele sympatyi, a kilku 
Polaków w służbie rządowej. i na innych 
stanowiskach wybiło się na wierzch. Teraz 
przy wietrze rossyjskim nastąpiła zmiana. 
Polskie sympatye ustąpiły rossyjskim miejsca. 
O Bułgarach można śmiało powiedzieć bulga- 
rica fides, nulla fides. Kto bowiem budowałby 
na stałości Bułgarów, miałby gmach z kart 
przed sobą. Bułgar zmienia się w miarę in- 
teresu najprzód osobistego, a potem polity- 
cznego i narodowego Kameleonów politycznych 
pełno tu na najwyższych nawet stanowiskach. 
Charakter narodowy Bułgarów, śmiało to rzec 
można, nie ma w sobie prawie nie słowiań- 
skiego. Bułgar jest skryty, chciwy zysku, na- 
ginający się jak trzcina raz w tę, to znowu 
w tamtą stronę, w miarę, jak tego wymaga 
interes; podstępny i niewzdrygający się przed 
napadem na wroga z tyłu. Z drugiej strony po- 
siada on także zalety, które rzadko natrafić 
można pomiędzy ludami słowiańskimi. Buł- 
gar jest pracowity, zapobiegliwy i oszczędny 
aż do skąpstwa Przeciwieństwo bułgarskiego 
charakteru narodowego najlepiej, albo raczej 
najpuklej ujawnia się przez porównanie go 
z charakterem sąsiadujących Serbów. Co za 
kontrast! Serb jest lekkomyślny — Bułgar 
działa zawsze z głębiej obmyślaną rozwagą; 
Serb jest marnotrawnym, Bułgar skąpym; 
Serb lubi marzyć i próżnować, Bułgar zapa- 
truje się zimno i trzeżwo, a pozwala sobie wy- 
wczasu dopiero po pracy. 


KRONIKA 


Lwów, 12 wrzesnia. 


— JE. P. Filip Zaleski, prezcs Koła 
polskiego, bawi we Lwowie. 


— Stacya telegrafu w Wielkich 
Oczach. Z dniem 16 b. m. otwartą zostanie 
w Wielkich Oczach (powiat Jaworów). przy 
istniejącym tamże c. k. urzędzie pocztowym sta- 
cya telegrafu z ograniczeną służbą dzienną. 


— Posiedzenie Rady miejskiej od- 
będzie się dzisiaj, w sobotę, o godzinie 6 wie- 
czorem w sali ratuszowej, Na porządku dzien- 
nym: Wybór deputaeyi, celem ziożenia hoł- 
du Najjaśniejszemu Panu. 

— Szkoła leśna we Lwowie. Poda- 
nia o przyjęcie do krajowej Szkoły gospodarstwa 
leśnego we Lwowie, wnosić można do dnia 20 
b. m. 

— Teatr lwowski i eyrk. Dyrektor 
towarzystwa cyrkowego, Cezar Sidoli, dającego 
wniósł do 


o koncesyę na przedstawienia we Lwowie w mie- 
sią*ach jesiennych i zimowych, w budynku na 
gruncie prywatnym obok szkoły i kościoła św. 


Anny. Rada, po przeprowadzeniu obszernej dy- 
skusyi, odmówiła koncesyi ze względu na miejsce 
do przedstawień niestosowne, zastrzegając, że 
przeciw samemu cyrkowi nie ma żadnego za- 
rzutu. Opierając się widocznie na tem, wniósł 
C. Sidoli podanie do magistratu o koncesyę na 
otwareie cyrku od października do grudnia r. b. 
na gruncie przy ul. Zygmuntowskiej — i ma- 
gistrat koncesyi udzielił. Tem załatwieniem spra- 
wy cyrkowej, uczuła się ukróconą dyrekcya tea- 
tru lwowskiego. Wniosła też ona do właściwych 
władz podanie, w którem wskazała, że cyrk 
stanowić może groźną konkurencyę dla teatru; 
że chcące teatr podnieść i na lepsze niż dawniej 
wprowadzić tory, włożyła w przedsiębiorstwo 
znaczne nakłady pieniężne; że wobec konkurencji 
ze strony cyrku, musiałaby dyrekcya popaść w 
bankructwo, a w końcu, że w razie zatwierdze- 
nia koncesyi na cyrk, dyrekcya już teraz ustąpi 
raczej, niż zechce narazić się na niechybną ruinę 
materyalną w sezonie zimowym, na ruinę, której 
wynikiem byłoby ustąpienie i co za tem idzie, 
pozbawienie bardzo licznego personalu teatralnego 
w pośród zimy — chleba. 

W sprawie tej zabrała głos i komisya ar- 
tystyczna, powołana do nadzoru sceny i wniosła 
do Wydziału krajowego opinię swoją, w której 
ze względu na dobro sceny, wyraża zdanie: „iż 
udzielenie koncesyi na przedstawienia cyrku Si- 
dolego, naraża na szwank żywotne interesa sceny 
polskiej we Lwowie. Komisya uprasza tedy wys. 
Wydział krajowy, by zechciał poczynić natych- 
miast stanowcze kroki, celem uchylenia tego nie- 
bezpieczeństwa.“ 


— Panorama „Golgoty“ na wzgórzu 
Stryjskiem, będzie — jak nam donoszą — nie- 
bawem wywieziona do Warszawy. 

— Jubileusz 40-letniej służby ob- 
chodził w Stanisławowie dnia 11 b. m. p. Adolf 
Stark, naczelny dyrektor tamtejszego zakładu 
karnego. Służbę rozpoczął p. Stark w r. 1856, 
jako kadet wojskowy. Odbywszy kampanię w r. 
1859 i w r. 1866, wystąpił z armii w chara- 
kterze porucznika i w r. 1870 został mianowa- 
ny oficyałem przy c. k. zakładzie karnym we 
Lwowie, w r. 1871 adjunktem w takimże za- 
kładzie w Wiśniczu, następnie kontrolorem i za- 
rządeą tegoż zakładu w r. 1876. Na pedstawie 
odbytych studyów w innych zakładach, szczególniej 
zaś w Graeu, wprowadził z polecenia Ministerstwa 
utrzymanie więźniów w Wiśniczu w zarządzie 
własnym. System ten okazał się bardzo prakty- 
cznym i zaoszczędził państwu wiele kosztów. 
W r. 1888, w uznaniu położonych zasług, mia- 
nowany został dyrektorem, w r. 1889 zaś na- 
czelnym dyrektorem e. k. zakładu karnego w 
Stanisławowie. W tymże roku po raz pierwszy 
wprowadził w Galicyi użycie więźniów przy re- 
gułacyi rzek. 

Na intencyę jubilata odbyło się w piątek 
rano w kaplioy zakładu karnego solenne nabo- 
żeństwo, w którem uczestniczyli wszyscy urzę- 
dniey zakładu wraz z rodzinami, oraz personal 
służbowy, poczem w jednej z sal pięknie ude- 
korowanej, odbyła się właściwa uroczystość. 
Imieniem grona urzędników przemówił, najstar- 
szy z nich, zarządca p. Ludwik Schneider, któ- 
ry w wymownych słowach podniósł zasługi ju- 
bilata, oraz uczcił jego nieskazitelny charakter, 
poczem imieniem kolegów wręczył mu piękny 
upominek. Następnie składali życzenia jubilato- 
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(Ciąg dalszy). 


SRG 


Pewnej soboty popołudniu Tekla przy- 
pomniała sobie, że miała odnieść obrus ko- 
Ścieluy proboszczowi, który wzięła do napra- 
wy na nadzielę. 

— Dobrze! — rzekła babka. Michał 
będzie ci towarzyszył do wsi. 

Michał wstał i wziął kapelusz. 

— Idziesz z nami, prawda ? — spytała 
Tekla Walerji. 

— Nie! — odrzekła dziewczynka. 
Muszę sobie przyszyć falbankę do sukni na 
jutro. 

Pomogła Tekli się ubrać. 

— Przedewszystkiem, idźcie drogą — 
rzekła do Michała — Będzie mniej rosy. 

Poszli. 

Osma godzina wybiła, ale było jeszcze 
jasno na dworze. W czerwcu, natura w pełni 
rozwoju, zdaje się nawet w nocy nie potrze- 
bować wypoczynku. Księżyce jak blado-ognista 
kula płynął po błękitnem niebie bez żadnej 
chmurki. Woń przejmująca napełniała po- 
wietrze ; kwiaty z ogrodu mięszały swoje za- 
pachy z wonią siana świeżo skoszonego. Owa- 
dy latały z brzękiem, kogut piał na folwarku. 

Tekla i Michał w milczeniu przeszli 
aleę i bramę. W polu ruch jeszcze panował; 
dzieci pędziły bydło do obory, kosarze wią- 
zali siano we wiązki; inni przerzucałi sko- 
szoną koniczynę ; kobiety wracały do domów 


z płachtami pełnemi trawy na plecach. 
Wszyscy zatrzymy wali się, żeby powitać idącą 
młodą parę; Tekla się uśmiechała, Miehał 
rozmawiał lub rady udzielał. 

— Piękne życie, kuzynko! — rzekł na- 
gle — pracować, oddychać powietrzem własnej 
ziemi, czuć, że się jest kochanym i szanowa- 
nym od wszystkich... i ten spokój, cisza, 
błogość.... i wszystkie te cuda wspaniałomyśl- 
nej przyrody.... Czyż to nie jest prawdziwe 
szezęście ? 

— Myślę tak samo, jak ty kuzynie, ale 
moje własne twierdzenia nie nie znaczą. 

— A to dlaczego? 

— Jestem dziką, jak mówi Walerya. 
Kocham moje drogie Berghem i zawsze mia- 
łam tylko jedno marzenie: pozostać tu na 
zawsze. Ten wiejski tryb życia podoba mi się 
i nie umiałabym nałamać się do innego. A 
wreszcie potrzebuję mieć w około siebie ży- 
czliwe twarze, na którychbym widziała wyro- 
zumiałość i przywiązanie. f 

— Zupełną masz słuszność ! f 

Doszli do wsi. Powitania znów się roz- 
poczęły. Sobota bywa zawsze dniem wielkich 
porządków u flamandzkich gospodyń ; woda 
lała się z każdego niemal progu domu. Tekla 
całowała dzieci, które przybiegały z nią się 
witać. 

Bardzo wesoły pozór miało probostwo, 
przy samym kościele, zarośnięte całe dzikiem 
winem. Młodzi ludzie przez furtkę weszli do 
sieni. Flora, służąca proboszcza, czyściła rą- 
dle w kuchni, której drzwi były otwarte. 

— Chwała Bogu, panno Teklo — za- 
wołała, biorąc pakunek z obrusem z rąk mło- 
dej dziewczyny — zaczynałam się niepokoić. 

I otwierając drzwi w głęhi kurytarza: 

— Ksiądz proboszcz jest w ogrodzie — 
dodała. 

Ksiądz Vachon, z podpiętą szpilkami 
sutaną, podlewał jarzyny wodą z polewaczki. 


— Ach! mój Boże! moje dzieci, jakaż 
miła niespodzianka! — zawołał, stawiając 
polewaczkę. 

— Odniosłam obrus, księże proboszczu — 
rzekła Tekla. 

— Dobrze! chodźcie spocząć w alta- 
nie — odrzekł ksiądz, odpinając szpilki, pod- 
trzymujące sutanę. 

Po chwili rozmowy: 

— Ach! co chciałem mówić.... — przer- 
wał ksiądz — pragnąłbym, abyście mi za- 
szczyt uczynili jutro, na sumie, spiewająe 
duet „O salutaris*. Ty, Michale, wiesz? przy 
powtarzaniu, zaczynasz zawsze za prędko... 
Możebyśmy spróbowali jeszcze raz? 

Poszli do parlatoryum. Ksiądz usiadł do 
harnonium i zaczęli. 

Spiewak, pianista, kompozytor, zamknię- 
ty na parafii ksiądz, poświęcał się z prawdzi- 
wą namiętnością umiłowanej sztuce, o ile 
mu jego obowiązki na to pozwalały. Kompo. 
zycyi nagroinadzonych miał mnóstwo. (iężką 
pracą było uformowanie fanfary, która gry- 
wała co roku na św. Cecylię, za każdym ra- 
zem inny utwór, wyuczony przez księdza. Bóg 
sam wiedział ile cierpliwości zużyć musiał 
artysta i ilu fałszów się nasłnchać! Niepodo- 
bna było wlać poczucia piękna w dusze tych 
poczciwych chłopków, którzy nie rozpoznawali 
krzyżyka od bemola! Dzieci ze szkoły także 
nie zadawalały jego ambicyi, fałszując kan- 
taty, które go tyle pracy kosztowały. 

Powtórzenie poszło dobrze. Michał uwa- 
żał i nie zrobił błędu. Tekla cudownie od- 
spiewała swoje solo. 

— Doskonale! — rzekł proboszcz Za- 
chwycony — wybornie poszło! Tym razem, 
Michale nie omyliieś się, ale uważaj jutro. 

Po tych słowach, Michał przypomniał 
kuzynce, że późno się robi i pożegnali idee 

Noc już zapadła, ale księżyc dostatecznie 
rozświecał drogę. Młodzieniee podał rękę ku- 
zynce. 


We wsi drzwi wszystkie były już poza- 
mykane, a po za szybami gdzieniegdzie tylko 
słabe światełko błyszezało. Chwilami odzywa- 
ło się szczekanie psa. Wkrótce wyszli na dro- 
gę. Pola były puste; żadnego odgłosu dokoła, 
tylko daleki spiew słowika. Nagle, wydało się 
Michałowi. że ręka kuzynki zadrżała na jego 
ramieniu. 


— Zimno ci może, kuzynko? — za- 
pytał. 

— Nie. 

— Uważaj, jesteś trochę delikatnego 
zdrowia. 


Kapiszon na jej głowie zsunął się, więc 
Michał zmusił ją, by stanęła i pomógł jej go 
naciągnąć. Ona pozwalała na to, eo robił, po- 
słuszna, uśimiechnęta. Gdy skończył: 

— Jesteś teraz zadowolony ? — spytała. 

.  — Tak, jestem spokojniejszy... Więcej 
niż każda inna, powinnaś się strzedz przed 
zimnym naszym półnoenym klimatem. 

To prawda — odrzekła melancho- 
lijnie — w moieh żyłach płynie nie tylko 
fiamandzka krew... 

-- Mój Boże! zrobiłem ci przykrość! — 
zawołał żywo Michał. — Przebacz mi, jeżeli 
nasunąłem ci na myśl smutne wspomnienia. 

— Te smutne wspomnienia — odrze- 
kła głosem słodkim i rzewnym — nie po- 
trzebują być przypominane, abym o nich my- 
ślała. Okoliczności, które mnie uczyniły sie- 
rotą, podwójnie mi są przykre. W głębi du- 
szy pozostała mi myśl, że gdyby moi biedni 
rodzice nie byli opuszezali Berghem, nie by- 
liby pomarli... Byłam bardzo maleńka, ale 
kochałam moją mamę gorąco, nadzwyczajnie, 
jak ra takie dziecko; tak mi mówiono. Wy- 
starczało mi widzieć ją, patrzeć się, żyć w 
jej cieniu... Wiele lat od tej pory minę- 
ia ij Ja jeszcze ezuję jej pieszczoty i poca- 

unki. 


(Ciąg dalszy nastąpi) 


wi werkmistrze, oraz cały personal służbowy, 
który ofiarował mu gustownie wykonany adres 
Za owacyę tę, rezrzewniony do głębi jubilat, w 
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rowana przez por. Zborowicza, biorąc „Mondzie- 
lówkę* p. Krzysztofowicza, na której jechał por. 
Fibich, druga; „Nonsens“ br. Pohoreckiego-Ho- 


gorących słowach dziękował. Uroczystość zakoń- | rochs, prowadzony przez por. Weigla, trzeci. 


czyłą się ucztą, wydaną przez grono urzędników 
zakłądu. 


— Zamiast wieńca na trumnę śp. Ada- 
ma Oleńskiego, wiceprezesa Tow. Biblioteki słu- 
chaczów prawa we Lwowie, zmarłego d. 5 b. an. 
w Muszynie, złożyła rada zawiadowcza tegoż 
Towa'zystwa 10 zł. na gimnazynm cieszyńskie 
do funduszu, pozostającego w depozycie Ozytelni 
akademickiej, 

-- A Izby sądowej. Po dwudniowej 
rozprawie przeciw b. straźnikowi akcyzowemn, 
Bazylenu Lapińskienu — o której donieśli- 
śmy — skazał trybunał ławy przysięgłych we 
Lwowie Łapińskiego na dwa miesiące więzie- 
nia. Sędziowie przysięgli nie zatwierdzili pyta- 
nia w kierunku zamierzonego morderstwa, po- 
twierdzili natomiast pytanie w kierunku nieo- 
strożnego obchodzenia się z bronią. 


— Festyn w Buczaczu na dochód za- 
kupna mundurków dla ubogiej młodzieży gimna- 
zyalnej, odbył się dnia 6 b. m. Czysty deehód 
z festynu, oraz % przedstawienia amatorskiego, 
urządzonego dnia 11 lipca b.r, wynosi 428 gt. 
9 et. Podając ten prawdziwie świetny rezultat 
do publicznej wiadomości, składa dyrekcya gimna- 
zynm w imieniu biednej dziatwy serdeczne słowa 
podzięki czeigodnym panien i panom, którzy ła- 
skawie urządzeniem festynu zająć się raczyli, 
oraz wszystkim szlachetnym ofiarodawcom. którzy 
na ten cel datki nadesłali. 


— Egzamin z kobiecych robót rę 
eznych, odbędzie się przed komisyą egzamina- 
cyjną w Sokalu dnia 5 października b. r. Kan- 
dydatki pełniące obowiązki nanczycielskie przy 
szkołach publicznych, mają wnieść podania przez 
okręgowe Rady szkolue, a nie zajmujące posad 
wprost do dyrekcyi e. k. Seminarynm nauczy- 
cielskiego w Sokalu, najpóźniej do 25 b. m. 
Do podania należy dołączyć: 1) Metrykę chrztu 
w dowód, że kandydatka ukończyła 18 rok życia; 
2) świadectwo zdrowia; 8) świadectwo z ukoń- 
czonej VIII klasy szkoły wydziałowej, lub nanki 
prywatnej; 4) świadectwo moralności, jeżeli kan- 
dydatka nie pełni obowiązków w szkole publi- 
cznej; ó) wykaz przerobionego do egzaminu ma- 
teryału naukowego; 6) kobiece robaty reczne, 
wykonane przez kandydatkę własnoręcznie, należy 
przedłożyć komisyi przy ustnym egzaminie. 

— Z Obserwatoryczu e k Szkoły po- 
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Najwyższa temperatura od 12 w połndnie 
dnia 11 września do 7 rane dnia 1% września b. r. 
była -|-20:070., najniższa 120°C. 

Opad deszczu wynosił 5:2 mm. 

Barometr opada. 


*) Podane stany barometru są zreduko 
wane do poziomu morza i przy temperaturze 
OPC. Chcąc oanaczyć stan barometra dla pewnej 


wysokości n metrów. należy w ogólności 
5 mm. odjąć. 
#5) 0 Pogodnie. 


+k) {9 całkiem zachrawrzone. 


— Wyścigi konne w Rymanowie. 
Towarzystwo zachęty i wzaj. pomocy w chowie 
koni urządziło t. zw. „moeting jesienny“ w Ry 
manowie. Pierwszy dzień 1 b. m. obejmował 

biegów. 

W 1 biegu z płotami o nagrodę 500 ko- 
ron, stanął pierwszy u mety „Atesz“ p. Florya- 
na Kozłowskiego, prowadzony przez porucznika 
Fibicha, „Arrows'child" p. Józefa Krzysztofowi- 
Cza prowadzony przez porueznika Kollera drugi. 
Trzeci „Iwan“ porucznika Fr. Weigla. Czwarta 
n Letare“ ze stada p. Ostoi Ostaszewskiego, na któ- 
tej jechał por. Zborowicz. 

W 2 biegu z płotami o nagrodę honoro- 
wą zwyciężył koń prowadzony przez por. Fibi- 
cha „Antisemit* por. Heidmana, biorąc na pół 
lugości „Schönau“ por. E. Kollera. 

._ Nagrodę 1000 koron w 8 biegu (plaskim) 
Wzięła klacz p. Ostaszewskiego „Licho“ prowadzo- 
na przez por. Kollera; „Sanoczanka* druga a 
„Rosette p. Aug. Gorayskiego trzecia. 

„ W 4 biegn o nagrodę pań pierwsza: „Mar- 
Huisa“ p. Ostaszewskiego (jeździec por. Fibich), 
„Król Agis IL“ p. Józefa Krzysztofowicza, na 
Stórym jechał p. Koller, drugi. 

r Nastąpił popis koni myśliwskich, w któ- 
ga pierwszym był „Prezent“ por. Kollera dosia- 
RU przez właściciela, druga „Jamka” p. Osta- 
zewskiego, prowadzona przez porucznika Zboro- 
wiczą. 
W ostatnim biegu koni wierzchowych, zwy- 


cięstwo odniosła „Mewa“ p. Ostaszewskiego, kie- 


— Pożar, powstały skutkiem uderzenia 
piórunu, a wśród wichru szybko się szerzący, 
zniszezył w Bołdurach, w powiecie brodzkim, 
15 zagród włościańskich do szczętu tak, że nie 
uratować nie zdołano. Szkoda wynosi około 
26.060 zł. Starostwo zarządziło w powiecie 
zbieranie składek na rzecz pogorzelców pozosta- 
łych bez chleba i dachu. 


— Na karę Śmierci przez powieszenie 
skazał trybunał w Krakowie Józefa Rumana i 
Józefa Rzepę z Gwoźdźca pod Brzeskiem, któ- 
rzy w nocy na | czerwca b. r. zamordowali w 
okrutny sposób kołami Wiktoryę Wojtasikową, 
męża zaś jej tak zbili, że stracił przytomność, 
a to celem rabunku. Obwinicni przyznali się po 
części do winy. 


— Samobójstwo literata. Warszawska 
Gazeta Polska donosi: Bolesna, a niespodzie- 
wanga odebraliśmy dziś wiadomość o samobójstwie 
młodego literata, Władysława Ordyńskiego, Wła- 
śnia we wezorajszym numerze Gazety drukowa- 
liśmy artykuł jego pióra; wczoraj też rozmawia- 
liśmy z nim o dalszych jego pracach, które wy- 
konać zamierzał. 'Tymezasen między godziną 1 
a 2 w nocy — otru? się. Co go mogło skłonić 
do tego rozpaczliwego kroku, jest dotychczas ta- 
jcmnicą. 

Władysław Ordyński liczył zaledwie 24 
lat. Do Warszawy przybył niedawno. Poprzednio 
mieszkał w Krakowie, gdzie przebywał z upodo- 
baniem w kełach literackich i teatralnych. Przez 
jakiś czas był nawet ścislej związany z teatrem 
i próbował sił swoich na deskach scenicznych. 
Po przyjeździe do Warszawy, zamierzał poświęcić 
się wyłącznie literaturze i dziennikarstwu. W na- 
szej Gazecie drukował pierwsze swoje prace, 
które świadczyły o umyśle żywym, o wielkiej 
wrażliwości i o wybitnem uzdelnieniu pisarskiem. 


— Nowy profesor Uniwersytetu berliń- 
skiego, dr. Zabłudowski, propagator fizycznych 
metod leczenia, urodził się w r. 1851, zaś w r. 
1676 skończył petersburską Akademię lekarską. 
Pierwszą pracę ogłosił w r. 1875 p. t: „Stu- 
dya nad Acne vartoliformis “. Studya nad ma- 
sażem odbywał u dr. Mezgera w Wiedniu. Wa- 
żniejsze dzieła prof, Zabłudowskiego: „Znaczenie 
masażu dla chirurgii“, „Wpływ  fizyologiczny 
masażu", „Terapia masażu“, „Masaż w chroni- 
cznych cierpieniach sercowych* i t. p. 


— Polki na Uniwersytetach. Na wy- 
dziale przyrodniczym Uniwersytetu w Genewie, 
uzyskał: stopień „bachelier Gs sciences natu- 
relles ct physiques“, p. Teodora z Oppmanów 
Męczkowska z najwyższem odznaczeniem i panna 
Matylda Idzikowska. 


— Kongres kobiecy międzynarodowy, 
ma obradować niebawem w Berlinie. W ostatnich 
dniach zgłosiły się nawet delegatki z Persyi, Arme- 
nii i Bośnii, W kongresie wezmą udział cztery Ar- 
menki, z których jedna, nazwiskiem Kalanthar, 
jest słuchaczką w Uniwersytecie berlińskim; mó 
wić ona będzie o stanowisku kobiety w Armenii. 
Z Bośnii przybędzie urzędowo ustanowiona le 
karka dr. med. Teodora Krajewska i przema- 
wiać będze o tamtejszej praktyce lekarskiej. 
Włochy posyłają na kongres młodą adwokatkę 
Montessori, która mówić o stanowisku 
socyalnem kobiety i o robotnicach. Artystki 
również będą na kongresie licznie reprezento- 
wane. Pani Pronschen mówić będzie o studyach 
artystycznych kobiety, panna Haverlani o kobie- 
cie na scenie. Znana antorka dr. Mensch repre- 
zentować będzie literaturę kobiecą, tak samo 
panna Natalia Milde z Weimaru. Polki repre- 
zentowane będą przez panie: Izabelę z Moszczeń- 
skich Rzepecką z Poznania, Reinschmidt-Kuczal- 
ską ze Lwowa i Kossowską, redaktorkę Małego 
Światka ze Lwowa. 


bodzia 


Fi Kongres literatów niemieckich 
w Berlinie, rozpoczął posiedzenia. Uczestniczy 
w nich około 90 pisarzy niemieckich, w ich 
liczbie Gerhard von Amyntor, Juliusz Wolf, 
Wiktor Bluthgen, Jan Trojan, prof. Zopke z 
Waszyngtonu i mnóstwo innych. W sali ratu- 
szowej na cześć uczestników kongresu odbył się 
jeden obiad, w sali wieżowej głównej restauracyi 
na wystawie drugi. 


— Aresztowano w Berlinie pod zarzu- 
tem znacznych sprzeniewierzeń Oskara Schustera, 
dyrektora północno -niemieckiego Towarzystwa 
handlowego w Berlinie. Schuster był założycie- 


lem i kierownikiem licznych drobnych przedsię- 
biorstw finansowych. 


„ — Cyklon przedwczorajszy w Pa- 
ryżu, o którym była wzmianka we wczoraj- 
szym numerze, wyrządził na Quai d Ordevres nie- 
obliczona szkody, Most św. Michała przedstawia 
straszliwy widok spustoszenia Około 40 olbrzy- 
mich drzew wrzucił wicher do Sekwany. Pada- 
jący maszt roztrzaskał pewnej kobiecie czaszkę. 
Brama gmachu prefektury została wyrwana i 
zabiła człowieka, który sią za nia schronił. Wy- 
wrócona dorożka zabiła jakiegoś młodzieńca. 
Kilka dorożek uległo zupełnemu zniszezeniu. Na 
moście przewrócił się omnibus, którego woźnica 
roztrzaskał sobie głowę, a kilku podróżnych od- 
niosło skaleczenią. Kilku redaktorów dziennika 
La France, powracających z gmachu sądu han- 
dlowego, porwał wicher i rzucił ich na ziemię. 
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„Gazeta Lwowska“ z dnia 13 września 1896. 


Dziennikarze odnieśli ciężkie rany. Orkan zepchnął 
10 osób do Sekwany, uratowano je jednak. Wiele 
piwnic zalała woda. Ulice w kilku punktach 
pozapadały się. Dzienniki oznaczają liczbę ran- 
nych na 50 osób. Dotychczas stwierdzono dwa 
wypadki śmierci, 


— Pomnik Watteau w Paryżu. Od- 
słonięcie pomnika, zbudowanego ku pamięci 
Watteau nasląpi dnia 11 października, w ro- 
cznicę urodzin genialnego malarza, Pomnik — 
dzieło Ganquie'a i Guillaumea — stanie w o- 
grodzie Luksemburskim. Składa się on z piede- 
stału, wykutego w białym marmurze, w stylu 
Ludwika XV; na szezycie ustawiono popiersie 
malarza; po lewej stronie na marmurowej baiu- 
stradzie, siedzi kobieta w ubiorze z czasów re- 
gencyi i podaje mistrzowi pęk kwiatów. Na pie- 
destalu wyryto napis: „Watteau, 1684 - 1721“, 
a poniżej paletę i pędzle, 


— Tristan Martinelli. Jedna z gazet 
włoskich poświęciła obszerny artykuł t. zw. 
„arlekinom*, dawniej tak popularnym, a teraz 
będącym nawet we Włoszech rzadkością. Spo- 
tkać ich można jedynie w ostatniorzędnych tea- 
trzykach lub w budach jarmarcznych. Dawnymi 
czasy arlekini cieszyli się olbrzymiem powodze- 
niem i byli ulubieńcami publiczności. Jednym z 
najznakomitszych arlekinów był Tristan Marti- 
nelli. Urodzony w Mantui w roku 1556, w ro- 
ku 1588 przybył do Madrytu i mianowany zo- 
stał nadwornym aktorem króla. Wkrótce prze- 
niósł się na dwór ks. toskańskiego. W r.1613 
występował w Paryżu, pobierając bardzo znaczne 
sumy. Zmarł w Mantui w roku 1636, uchodząc 
a najbogatszego wśród współobywateli. Oprócz 
majątku pozostawił bardzo ciekawy pamiętnik, 
w którym szczegółowo opisuje swój stosunek do 
osób panujących, obdarzających go względami. 
Wielki ks. Toskany, kardynał Mantui. książęta 
Sabaudyi, ezłonkowie francuskiego domu kró- 
lewskiego nazywali go swym przyjacielem i w 
istocie pozostawali z nim w wielkiej zażyłości. 
Kiedy żona jego wydała na świat pierwszego 
syaa, matką chrzestną była ks. Malgorzata, 
siostrzenica króła hiszpańskiego. Kiedy drugi 
syn przyszedł na Świat, Martinelli zwrócił się 
do królowej francuskiej z prośbą, aby malca po- 
dała do chrztu. Marya de Medici odpisała wła- 
snoręcznie, że chętnie spełai życzenie swego u- 
lubionego aktora. Martinelli improwizował swoje 
role i dlatego wszystkie dowcipy zeszły wraz 
z nim do grobu. Ale podobno był to talent nie- 
pospolity. 


— Medycyna i hygiena w Turcyi ro- 
bią od pewnego czasu postępy, do których za- 
liczyć też inoźna regularne statystyki i obser- 
wacye objawów choroby we wszystkieh okoli- 
cach państwa. Na obszernem terytoryum pro- 
wincyi tureckich panują ciągle epidemie. Obe- 
cnie naprzykład w Urfie szerzy się gruźlica tak 
gwałtownie, że dotkniętych nią jest 80 pre. mie- 
szkańeów. W Alepie znów ospa naturalna dzie- 
siątkuje ludność. Dzięki szybkim, regularnym 
raportom, władze moga teraz położyć tamę nie- 
jednej chorobie, która poprzednio szerzyła się 
po całym kraju, wybuchnąwszy w jakiejś odle 
głej miejscowości. Niemałych rzeczy dokonano w 
ostatnich czasach pod względem budowy Szpi- 
tali i lazaretów. Niedawno odnowieno lazaret w 
Camaranie kosztem 21.000 funtów tureckich 
(200.000 rubli). Nawy lazaret jest z kamienia, 
składa się z sześciu pawilonów, połączonych 
kolejką żelazną, z których każdy może pomie- 
ścić 40 do 50 osób; nadto zaopatrzony jest w 
urządzenia wodociągowe i telefony. Inicyatorem 
wszystkich tych ulepszeń na polu hygieny jest 
sułtan, który równą zwraca uwagę na medycy- 
nę i hygienę, jak na poprawę systemu szkolne- 
go, stojącego w państwie otomańskiem na bar- 
dzo niskim stopniu. 


— Wyłom w klasycyzmie. Wyłom 
w powszechnie panującym w Kuropie systemie 
szkolnym został zrobiony. Dokonał go sejm nor- 
weski. Komisya, złożona z uczonych i pedago- 
gów, zaproponowała reformę, która przedewszyst- 
kiem miała na celu spojenie wszystkich szkół, 
poczynając od elementarnej, w jedną organiczną 
całość, a następnie postanowiła usunąć zupełnie 
z gimnazyum język francuski, grecki uczynić 
nieobowiązującym, a łacinę ograniczyć. Tymcza- 
sem Komisyc sejmowe isam sejm prawie jedno- 
głośnie, wbrew zdaniu ministerstwa, oba języki 
ze szkoły średniej wykreśliły; odtąd więc kto 
zechce się ich uczyć w Norwegii, będzie mógł 
to uczynić na dodatkowych kursach uniwersy- 
tackich, Jedynie z obawy niezyskania sankcji 
królewskiej, wstawiono do ustawy taką uwagę: 
„Jednakże za pozwoleniem króla i sejmu, wykład 
łaciny w niektórych gimnazyach będzie mógł 
czasowo pozostać“, Król decyzyę sejmu zatwierdził. 


— Ojczyzna Edisona sumiennie ko- 
rzysta z dobrodziejstw elektryczności, tak zna- 
komicie wyzyskanych przez wielkiego wynalazcę. 
Liczba telegranów w Stanach Zjednoczonych do- 
sięga rocznie 65 milionów, liczba rozmów tele- 
fonicznych, wedłng zdania cierpliwych statysty- 
ków, wynosiła w 1895 roku 750 milionów. 
Ogólem jest 2700 stacyj elektrycznych, oświe- 
tlających miasta i 7000 zakładów izolacyjnych, 
produkujących światło dla rozmaitych zabudowań. 
Stany Zjedneczone posiadają linie dla tramwayów 
elektrycznych, których długość wynosi 19.000 
kilometrów. W zakładach elektrycznych pracuje 
2,500.000 ludzi. 


— Uniwersytety włoskie. Liczba stu- 
dentów, zapisanych w 21 Uniwersytetach wło- 
skich na rok 1895/6, wynosi 21.161 i powię- 
kszyła się nieco w porównaniu z rokiem prze- 
szłym. Dodając studentów wyższych kursów wy- 
chowawczych, jest ich razem 28.968, z których 
6786 uczęszeza na medycynę. Najbardziej uczę- 
szczanymi Uniwersytetami są: w Neapolu 4956 
studentów, w Turynie 2484, w Rzymie 1911, 
w Padwie 1664, w Bolonii 1375, w Pawii 
1345, w Palermo 1343, w Genui 1089, w Pizie 
1066, w Katanii 890, w Mesynie 551. Wszyst- 
kie inne Uniwersytety mają mniej niż po 500 
studentów, a Uniwersytet w Urbino i w Ferrarze 
nie ma nawet 100. 


— Tagalokowie. Większość powstańców 
na wyspach Filipińskich stanowią Tagalokowie, 
wyznający religię katolicką i dosyć cywilizowani. 
Charakterystycznym rysem jest ich zamiłowanie 
do muzyki. Plantatorzy w umiejętay sposób wy- 
zyskują tę słabość, wynajmują bowiem grajków, 
którzy Tagalokom przygrywają podezas pracy, 
zyskującej w ten sposób na pospiechu i sumien- 
ności w wykonaniu. Dr. Montano, zwiedzający 
w r. 1879 wyspy z poleeenia ministra oświaty, 
opowiada, że niejednokrotnie widział ich pracu- 
jących przy akompaniamencie muzyki i zape- 
wnia, że widok ten nie jest pozbawiony uroku. 
Orkiestra składa się zwykle z gitary i 2 filetów. 


— Obyczaje patagońskie. Wśród Pa- 
tagończyków panuje straszny zwyczaj, a miano- 
wicie: dzieci mordują rodziców. Czasami starzy 
dochodzą sami do przekonania, że już im czas 
umierać; po większej jednak części, dzieci tłó- 
maozą rodzicom, że są dla nich ciężarem. Na 
wspólnym bankiecie obrany bywa dzień egzeku- 
cyi. Ofiary i kaci udają się na cmentarzysko, 
żegnają się nawzajem i najstarszy syn grzebie 
ojca czy matkę, albo oboje. Jest to poczytywa- 
nem za największy dowód aynowskiej miłości, 
albowiem Patagończycy wierzą, iż umarli idą 
prosto do rajn; to też rozstają się oni z życiem 
nader chętnie. Człowiek 40-letni uważany bywa 
za starca, bezużytecznego zupełnie; w razie cho- 
roby, musi jeszcze wcześniej ginąć z ręki naj- 
bliższych. 


— Szkoła dorożkarzy istnieje w Pa- 
ryżu przy jednej z ulic dzielnicy Montmartre. 
Kurs nauk w tej osobliwej szkole trwa miesiąc, 
a uczęszcza do niej codziennie 600 uczniów. Pro- 
gram dzieli się na dwie sekeye: teoretyczną i 
praktyczną. Teoretyczna zawiera dane, co do 
topografii stolicy nad Sekwaną, oraz t. zw. „kursu 
administracyjnego woźnicy“, obejmującego prze- 
pisy policyjne. Sekeya druga, praktyczna, za- 
wiera studya nad użyciem lejców i bata. 
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Repertoar teatru letniego pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś, w sobotę „Pierścień rodzinny“, ope- 
retka w Bakłach Edm. Audrana. Pierwszy wy- 
stęp p Stanisława Jarońskiego, tenora operetki 
warszawskiej. 

W niedzielę popołudniu „Nasze anioły*, 
komedya M. Wołowskiego, występ p. Heleny Zi- 
majer-Rapackiej. 

Wieczorem „Ptasznik z Tyrolu*, operetka 
w 3 aktach Zellera. 

W poniedziałek „Niniche*, wodewil w 8 
aktach Hennequina i Najaca. 

We wtorek „Nietoperz*, operetka Jana 
Straussa z pp. Bohussówną i Broccard. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Kolej Chabówka-Zakopane. Na po- 
siedzeniu Izby handlowo-przemysłowej w Kra- 
kowie, p. Falter, składając sprawozdanie z 
ostatniego posiedzenia krajowej Rady kolejo- 
wej, przedstawił stan projektowanych linij ko- 
lejowych: Chabówka-Zakopane i Trzebinia- 
Skawce, jak następuje: Najważniejszą trudność 
przy budowie linii Trzebinia-Skawce, którą 
tworzył pewien opór kolei Półnoenej przy po- 
łączeniach na stacjach kolejowych w Trzebi- 
ni i Wadowicach, pokonało pomyślnie krajo- 
we biuro kolejowe. Plan tej kolei w zupełno- 
ści jest wykończony i aprobowany, a budowa 
rozpocznie się w najbliższej przyszłości. Mniej 
pomyślnie przedstawia się sprawa linii Cha- 
bówka-Zakopane, której kraj tak gorąco pra- 
gnie. Wprawdzie plan kolei Chabówka-Szepes- 
Bela, piojektujący tor przez dolinę rzeki Biał- 
ki, zeszedł z porządku dziennego, jednakowoż 
wojskowość czyni przeszkody projektowi bu- 
dowy, domagając się ze względów strategi- 
cznych bardzo kosztownego normalnego toru. 
Wojskowość wymagania swe złagodziła o ty- 
le, że na podbudowę (Unterbau), mającą roz- 
miary, spadek i krzywizny normalnego toru, 
miał być postawiony tor wąski. Z powodu 
silnych wzniesień terenu i ten plan jest za 
kosztowny. Obecnie stoi sprawa tak, że kraj 
2, trasy chce wybudować z podbudową nor- 


malną i torem wąskim, a t/s z wąską podbu- 
dową i wąskim torem. Nad tym projektem 
kraj. biura kolejowego toczą się obeenie roko- 
wania, niestety atoli rozpoczęcie budowy w 


tym roku jest już wykluczone. 


Zarząd wojskowy ma zakupić zwycza- 
jem kupieekim dla wojskowych magazynów 
prowiantowych : we Lwowie 28.200 eentna- 
rów metrycznych żyta i 89.500 centn. metr. 
owsa; w Stanisławowie 6.400 centn. metr. 
żyta i 15.600 centn. metr. owsa; w Złoczo- 
wie 5.500 centn. metr. żyta i 9.200 centn. 
w Czerniowcach 7.000 centn. 
metr. żyta i 12.500 centn. metr. owsa; w Tar- 


metr. 0wś8; 


nopołu 1.900 centn. metr. żyta i 4.400 centn. 
metr. owsa; 
owsa; w Kamionce Strumiłowej 7.300 centn. 
metr. owsa; w Nowej Zuczee 8.200 eentn. 


metr. owsa. Do odstawy w czasie od listopa- 
da 1896 do maja 1897 r. Oferty pisemne ma- 
ją być wniesione najpóźniej do 1 października 


1896 godzina 10 rano w intendanturze XI. 
korpusu we Lwowie. 


Zarząd wojskowy zamierza dalej w dro- 


dze rozprawy ofertowej oddać dostawę wiktu 
w sposób traktyerniczy dla szpitali wojsko- 
wych w Przemyślu, Gródku, Rzeszowie, Stry- 
ju, Samborze, Sanoku, Jarosławiu i Łańcucie 
na czas od 1 stycznia do końca grudnia 1897 


a przy cenach przystępnych także do końca 


grudnia 1899. Dotyczące rozprawy odbędą się 
w kancelaryach szpitali wojskowych w Prze- 
myślu i Rzeszowie 5 października b. r., w 
Gródku i Jarosławiu 9 października, w Sam- 
borze i Łańcucie 14 października, w Stryju i 
Sanoku 15 października, zawsze o godzinie 10 
rano, do których to terminów mają być tam- 
że wniesione oferty na piśmie. 


Giełda zbożowa: Cukier surowy loco 
Aussig 11-90 do 11:95, loco Ołomuniec 
11:05 do 11:15, loco Berno- Wiedeń 
11:10 do 11:20, na październik loco Aussig 
1215 do 1220, cukier w kostkach pri- 
ma 36:— do 36:50, secunda —*— do —:—. 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 15:70 
do 15:90 Nafta kaukazka transito Tryest 520 
do 5:50, galicyjska przeźroczysta 1950 do 
20:—. 


Targ zbożowy. 


RO OOOO 


Lwów, 12 września: pszenica 6:80 do 
7-— zł., żyto 5:50 do 575, jęczmień bro- 
warny 5:50 do6:50, jęczmień pastewny 5— 
do 510, owies 5:30, do 5:75 rzepak 9— do 


9:25, groch 5— do %--, wyka 4— do 
4:25, nasienie lniane — — do —'—, nasie- 
nie konopne —— do ——, bób —'— do 
——, bobik 4— do 450, hreczka — — 
do ——, koniczyna czerwona galic. —— 
do —*—, szwedzka ---— do ——, biała 
—— do ——, tymotka —— do ——, 
anyż —— do — —, kukurudza stara 5— 
do!,5*75, nowa —-— do —*—, chmiel stary 
—— do ——, chmiel nowy na termina 
—— do ——, spirytus gotowy —— do 
—'—, na termin —'— do ——, Waranty 
== _ do ss 


Usposobienie stałe. 


Czerniowce: Pszenica 690 do 7—, 
prima 535 do 546, żyto średnie —— do —'— 
owies dworski 4-70 do 4'80, owies targowy —'— do 
—-—, kukurudza 4-25 do 430, spirytus 16:— do 
16:50 złr. 


żyto 


Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro- 
duktów we Lwowie od 2 września do 9 wrze- 
śnia b. r. bez opłaty akcyzowej. Pszeni- 
ca stara 6-80 do 7:05, nowa 6:80 do 7:05, żyto 
stare 5'70 do 5:90, nowe 5*70 do 5:90, jęczmień 
browarny 550 do 6:50, pastewny 5— do 
5:10, owies 5'10 do 5'50, hreczka 6:20 do 
6:50, kukurudza zeszłoroczna — — : 
nowa 5'— do 5:50, proso — — do ——, 
groch do gotowania 5'25 do 7:—, groch pa- 
stewny —— do —'*—, fasola — — do — —, 
bobik 4— do 450, wyka 4— do 4:25, koni- 
czyna' czer. — — do —'—, koniczyna biała 
16: — do 20'—, anyż ressyjski —*— do ——, 
anyż płaski —— do —'—, kminek —— 
do —'—, rzepak zimowy stary 9:— do 930, 
Inianka —— do —-—, nasienie lniane 
—— do — —, soczewicza — — , 
rzepik zimowy —— do —'—, nasienie ko- 
nopne ---— do —'—, chmiel nowy —— 
do —:—, nafta zwykła 15:50 do 16:50 sa- 
lonowa 18— do 19:—, wszystko za 100 
kilogr., spirytus 10.000 litr-procentowy, kon- 
tyngentowany, bez podatku konsumcyjnego 
15:80 do 1555. 


0 —— 


0 —— 


OSTATNIA POCZTA 


Dnia 10 września składał w Sieniawie 
sprawozdanie z czynności poselskiej ks. kano- 
nik Leon Pastor, poseł do Rady państwa. 
Zgromadzenie zagaił burmistrz miasta p. re- 


jont Władysław Zielonka, przedstawiając zgro- 


w Żółkwi 16.800 centn. metr. 


towej, co też uczyniono przez aklamacyę. 


Badeniego. Wspomniał o jego mowie progra- 
mowej i wrażeniu, jakie ona w parlamencie 


wywarła, a nawiązując dotego, zaznaczył, że 


Koło polskie przez usta prezesa swego oświad- 


czyło, iż znając hr. Badeniego, spodziewa się 
spełnienia czynów przez P. Prezydenta Mi- 


nistrów zapowiedzianych i dla tego popierać 
go będzie. Oczekiwania nie zawiodły, 
mowca wykazuje szeregiem ważnych ustaw, 
wydanych za obecnego Rządu. 

Omawiał on najprzód reformę wyborczą i 
utworzenie piątej kuryi, a następnie reformę 


podatkową, podnosząc, że ustawa ta ma zna- 


czenie i dla ludu włościańskiego, bo z góry 
skierowaną jest ku następnemu stałemu obni- 


żeniu ciężarów klasy włościańskiej, Reformę tę 


zrywającą z fiskalizmem gorąco popierał mow- 


ca w Kole; wykazując zgromadzonym korzy- 
ści z niej płynące i wspominając o mająeych 
się utworzyć komisyach podatkowych , pou- 


czał, że jeżeli reforma ma wyjść na korzyść 
ludności, to do komisyi tych należy wybie- 
rać ludzi prawdziwie sumiennych, 

W dalszym ciągu objaśniał ustawę o re- 
gulacyi katastru gruntowego, poczem rozwodził 
się nad dodatniemi stronami nowej procedury 
cywilno-sądowej i dobitnie wykazał jej wielkie 
dla ludu korzyści z zasad ustności i bezpo- 
średniości płynące. 

Sprawozdanie swoje zakończył zapewnie- 
niem, że obowiązek «wój poselski spełnia, jak 
mu sumienie każe i od prac w Kole, zwłaszcza 
jako sekretarz Koła uchylać się nie chce i 
nie może. 

Po kilku interpelacyach, na wniosek je 
dnego z włościan udzielono ks. posłowi wo- 
tum zaufania przez aklamacyę i złożono owa- 
cyjne podziękowanie za pracę poselską. 


Najd. Arcyksiążę Otto wyjechał przed- 
wczoraj z Wiednia do Neuhäusel. 

Najd. Cesarzewiczowa- Wdowa Stefa- 
nia wyjechała przedwczoraj do Węgier. 


Wczoraj odbyły się na Szląsku wybory 
do Sejmu z kuryi miejskiej. Dotąd wiadomo 
tylko, że stronnictwo liberalne straciło jeden 
mandat na rzecz niemieckich narodowców. 

Liberalni i konserwatywni właściciele 
większych posiadłości w Górnej Austryi za- 
warli kompromis na czas wyborów. Konser- 
watywni pozostawią dla liberalnych dwa man- 
daty, jeżeli podobna ugoda przyjdzie do skutku 
również w Dolnej Austryi. 


Na wielki bankiet cesarski, który od- 
był się w Zgorzelicach z okazy! manewrów 
V. korpusu (poznańskiego) otrzymało zapro- 
szenie 12 Polaków, z których dwaj tylko, ba- 
wiąe za granicą, przybyć nie mogli, t.j. pp. 
hr. Zygmunt Skórzewski i ks. Ferdynand 
Radziwiłł. Obecni zaś byli: arcybiskup Sta- 
blewski, ks. biskup Likowski, ks. oficyał Si- 
mon, ks. prałat Poniński, hr. Mieczysław 
Kwilecki, br. Stan Chłapowski, hr. Marceli 
Żółtowski, wicemarszałek Sejmu prowincyo- 
nalnego Teodor Żółtowski, wreszcie p. Józef 
Kościelski i hr. Józef Mielżyński. 

Ks. arcybiskup Stablewski siedział w naj- 
bliższem sąsiedztwie cesarza. Po obiedzie, na 
którym było kilkaset osób, rozmawiał cesarz 
bardzo uprzejmie najpierw z hr. Mieczysła- 
wem Kwileckim i zp. Teodorem Żóltowskim, 
a potem zaszczycił dłuższą rozmową ks. arcy- 
biskupa. 

Z okazyi manewrów szląskich odznaczył 
cesarz Wilhelm wiele osób z W. Ks, Poznań- 
skiego. Z Polaków : prezes Koła polskiego w 
parlamencie niemieckim książę Ferdynand 
Radziwiłł otrzymał królewski order koronny 
pierwszej klasy; hr. Teodor Żółtowski z Ne- 
kli godność szambelana; członek Izby panów 
właściciel dóbr rycerskich hr. Marceli Żół- 
towski order koronny drugiej klasy; oficyał 
gnieźnieński ks. kanonik Simon, order orła 
czerwonego trzeciej klasy ze wstęgą; ks. pra- 
łat Poniński z Kościelca i ks. dziekan Kucha- 
rzewicz z Białcza, otrzymali ordery orła ozer- 
wonego czwartej klasy. 


Do dzienników berlińskich donoszą, że 
podczas podróży z Wroeławia do Zgorzelie 1 
w czasie śniadania, w którem wzięli także 
udział hr. Osten-Sacken i ks. Radoliński, car 
Mikołaj rozmawiał z cesarzem Wilhelmem o 


=| swej podróży do Francyi i o kwestyi wscho- 


dniej. Car miał nazwać swoją podróż do 
Francyi nową rękojmią pokoju i dodał, że 
pomiędzy Rossyą i Austro-Węgrami panuje 
pod względem załatwienia wypadków na 
Wschodzie zupełne porozumienie. Rossyjsko- 
austryacka interwencya nastąpiłaby w takim 
tylko razie, gdyby jakieś trzecie mocarstwo 
cheiało działać samodzielnie. 


madzonym do wyboru jako przewodniczącego 
ks. Jerzego Czartoryskiego, prezesa Rady powia- 


W dłuższem przemówieniu przedstawił 
poseł ks. Pastor powody rozbicia koalicyi i 
okres objęcia rządu przez JE. hr. Kazimierza 


co 


4 


mieli składać sprawozdanie poselskie. 


wości St. Didier, odległej o 4 kilometry od 
Markirch. Atoli spotkali się tu z rozkazem 
wydalenia, wydanym przez prefekta Guerita. 


zabronione. Zebrani rozeszli się wśród okrzy- 
ków na cześć międzynarodowej demokracji 
socyalnej, Pismo generalnej rady gocyalisty- 
cznego stronnictwa we Francji, przesłane na 
ręce urządzających zebranie, protestuje prze- 


jednak, że odebranie tego kraju nie ma na- 
stąpić drogą wojny. 

Wydalenie Bebla i Bueba zrobiło natu- 
ralnie we Francyi wielkie wrażenie. Z wy- 
jątkiem pism socyalistycznych, pochwalają 
wszystkie inne pisma wydalenie, zarządzone 
przez ministra spraw wewnętrznych Barthou. 
Jeden z przywódców francuskich socyalistów, 


wie interpelacyę, którą wniesie zaraz po ze- 
braniu się parlamentu. 


Nowoje Wremia pisze: „Prasa zagrani- 
czna snuje w dalszym ciągu domysły eo do 
następcy po ks. Łobanowie. Oprócz hr. Szu- 
wałowa, p. Nelidowa, bar. Mohrenheima, p. 
Szyszkina i br. Staała, wysuwają teraz kan- 
dydaturę obu braci hr. Kapnistów. W kores- 
pondencyach gazet zagranicznych z Peters- 
burga wypowiadają też przypuszczenie, że mi- 
nistrem spraw zagranicznych zostanie dyre- 
ktor departamentu azyatyckiego, a dzienni- 
karstwo austryackie mniema, że ministrem 
spraw zagranicznych zosianie brat jego, obe- 
enie ambasador w Wiedniu“. 


Do Rzymu nadeszły niepokojące z Afry- 
ki wiadomości, że Menelik posuwa znowu 
zwolna swoje wojska z Entotto w kierunku 
Boromiedy (w pobliżu terytoryum, na któ- 
rem toczyła się ostatnia wojna). 

Negus domaga się podobno znacznych 
sum na utrzymanie jeńców. Medyolańska 
Perseveranza donosi natomiast, że Menelik 
nie będzie prowadził nowej wojny i pragnie 
szczerze zawarcia godziwego pokoju z Wło- 
chami. 

Rząd włoski postanowił trzymać w po- 
gotowiu 21 batalionów, celem wysłania ich 
do Afryki. Zamierza on również wzmocnić 
artyleryę tamtejszą. 


Rząd hiszpański znajduje się w bardzo 
przykrem położeniu. Na Kubie powstanie trwa 
już oddawna, rokosz ogarnął świeżo archipe- 
lag Filipiński, a na domiar zaś złego karliści 
w samej Hiszpanii podnoszą głowę. Zwłaszcza 
zamieszki na wyspach Filipińskich przybrały 
podobno bardzo groźny charakter. Rokoszanie 
nadto mają sprzymierzeńców w Japonii, któ- 
ra względem powstańców zachowuje się tak 
samo, jak Stany Zjednoczona względem Ku- 
bańczyków. 

Filipiny zresztą należą do posiadłości ko- 
lonialnych , które nie opłacają się Hiszpanii. 
Nie ma ona z nich korzyści handlowych i 
jedynie musi wysyłać dość znaczne sumy na 
koszta utrzymania tam administracyi i załogi 
wojskowej. Dają się więc słyszeć liczne gło- 
sy, ubolewające, że przed laty jedenastu, gdy 
nadarzała się sposobność, nie wzięto zupełne- 
go rozbratu z archipelagiem Filipińskim. Dzi- 
siaj honor nie pozwala tego uczynić. 

Telegram prywatny donosi, że powstań- 
cy kubańscy uderzyli na miejscowość San 
Francisco, położoną w pobliżu Hawanny. Woj- 
sko jednak odparło powstańców. 

Ostatnia rada gabinetu hiszpańskiego 
odbyła się wśród ponurego nastroju. Obrado- 
wano nad ustawą o anarchistach i o sformo- 
waniu nowych oddziałów policyjnych dla 
stłumienia anarchii. Minister marynarki 0- 
świadczył, że na pokrycie wydatków za wrze- 
sień trzeba będzie wypłacić na rachunek wy- 
spy Kuby 35 milionów franków. 


Następstwa ostatnich mordów w Kon- 
stantynopolu długo jeszcze dadzą się uczuwać. 
Liczba mahometan, którzy mają stanąć przed 
| trybunałem z powodu mordów i grabieży wy- 


À Ks. Bismarck czuje się znowu rześkim 
i zdrowym. W tych dniach przyjmował on 
w Friedrichsruhe liczny zastęp gimnastyków 
niemieckich. Odpowiadając na patryotyczne 
powitanie, wygłosił kilka patryotycznych fra- 
zesów o zasługach, jakie gimnastycy niemiec- 
cy położyli około zjednoczenia ojczyzny. Na 
zakończenie dodał, iż ćwiczeń gimnastycznych 
odbywać już nie może i pożegnał zebranych. 


Socyalistom niemieckim nie wiedzie się 
obecnie we Francji. Znane są niedawne de- 
monstracye w Lille, gdzie przywódcy niemie- 
ekiej socyalnej demokracyi nie mogli się boz- 
piecznie pokazać na ulicy; świeżo spotkał ich 
nowy despekt. Przed kilkoma dniami dono- 
szono, że alzacko-lotaryńskim socyalistom po- 
zwolono odbyć na terytoryum franeuskiem ze- 
branie, na którem posłowie Bebel i Bueb 
Jakoż 
posłowie Bebel i Bueb przybyli do miejsco- 


Zebranie, na które przybyło około 1000 so- 
cyalistów z górnej i dolnej Alzacyi, zostało 


ciw aneksyi Alzacyi i Lotaryngii, oświadcza 


deputowany Guesde, zapowiedział w tej spra- 


nosi 200. O liczbie zabitych Armeńczyków, 
dotychczas nie ma wiarygodnych informacji. 
Wiadomo tylko, że prefektura kazała pogrze- 
bać 8000 trupów, a mianowicie w pierwszym 
dniu rzezi 1800, w drugim 587, w trzecim 
11, a w czwartym 499. Ile jednak tysięcy 
wymordowano na przedmieściach, ile wrzu- 
cono do wody! Na armeńskim cmentarzu w 
Sziszli wykopano wspólny grób na dwadzie- 
ścia metrów długości, dziesięć szerokości i 
półtora głębokości. Grób ten zapełniono zwlo- 
kami w dwóch warstwach. I to nie wystar- 
czyło. Wypełniono więc suchą studnię po 
wierzch ofiarami. Z powodu niedokładnego 
grzebania tysięcy zwłok na wszystkich cemen- 
tarzach armeńskich grozi wybuch epidemicz- 
nych chorób. Ambasadorowie polecili swoim 
delegatom w radzie sanitarnej, aby nalegali 
ña zarządzenie koniecznych zapobiegawczych 
środków. 

Niemiłe zdziwienie wywołała wiadomość. 
że Szakir basza, który podczas rzezi dowodził 
wojskami na Galacie, otrzymał jeden z naj- 
wyższych orderów. 


Z Kanei donoszą, że ludność tamtejsza 
zaczyna już powracać do swych siedzib. Ge- 
nerał gubernator Berowicz basza zamierza 
przedsięwziąć podróż po wyspie, aby módz 
dać Porcie dokładny obraz poniesionych przez 
ludność strat. 


Najjaśniejszy Pan W Galicji. | 


Krysowice, 12 września. Podczas od- 
bytego wezoraj przedpołudniem omówienia 
przebiegu manewrów, wyraził Najj. Pan po- 
nownie komendantom korpusów uznanie za 
wyborną postawę i dzielność wojsk, wyrazil 
również uznanie wszystkim generałom, a sze- 
fowi sztabu generalnego br. Beckowi najgo- 
rętsze podziękowanie za pouczający plan ma- 
newrów, które w całości jako udatne okre- 
Ślić raczył. O pół do 2 popołudniu odjechał Najj. 
Pan wśród pełnych zapału owacyj ludności do 
Przemyśla. 

. Mościska, 12 września. (Tel. pryw.) 
Odjeżdżającego z Krysowie Najjaśniejszego 
Pana pożegnała hrabina Stadnicka w westy- 
bulu pałacu. Monarcha wyraził najłaskawiej 
radość z jej przybycia i raczył podziękować 
w bardzo serdecznych i łaskawych słowach. 
oraz uściśnieniem ręki za przyjęcie, którego 
doznał w Krysowicach. Podziękowanie to po- 
wtórzył jeszcze Najjaśniejszy Pan. na dworcu 
hrabiemu Stadnickiemu. Żegnając podaniem 
ręki hr. Chołoniewskiego, zapytał najłaskawiej 
o zdrowie jego. Służba pałacowa w Krysowicach 
otrzymała hojne podarunki pieniężne, olieya- 
liści kosztowne upominki. 

. Przed odjazdem polecił Monarcha rot- 
mistrzowi gwardyi przybocznej zapytać w szpi- 
talu przemyskim o zdrowie żołnierza obrony 
krajowej, który przy starciu patrolu na mo- 
ście w Mościskach złamał nogę i obdarzyć go 
zasiłkiem. 


., Mościska, 12 września. (Tel. pryw.) 
Najj. Pan wyjechał wczoraj o godz. Í min. 
30 z Krysowie, żegnany przed bramą pałaco- 
wą przez tłumnie zebraną ludność wiejską i 
gromady dziatwy szkolnej z okolicy. Wzdłuż 
drogi do dworca, zwłaszcza przez miasto Mo- 
ściska towarzyszyły Monarsze pełne zapału 
okrzyki i owacye. U wejścia do dworca w 
Mościskach oczekiwali Monarchę : radca Dwo- 
ru p. Deyma, p. starosta Dembowski, na pe- 
ronie zaś reprezentacya powiatowa, ducho- 
wieństwo, generalicya i okoliczne obywatel- 
stwo, wśród którego było grono dam. Przy- 
bywającego Najj. Cesarza powitał starosta 
Dembowski, któremu Monarcha raczył najła- 
skawiej podziękować za to, że wszystko w cza- 
sie Jego pobytu odbyło się pięknie i we wzo- 
rowyim porządku. Na peronie zaszczycił Jego 
ces. i król. Mość przemówieniem hr. Stadni- 
ckiego, hrabstwa Chołoniewskich, P. Mini- 
stra hr. Welsersheimba i generała broni hr. 
Griinne, poczem pożegnawszy podaniem ręki i 
podziękowaniem za przyjęcie hr. Stadniekie- 
go, raczył wyrazić jeszcze podziękowanie wo- 
góle wszystkim i ukłoniwszy się najmiłości- 
wiej obecnym wszedł do wagonu. Wśród 
gromkich okrzyków „Niech żyje!* za które 
Monarcha z okna wagonu najłaskawiej dzię- 
kował — ruszył pociąg dworski o godz. 2 
po południu do Przemyśla. 

Przemyśl, 12 września. Najjasniejszy 
Pan wczoraj wkrótce po przybyciu do Prze- 
myśla, udał się na pole manewrów. W orsza- 
ku cesarskim znajdują się niemiecki i włoski 
attachés wojskowi, Minister wojny br. Krieg- 
hammer i szef sztabu generalnego br. Beck. 

Przemyśl, 12 września. (Tel. pr.) Błysk 
prawdziwego zapału i uniesienia, gdy ożywi oko 
najbardziej nawet niepoczesnie wyglądającego 
człowieka, nadaje twarzy jego wyraz szlache- 
tności; podobnie szczere i głębokie uniesienie 
ludu jedną ożywionego myślą, samo przez się 
byłoby już zdolne zgotować Monarsze wstę- 
pującemu w środek tłumnie zebranych zastę- 
pów, przyjęcie godne Jego Majestatu oraz u- 
czuć, któremi lud ten dla Osoby Monarchy, 


dla Jego Tronu i Dynastyi jest ożywiony. Cóż 
dopiero, gdy dla uniesienia i zapału tego, stwo- 
rzyły owe uczucia, będące ich podstawą, tak 
wdzięczne i w miarę danych stosunków, tak 
piękne ramy, — gdy wszystkie okoliczności, 
Jak położenie miasta, jego historyczny rozwój, 
zapisany na odwiecznych basztach i pamią- 
tkach przeszłości, oraz jego najświeższy a zna- 
mienity postęp, składają się na to, aby 8Z0Z6- 
re i prawdziwe uniesienie podnieść i uświe- 
tnić także blaskiem zewnętrznym. To też wczo- 
rajszy wjazd Monarchy do Przemyśla, był rze- 
czywiście w skromnych, zastosowanych do sto- 
sunków ramach, świetną manifestacyą gorą- 
cego przywiązania do Miłościwego Władcy, 
był w najpiękniejszem słowa znaczeniu wja- 
zdem tryumfalnym. 

Główne jego zarysy i najważniejsze szcze- 
góly już znacie — pozostaje mi więc je tyl- 
ko uzupełnić. 

Nie ma w tem bynajmniej przesady, je- 
żeli się mówi, że Przemyśl ładnem jest mia- 
stem. Niezawodnie posiada on jeszcze rozli- 
czne niedostatkii braki — ale widać w nim 
niespożytą siłę organizmu, który się ciągle 
rozwija, który posiada warunki tego rozwoju 
a w skutek tego ma przed sobą przyszłość. 
Są tu ulice, widocznie niedawno powstałe, 
które szybko zapełniają się nowymi domami; 
jest szereg budowli publicznych, również świe- 
żego pochodzenia; są ulice brukowane i ie 
trzymane doskonale; są urządzenia, jak oświe- 
tlenie elektryczne, których Przemyślowi mo- 
głyby pozazdrościć o wiele od niego większe 
miasta. Niezawodnie, iż na przyjęcie Najja- 
śniejszego Pana miasto zewnętrzną swą szatę 
odświeżyło, — lecz wygląda w ogóle bardzo 
schludnie, a widocznie ma i takich, którzy o 
upiększeniu go myślą, bo choćby nie innego, 
posiada pomniki Miekiewicza i króla Jana II, 
których inne miasta a nawet kraj cały, na- 
darmo od lat wyczekują. Jest w Przemyślu 
także na małej stosunkowo przestrzeni wymo- 
wne połączenie przeszłości z teraźniejszością. 
Obok dzielnic, w których uliczki są wązkie i 
kręte, pełne kamienie o tradycyjnych trzech 
oknach frontowych, o szerokich podsieniach 
I grubych murach, — dzielnie, gdzie nietru- 
dno się spotkać z resztkami dawnych szkar- 
pów, z jakimś ciekawym zabytkiem dawnej 
naszej miejskiej architektury, z wzbudzającym 
szacunek dla swej starości kościołem lub kla- 
sztorem; są także dzielnice, niemal świeżo 
powstałe, proste, równe, pod linią budowane, 
o przestronnych ulicach i typowo nowocze- 
snych domach. Dzielnicą taką jest w szeze- 
gólności t. zw. Zasanie, przedzielone od za- 
mkniętego „górą Capią* i „pagórkiem Tatar- 
skim,* starego miasta, błękitną wstęgą Sanu, 
bo której snują się galary i uwijają łodzie. 

Dzisiaj miasto przedstawia tem milszy 
dla oka widok, że zręczna dłoń technika-de- 
koratora, zdołała przy pomocy niewielkich 
środków zasłonić jego nieuchronne wady i 
braki a podnieść piękność i zalety. Dzisiaj 
wyciągnięte szpalery masztów, połączone z 
sobą zielenią, a ozdobione chorągwiami, for- 
mują wraz z dekoracyami domów prześliczną 
perspektywę, a na jej tle porusza się nie- 
ustannie takı tłum ludzi o najróżnorodniej- 
szych typach i strojach, ludzi najrozmaitszego 
Stanu, zawodu i stopnia zamożności, jak gdy- 
by to było nie miasto powiatowe lecz ogni- 
sko handlu i życia towarzyskiego. 

Pomimo zaś, że deszez padał z przerwa- 
mi od rana, ruch ten ani na chwilę nie usta- 
wał; postanowił on sobie przemódz niepogo- 
ę — i przemógł istotnie, gdyż wtedy, kiedy 
pogody najwięcej potrzeba było, w chwili 
wjazdu Najj. Pana, czas był rzeczywiście prze- 
Sliczny. Deszcz orzeżwił powietrze, skropił drogi 
a słońce, z za chmur się wychylające, szybko 
Wysysało wilgoć i ciepło było jak nie wśród 
Jesieni, lecz lata. Wrzesień zaś choćby nawet 
Piękny, jest już u nas jesienią. 

„  Dekoracyę zaś ulic i domów podnosił 
niezmiernie ten pełen rozmaitości obraz, który 
na ich tle się utworzył. Ulice były wszystkie 
iteralnie zapełnione po brzegi a wszystkie 
Okna i balkony, przyozdobione kobiercami, 
transparentami i zielenią, poprostu przepeł- 
Dione. Wychylały się z nich zwłaszcza głów- 
l pań, ujęte w zgrabne kapelusze i stano- 
Wiące również rodzaj osobnej dekoracyi. 

Przez tę całą falę ludzią przebiegały zaś 
Jedne wrażenia i uczucia, naprzód uczucia 
oczekiwania, potem radości i zapału. A. okrzyk: 
„Niech żyje! rozpoczęty w chwili przyjazdu 

ajj. Pana na dworeu, nie umiłkł już przez 
całą drogę i grzmiał jednym potężnym chó- 
rem, przesuwał się jak pomruk wiatru i ucichł 
Śdzieś dopiero wśród lipowiekich borów. 

Prócz osób wymienionych wczoraj, ra 
Peronie dworca oczekiwali przybycia Monar- 
cuy w gronie członków Rady powiatowej, 
Przybrani w piękne stroje polskie, między 
gy ymi, książę Władysław Sapieha, hr. Igna- 
2 Krasicki z Bachórza, p. Władysław Kra- 
z Ski, dr. Włodzimierz Kozłowski, p. Bole- 
RE Jocz z Krzywczy, p. Włodzimierz Joun- 
mą uszatye i w. i. W pobliżu stała księ- 
Ra Adamowa Sapieżyna i ubrany w mundur 
„A ucznika ułanów, książę Paweł Sapieha z 
wera W lieznem gronie wyborowej pu- 
ápi ñosci, znajdował się także dyrektor poli- 
w Krakowie, p. Korotkiewiez. Po przeci- 
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wnej stronie, w gronie Rady miejskiej, prócz 
burmistrza dr. Aloksandra Dworskiego, który 
podobnie jak kilku innych członków tej Ra- 
dy, miał na sobie strój polski, a nadto na 
szyi oznakę swego dostojeństwa, łańcuch bur- 
mistrzowski: byli między innymi: wiceprezy- 
dent miasta dr. Doliński, radni Gamski, ks. 
dr. Drozd, Majerski, dr. Smutny, Derewinow- 
ski, Henner, Adamowski i i. Prócz generał- 
porucznika Roszkowskiego, przybyli z wojsko- 
wych gen. por. Lavić, komendant obrony kra- 
jowej, dalej komendant placu major Hofmann 
i długi szereg wojskowych, nie biorących u- 
działu w manewrach. 

Cały ten obraz, w którym nie brako- 
wało ani świetnych strojów narodowych, ani 
mundurów cywilnych i wojskowych, ani fio- 
Jetów biskupich, ani bekieszy mieszczańskich, 
ani płótnianki chłopskiej, ani fraka, był w 
pełnem tego słowa znaczeniu malowniczy, 
podobnie jak sam orszak zebranych, uświe- 
tniony obecnością najpierwszych reprezen- 
tantów kraju i wybitnych | przedstawicieli 
szlachty, w całem tego słowa znaczeniu wspa- 
niały. 

Powitanie Monarchy było nadzwyczaj 
gorące, na oko nie mogło się ono zbyt różnić 
od niedawnych powitań w Gródku i Mości- 
skach, a jednak różniło się nie tylko szer- 
szym udziałem osób, zgromadzonych na przy- 
jęcie Najj. Pana, lecz także swym charakte- 
rem i rozmiarami. Już nie krajobraz wiejski 
bowiem za tło mu służył, lecz miasto, two- 
rzące ważne ogniwo w ruchu ogólnym całego 
kraju. 

Najj. Pan po zatrzymaniu się pociągu 
dworskiego, przyjęty grzmiącem trzykrotnem 
niech żyje! wysiadł z wagonu a powitany 
przez księcia Namiestnika, podał mu rękę i 
zaszczycił przez dłuższą chwilę najłaskawszą 
rozmową. Monarcha raczył wyrazić żywe za- 
dowolenie swe z przebiegu manewrów i z po- 
rządku, jaki wszędzie panował, oraz w ogól- 
ności także z dróg, któremi przejeżdżał. Ode- 
brawszy następnie przedstawienie się komen- 
danta twierdzy, Najj. Pan zwrócił się do bi- 
skupa ks. Soleckiego, którego przedstawił Mu 
książę Namiestnik, i rozmawiał z nim przez 
chwilę, podobnie jak potem z kolei z ks. in- 
fułatem Czechowiczem. Monarcha przywitał 
się następnie podaniem dłoni z P. Marszałkiem 
krajowym hr. Stanisławem Badenim i spędził 
chwilę pa najłaskawszej z nim rozmowie. 
Z kolei zwrócił się Najj. Pan do księcia Ada- 
ma Sapiehy, któremu również uścisnął dłoń 
na powitanie. Książę Sapieha przedstawił 
Najj. Panu Radę powiatową, Monarcha po- 
witał członków Rady ukłonem wojskowym, 
zwracając uwagę w szezególności na stoją- 
cych w szeregach Rady jej członków — wło- 
ścian, kilku wójtów gmin powiatu przemy- 
skiego. Książę Namiestnik przedstawił na- 
stępnie Monarsze burmistrza dr. Dworskiego. 
Najj. Pan wypytywał się najłaskawiej o wzrost 
i stosunki Przemyśla, przyczem dr. Dworski 
podniósł, iż wprawdzie miasto rozwinęło się, 
ma jednak zobowiązania i ciężary, którym mu 
trudno podołać. 

Z kolei książę Namiestnik przedstawił 
Najj. Panu zebranych reprezentantów władz 
i urzędów, przełożonych zakładów, instytucyj 
i korporacyj. Najj. Pan jednem bystrem spoj- 
rzeniem obejmował zgromadzone reprezenta- 
cye i władze, przystępował do przedstawio- 
nych sobie osób, rozmawiał z zajęciem i po- 
dziwienia godną znajomością o stosunkach 
miejscowych i zawodowych sprawach, czynił 
rozmaite zapytania a dla wszystkich miał ła- 
skawe słowo, we wszystkiem okazywał tyle 
wspaniałomyślnej i ujmującej życzliwości, że 
już to samo byłoby Mu pozyskało serca, gdyby 
ich oddawna przedtem niepodzielnie był nie 
posiadał. Ze wszystkiego co mówił przebijała 
się żywa sympatya dla kraju, zainteresowa- 
nie jego stosunkami, troskliwość o dobro 
jego 1 mieszkańców. 

Z kolei przeszedł Najj. Pan wzdłuż wy- 
ciągniętego szeregu przybyłych na dworzec 
wojskowych, poczem, gdy już opuścić miał 
peron, spostrzegł księżną Adamową Sapie- 
żynę i księżnę Pawłową, podszedł do nich, 
zatrzymał się, przywitał najłaskawiej i przez 
chwilę rozmawiał. 

„Wśród potężnego okrzyku: Niech żyje! 
opuścił Monarcha peron, przeszedł przez pię- 
knie ozdobioną salę dworca i pożegnawszy 
się z towarzyszącymi Mu Panem Namiestni- 
kiem i Panem Marszałkiem, wsiadł do po- 
wozu dworskiego. Oczekujące z tej strony 
dworca tłumy, przywitały Monarchę grzmią- 
cymi 1 nieustającymi okrzykami. Na rozkaz 
Monarchy powóz jego posuwał się wolno 
przez przepełnione ulice a wraz z nim snuł 
się też nieprzerwany ciąg pełnych istotnego 
zapału i uniesienia owacyj. Monarcha bar- 
dzo łaskawie usposobiony, dziękował za nie 
uśmiechem i wojskowym ukłonem. Powóz 
Najj. Pana poprzedzały powozy komendanta 
placu i komendanta fortecy; Najj. Pan je- 
chał z general-adjutantem swym, generałem 
kawaleryi hr. Paarem; w następnym powo- 
zie podążał generał - adjutant generał - poru- 
cznik Bolfras a zaraz za świtą Monarchy, JE. 
książę Namiestnik. W dalszych powozach je- 
chali P. Minister wojny generał kawaleryi 
Krieghammmer, szef sztabu generalnego gene- 


rał broni bar. Beck, generał inspektor arty- 
leryi Kropatschek, wojskowi attachés niemie- 
cki i włoski, pułkownicy hr. Hiiseler i Pol- 
lio; czlonkowie naczelnej komendy mane- 
wrów i sędziowie. Był to orszak niezwykle 
świetny, a w obec świątecznej szaty miasta, 
przepełnionych ulic i ogromnego zapału pu- 
błiezności, wjazd prawdziwie tryumfalny. — 
Przed powozami, rozpoczynającymi orszak 
Najj. Pana, podążał naprzód powóz ze staro- 
stą Kwiatkowskim i kapitanem policyi Gola- 
chowskim. 

Pociąg dworski wjechał na stacyę do 
Przemyśla, punktualnie o godz. 2 (według 
ezasu kolejowego), przyjęcie na dworcu trwa- 
ło z górą 20 minut, a do Lipowicy przybył 
Monarcha po godzinie 8 popołudniu (t. j. we- 
dług czasu lwowskiego koło trzech kwadran- 
sów na czwartą). 

Przy bramie tryumfalnej w Ujkowicach, 
zbudowanej z wielkim smakiem przez inży- 
niera Rady powiatowej Eustachiewieza, ocze- 
kiwał Najj. Pana książę Adam Sapieha, któ- 
ry poprzód pospieszył, aby Monarchę powi- 
taé na swem terytoryum i wyrazić radość 
swą z powodu, iż zaszczyt ten przypadł Mu w 
udziale. Książę przedstawił Najj. Panu pro- 
boszczów obu obrządków z Ujkowie, a wójt 
gminy podał Monarsze na tacy starodawnym 
naszym obyczajem chleb i sól. Niezwykle 
tłumnie zebrana ludność z sąsiednich gmin, 
wznosiła na cześć Monarchy grzmiące okrzyki, 
a Najj. Pan, na którym ten gorący zapał 
ludu czynił widocznie miłe wrażenie, dzię- 
kował za przyjęcie to najłaskawiej. W kilka 
chwil później powozy dworskie zatrzymały 
się przed położonyim wśród ślicznych kwia- 
towych grzęd barakiem, obozową Rezydencyą 
Najj. Pana. 

Po obiedzie, Monarcha wyjechał o go- 
dzinie 5 popołudniu, aby oglądnąć teren ma- 
newTów. 

Nad wieczorem, pogoda, która tak świe- 
tnie w chwili przyjazdu Monarchy wytrzy- 
mala, popsuła się a po godz. 7 spadł ulewny 
deszcz. 

Dzisiaj (W sobotę) manewry a jutro przed 
południem będzie Najj. Pan w katedrze prze- 
myskiej na Mszy św., po czem będzie przyj- 
mował reprezentacye i władze w salach sta- 
rostwa przemyskiego. 

Książę Namiestnik spędził dzisiejszy 
(piątkowy) wieczór w Krasiczynie u ks. Ada- 
ma Sapiehy. 


Przemyśl, 12 września. (Tel. pryw.) 
Najjaśniejszy Pan w otoczeniu świty i sztabu, 
wyjechał wczoraj o 6 popołudniu na zwiedze- 
nie fortów w obrębie terenu manewrów; po- 
wrócił około 9 wieczorem. Mimo ulewnego 
deszczu w Batyczach przy drodze oczekiwała 
do późnego wieczoru ludność okoliczna prze- 
jazdu Monarchy i przez całą noe słychać było 
armatnie wystrzały. Teren manewrów oświe- 
tlony elektrycznie. W nocy deszcz ustał, dziś 
piękna pogoda. O godzinie 8 rano rozpoczęły 
się manewry i trwały do 1 popołudniu. 

7 do 9 godziny wieczorem mają odbywać się 
dalsze ćwiczenia. 

Zjazd szlachty na dzień jutrzejszy za- 
powiada się nader licznie. Przybędzie także 
konsul niemiecki br. Spesshardt. 

Najjaśniejszy Pan wyjechał dziś rano o 
godzinie 8'|, z orszakiem; na pola ćwiczeń. 
Monarcha przyjmie jutro także Prezydenta 
m. Lwowa dr. Małachowskiego na czele de- 
putacyi czterech członków Rady miejskiej. 
Program podróży Monarchy z powrotem do 
Wiednia w dniu 16 b. m. zostaje bez zmia- 
ny; tylko w Krakowie raczy Najjaśniejszy 
Pan wysiąść z pociągu, przyczem jednak po- 
ciąg dworski nie zatrzyma się w Krakowie 
dłużej nad czas zakreślony pierwotnym pro- 
gramem. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 12 września. Wobec do- 
niesień dzienników o stanie rokowań w 
sprawie Banku austro-węgierskiego, otrzy- 
mała Wiener Abendpost upoważnienie do 0e 
świadczenia, że stanowisko, dotychczas przez 
oba Rządy zajmowane, pozostało niezmienione, 
w szczególności zaś żądania Rządów w kie- 
runku finansowej działalności Banku pozostały 
w całej rozciągłości utrzymane i określone 
wyraźnie jako ostateczne, żadnej nie mogące 
uledz zmianie. To też wiadomości o rzekomej 
zmianie finansowej części kwestyi bankowej 
na niekorzyść Przedlitawii, są zupełnie zmy- 
ślone. 

Tryest, 12 września. P. Prezydent Mi- 
nistrów hr. Badeni przyjmował wezoraj przed- 
południem biskupa miejscowego, przedstawi- 
cieli miasta i kraju, naczelników władz rzą- 
dowych, deputacye różnych stowarzyszeń, za- 
kładów i t. d. Odpowiadając na przemówie- 
nie wiceprezesa Izby handlowej, który prosił 
o rychłe załatwienie niezmiernie ważnej dla 
żywotnych interesów 'Tryestu kwestyi kolei 
żelaznych, wyraził P. Prezydent Ministrów 
nadzieję, że wkrótee wniesione będzie do Ra- 


dy państwa przedłożenie, które w każdym 
razie potrafi zadowolić miasto Tryest; na ra- 
zie jednak nie może złożyć oświadczenia, 60 
do linii, jaka będzie wybraną. W imieniu po- 
litycznych urzędników wyraził Namiestnik 
Rinaldini cześć P. Prezydentowi Ministrów i 
podziękował za okazywaną przez niego życzli- 
wość dla stanu urzędniezego. Hr. Badeni od- 
powiedział, że ma nadzieję, iż to co jeszcze 
brakuje do polepszenia położenia materyal- 
nego urzędników, powiedzie mu się szezęśli- 
wie przeprowadzić i że dokona podjętego 
dzieła. Następnie wezwał urzędników, aby 
wszystkie swoje siły poświęcali służbie, oka- 
zywali winne posłuszeństwo przełożonym i 
zapewnił w końcu, iż nie przestanie nigdy 
troszczyć się o dobro i pomyślność urzę- 
dników. 

W ciągu dnia wczorajszego zwiedził P. 
Prezes gabinetu liczne publiczne zakłady, 
między innymi arsenał Lloyda, szpital miej- 
ski, dom ubogich, spiehrze, urząd pocztowy 
i telegraficzny, a wszędzie odzywał się z naj- 
większemi pochwałami i wyrażał zadowolenie 
z tego co oglądał, Odpowiadając na przemo- 
wę starszego dyrektora poczt, przyrzekł P. 
Prezydent Ministrów poparcie dla życzeń u- 
rzędników państwowych i wypowiedział na- 
dzieję, że urzędnicy zaniechawszy aspiracyi 
politycznych, połączą się w miłości do Mo- 
narchy i wspóinej ojczyzny, aby spełniać su- 
miennie swoje obowiązki, dla dobra Państwa 
i ludności. 

Briix, 12 września. Założenie tamy w 
szybie Anny wykonano z dobrym skutkiem. 
Teren obecnie już spokojny i można się spo- 
dziewać, że w ciągu kilku dni komunikacya 
kolejowa na nowo przywróconą zostanie. 

W ciągu dnia wczorajszego nastąpiło dal- 
sze osuwanie się ziemi wzdłuż toru kolejowego, 
eo można przypisać zapadaniu się ziemi w po- 
wstałych poprzednio jamach. Planu odbudowy 
kopalń, zastosowanego do chwili, w której osu- 
wanie się ziemi ostatecznie ustanie, teraz jeszcze 
wykonać nie można. Roboty około obwarowa- 
nia szybu Anny tamami są w dalszym to- 
ku; tamy będą jeszcze wzmocnione. Stosunki 
w kopalni ogółem dobre. P. Minister rolni- 
etwa wyraził burmistrzowi Briixu telegrali- 
eznie gorące współczucie i zapewnił, że po- 
święcać będzie wypadkom trwale największą 
uwagę. Pan Minister wysłał do Briix delegata 
Ministerstwa rolnictwa. 


Opawa, 12 września. Przy wczerajszych 
wyborach do Sejmu z kuryi miast, zatrzy- 
mali niemieccy liberali dotychczasową liczbę 
mandatów t. j}. sześć, niemieccy narodowcy 
również utrzymali się, jak dawniej, przy je- 
dnym mandacie. W Wagstadt odbędzie się 
wybór ściślejszy między dwoma kandydatami 
z obozu niemiecko-liberal nego. Izba handlowa 
wybrała ponownie dwóch dotychczasowych 
niemiecko-liberalnych posłów. 


Konstantynopol, 12 września. Nota 
Porty, zakomunikowana ambasadorom, oznaj- 
mia o ustępstwach uezynionych na rzecz Kre- 
teńczyków i dziękuje mocarstwom za pośredni- 
etwo. Następnie powiadomiono ambasadorów 
ustnie, o ponownem mianowaniu Berowicza 
baszy generalnym gubernatorem Krety. Za- 
twierdzenie notninacyi ze strony mocarstw je- 
szcze nie nastąpiło urzędownie — jest jednak 
przyrzeczone. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 12go września 1896, godzina 
10 minut 35. Akcye kredytowe 37850, Akcye 
kolei państwowej 371:25, Akcye tytoniowe 


——, Anglo-austryackie 15775, Union- 
bank —'—, Południowej 10325, Renta pa- 
pierowa — —, Akcye banku dla krajów ko- 


ronnych 257:50, 4-pre. listy zastawne banku 
krajowego 97:50, 4-pre. pożyczka krajowa 
z r. 1898 9%:—, Napoleondor ——, Rubel 
papierowy —'—, 4-pre. węgierska renta 
złota —'— za 100 marek 58'67:—. Usposo- 
bienie silne. 


Wiedeń, 12 września 1896 r. godz. 2 
minut 10. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
87-10, Węgierskie akcye kredytowe 409:—, 
Akcye anglo-austryackie 157:75, Akcye ban- 
ku Union 208:—, Akcye kolei południowej 
10325, Losy tureckie 51:40, Akeye kolei 
państwowej 372 —, Akcye kolei Łwowsko- 
Czerniowieckiej 290 —, 4%-procentowe galie. 
obligacye propinacyjne z 1689 r. 9725, 
Akcye tytoniowe —=*—, Węgierskie obliga- 
cye indemnizacyjne 97:—, Akcye kolei 
Elbetal 28150, Akeye banku dla krajów ko- 
ronnych 25175, 4-procentowa węgierska ren- 
ta złota 12225, Akcye banku związkowego 
265'25, Rubel papierowy 1:27:50, Węgierska 
renta papierowa 9950, Kredyiowe ziemskie 
464—, Kredyty 373775, Rimamurania 245'--. 
Usposobienie silne. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowi6cki, 


Ruch 


pociąg 


6 


ów kolejowych 


obowiązujący z dniem 1. maja 1896. 


(czas $redkowo-europejski). 


Nadesłane. 
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Angust Eeoheliemberg i Syn 
dom bamiowy I kantor wy ARS 
we Lwowie, ul. Karola Ludwika I 1. 


Milion Pożyczki krajowej z r. 1883 wypowiedzianej 
na 1 listopada r.b. wypłaca od 1 sierpnia r. b. bez dalszego potrącenia 
al pari z kuponem bieżącym 
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Gal. funduszu propin. 4 pre. w. a. Galicyi . . —— == | Gal. banka hip. 5 pr. w 40 L wyl. 99.25 99.50 | Windiachgrśtza po 20 zł. m. k. . 7:2 
Bukow. fund. propin. 5 pre. w. a. 5 Niższej Austryi —— —— | Banku austr. węg. 4/, pr. 100.50 101.30 
Komunalne Banku kr. 5 pre. II. em. o Siedmiogrodu . . . « . . . —— ~- | Weg. Zakł. kred. ziem. ake. w 391. 7. Wokale (za 3 miesiące), 
» 4 |apre.3 „ Węgier za 400 zł. w. a. 4 pre. 97.40 98.45 wyl po 5 pr.. . . . 100.— 100.50 
Pożyczki kr. 6 pre. w. 8. . . e = l. 4t r. 60... 99,25 | Augsburg za 100 w. p. n.. —— —— 
M p la b n wy A p Ę 
A n Aj pre. w. a. 3. Akere A A s „ w śl 1. wyl. Berlin za 100 marek w. p. n. —— =m 
S 5 5 05 g 4 kj po 4 pr. SAR: A 99.— 100.-- | Frankfurt za > marek w. p.n —.— = 
j e . p. mę a 
km S r ana AA Bank Anglo aust. 200 sł. emit. zł, 157.25 l5s. = Dosi ga ża to ft. sk. "> 11855 11980 
Losy miasta ka ET z% ae ea Z o 500 zk A a aż? 5. Obiigacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) | Pacst 41.50. 47.50. 
u kj Gel. banku hip. po 200 zł. . ——  —— zł: z 
5. Monety. Gal. ban. d. h.i prz. á zł. 200 P 40 pr. —-—  —.— | Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. —— =v s aa R A 
a Gal. zakł. kred. ziem. á 200 zł. . -—.—  —.— f Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ex) Pukat cesarski men. . 5.66.— 5.68 -— 
Dukat cesarski . Bank dla krajów koron. á 200 zł. 254.50 255,— a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 99.30 100.80 » pełnej VA : 5.64.— 5.66 — 
Napoleondor Bank austro-węgierski ś 600 zł. 954.— 953%.— | Kol. półn. po 100 zł. era. 1886 4%, 101.65 10265 | Korona. . 7 e a 
Półimperiał . . Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze ——— —— o 100 zł. 1887 ——  —— | 20frankówka. . . 0.53.-+19. 5003 
Rubel roscyjski srebrny Austr.Tow.żegl. e „dun.po 500 zł. mk. 509.— 5I1.— Kol. gal. Kar. Lad. em. Z Y. isl Rosyjski półimperyał . -=m =.. 
papierowy . Koi. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. —— —— po 300 zł. ży, a —m4RA| Tala związkowy i najni 2, E 


100 marek niemieckich . 


Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) & 200 z} —.— —— dette Warośłar Boka) =" 


Srebro 


Ceng wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa, wadyum 39 zł. 

Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 
będzie w tut. sądzie egzekucyjna sprzedaż Zygmunt Werner: adw. w Makowie. 


na rzecz Amschona Schertza pte 187 zł. 8|L. 3571 (6532 2—8) 

et. z pn. Dnia 28 października i dnia 30 listo- 
Cena wywołania 142 zł. pada 1896 o godz. 10 rano odbywać się 

L. 8761 (6653 3—3) Wadyum 14 zł. 25 et. 
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie į Resztę wsrunków, akt oszacowania i połowy posiadłości lwh. 726, 2/10 części; Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

10 rano w dniu 20 października 1896 po- wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. | posiadłości lwh. 346 i 120/100. części po- | warunki lieytacyjne przejrzeć imożna w regi- 

wyżej ceny szacunkowej, zaś w dniu 24 | registraturze. | siadłości lwh. 349, ks. gr. gminy katastr. | straturze sądowej, 

Tisfopada 1896 nawet poniżej takowej licy- Dla nieznanych z życia i miejsca po- | Maków objętych, pod nk. 161 w Makowie C. k. Sąd powiatowy. 

tacya realności jednej czwartej części z pc- | bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się | położonych, własność Salomei lo Cygan, 20 Maków, dnia 7 lipca 1896. 

łowy i połowy z połowy realności pod li. 3 | kuratorem adw. dr. Dańea z Brzozowa. Maćko stanowiących na 382 zł 24 ct. osza- a 

w Brzozowie wyk. hip. 1. 197 ks. gr. gm. Brzozów, dnia 25 czerwea 1896. cowanej, eelem zaspokojenia wierzytelności 

Brzozów objętej, Stanisława Kostki własnej Rozalii Adamek w kwocie 33 zł. 23 et. zpn. 


Licytacye. 


50 et. 


Zl. 4931 (6395 2—32), 
AVISO! i 

Auf das in Nr 200 dieses Blattes vom 
1 September l. J. verlautbarte Aviso wegen i 
Lieferung des Regiebedarfes an Roggen und | 
Hafer für die Stationen Przemyśl, P 
Rzeszow, Stryj, dann Hafer für die Station | 
Debica wird aufmerksam gemacht. i 

Die nóher.n Bedingnisse können bei 
der k. und k. lutendanz des 10 Corps in 
Przemyśl, sowie bei den k. und k. Militär- 
Verpflegs-Magazinen in Przemyśl, Jaroslau, 
Rzeszow und Stryj täglich zwischen 9 bis 
12 h. Vormittags eingesehen werden. 


L. 1634 (6364 3—3) 
Pferde-Licitation in dem k. k. Staatsgestüte 
zu Radautz in der Bucovina. 

Am 1 October 1896 um 9 Ubr vor- 
mittags werden in dem k. k. Staatsgestüte | 
zu Radautz nachstehend verzeichnete zur! 
Zucht oder zum Gebrauche verwendbare 
Pferde gegen gleich baare Bezahlung an den 
Meistbietenden verkauft werden u. zw.: 

Englischer Vollbluthengst Rajta Rajta 
Braun geboren 1885 v. Ruppera a. d. Cata- 
elysm . . 1 Stück | 


3 
ń 


i 
1 
i 


Englischer Vollbluthengst 
Scherzo Braun geb. 1883 v. Galopin 


p 
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Von der k. k. Staatsgestits Direction 
Radautz, «m 26 August 1696. 


L. 547 (6700 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Kozowie podaje 
do wiadomości, że w celu zaspokojenia hi. 
potekowanej wedle wykazu hipotecznego 1. 
188 C. poz. 1 księgi gruntowej gminy Krasna 
pretensyi Ruchli Diamand w kwosie 34 zł. 
38 et. z większej sumy 48 zł. 65 et. z pn. 
odbędzie się w zabuiowaniu tegoż sądu w 
dniach 24 września 1896 i 26 października 
1896 każdym r»zemm 0 godzinie 10 przed 
południem przymusowa publiczna sprzedaż 
realności wedle wykazu hipotecznego l. 188 | 
B. poz. 1 księgi gruntowaj gminy Krasna 
własność Mendla Auerbacha stanowiącej. 

Cena wywołania wynosi 125 zł., niżej 
której na pierwszyin terminie sprzedaż nie 
nastąpi. 

Wadyum ustanowiono na kwot 
50 et. 

Protokół oszacowania powyższej real- 


ę 12 a, | 


ności, tudzież warunki liejtacyjne, wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym. 
Dla niewiadomzch z życia i miejsca | 


pobytu wierzycieli hipotecznych, usłanawia 
się ku:atorem p. Włodzimierza Lewickiego 
c. k. notaryusza w Kozowie. 

Kozowa, 30 lipca 1896. 


L 3571 (6697 3—3) 

Dnia 9 października i 9 listopada 1896 
każdym razem o godzinie 10 zrana odbędzie 
się w tutejszym sądzie egzekucyjna publiczna 
licytacya realności Nr. 258 połcżonej wyk. 
hip. 258 objętej Franciszka Jeża i Wiktorgi 
Walasowej własnej na pokrycie pretensyi 
Wolfa Kleinera 50 zł. wa. z pn. 

Cena wywołania wynosi 550 zł., 
wadyum 55 zł, 

Resztę warunków można przejrzeć W 
tutejszej registraturze. 

. k. sąd powiatowy. 
Dobczyce, dnia 27 czerwca 1896. 


zaś 


L. 4245 (6614 3—3) 

Dnia 18 pażdziernika i 17 listopada 
1896 o godz. 10 z rana odbywać się będzie 
W tut. sądzie w biurze nr. 24 egzekucyjna 
Sprzedaż realności Wojciecha Dubiela wła- 
nej w Szebniach położonej objętej wyk. h. 
l. 142 na 1032 zł. oszacowanej celem zaspo- 
kojenia wierzytelności Jana Miskowicza w 
kwocie 82 zł. 72 et. 

Cena wywołania 1032 zł. 

Wadyum 108 zł. 

(.,. Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 
Feliks Gaszyński adw. w Jaśle. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki licytacyjne można przejrzeć w regi- 
straturze sądowej. i 

0. k. Sąd powiatowy miej, deleg. 

Jasło, 10 czerwca 1896. 


L. 4771 (6627 3—3) 
„ ©. k. Sąd powiatowy w Radomyślu o- 
głasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Izaaka Wolfa jako prawonabywcy Fianciszka 
Misiaka w kwocie 10 zł z pn. odbędzie się 
w gmachu tegoż sądu dnia 14 zi 


1 
a i dnia 11 listopada 1896 zawsze o gd. 


no egzekucyjna sprzedaż przez publi-! 
Bazie Lwowska Mr. 210 x č 


10 ra 


7 


licytacyę realności whl. 114 ks. gr. | L 9686 (6590 2—3), według wyk. hip. 684 gminy katastralneJ 
kat. Czermin objętej, dłużnika Jana; O. k. Sąd powiatowy w Kałuszu uwia-  Załukiew Eszwy Jckowicza Samuela własnej, 
| dama, że celem zaspokojenia sumy 111 zł jna rzecz Sary Weisselberger pto: 575 zł. 
Cena wywołania wynosi 800 zł. odbędzie się na rzecz Towarzystwa zaliczko- Íz. przyn. 
Wadyum £0 zł. wego w Kałuszn w tutejszym sądzie sprzedaż Cena wywołania 1450 zł. w. a. 
Warunki licytacyjne przejrzeć można j posiadłości whl. 1945 gminy Kałusz objętej Wadyum 145 zł. 
w registraturze sądowej. dłużnika Samuela Seiwla Hirschberg własnej w Resztę warunków, akt oszacowania i 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli į dniu 22 października 1896 i 19 listopada | wyciąg tabulsrny wolno przejrzeć w tusąd. 
jest c. k. notaryusz Władysław Krasicki wj 1896 każdym razem o godzinie 10 rano. registraturze. 
kadomyślu. Wadyum wynosi 127 zł. 50 et. Dła nieznanych wierzycieli hipotecznych 
Radomyśl, dnia 17 lpca 1896. Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i łustanawia się kuratorem Michała Sawiekie- 
m resztę warunków można przejrzeć w regi- | go e. k. notaryusza w Haliezu. 
(6684 3—3) | straturze sądowej. A. 0. k. Sąd powiatowy. 
Kuratorem wierzycieli ustanowiono adw. Halicz, dnia 5 sierpnia 1896. 
ndrzeja Kosa z Kałusza. 
L. 3016 (6663 1—8) 


Katusz, dnia 1 lipca 1896. 

Celem zaspokojenia wierzytelności Mar- 
cina Bzibziaka w kwocie 275 zł. z pn. 
odbędzie się w tut sądzie w dniu 19 paź- 
dziernika i 16 listopada 1896 każdym razem 
o godz. 9 zrana egzekucyjna licytacyjna sprze- 
daż 10/48 części realności pod lwh. 5% w 


czną 


gm. 
Worczka własnej. 


L 596838 
Obwieszczenie. 
W celu oddania w przedsiębiorstwo 
budowli konserwacyjnych na gościńcach pań- 
ctwowych w stryjskim okręgu budowniczym 
w latach 1896, 1897 i 1698 odbędzie się| L. 150% (6723 2—3) 
dnia 24 września 1896 w e. k. Starestwie Sąd powiatowy w Dobczycach ogłasza, 
w Stryju licytacya ofertowa. iż na zaspokojenie Tauby Sehachter w kwo- 
Koszta fiskalne budowli wykonać się|cie 10 zł. z pn. w dniach 12 października 
mających w r. 1896 wynoszą: 1896 i 12 listopada 1896 o godz. 10 przed po- 


I A 


G. k. Sąd powiatowy. 


i Reszta warunków licytacyjnych w tut. 
Dobezyce, dnia 21 czerwca 1896. 


raturze do przejrzenia. 
0. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, dnia 24 czerwca 1896. 


ct. 
Warunki przedsiębiorstwa: ogólne i; 
szczegółowe warunki budowy, spis cen je-j 
dnostkowych, kosztorys sumaryczny i plany | L. 35 
budowli na r. 1896 przejrzane być w godz 
urzędowych w wymienionem e. k. Starostwie, 
gdzie także w wyż oznaczonym dniu najpó- 
żniej do godziny 12 w południe wnoszone 
być mają oferty, sporządzone na blankietach 
urzędowych, których Starostwo bezpłatnie | 
udzieli a zaopatrzone marką stemplową na 
50 ct. i we wadyum wynoszące 50/, kwoty 
fiskalnej z wyrażeniem opustu z cen fiskal- | 
nych nie tylko cyframi ale i literami. | 
Oferent winien na blankiecie na wła- | 
ściwem miejscu podać sekcyę drogową i ofia- | 
rowsny opust czy nadwyżkę cen jednostko- 
wych bez żadnych dopisków, wreszcie po- 
łożyć dztę i podpisać ofertę imieniem i na- 
zwiszem. i 
Jeżeliky oferta obejmowała kilka sekcyi | 
drogowych, wtedy podać w niej należy opust ; 
lub nadwyżkę cen fiskalnych dla każdej sekoyi | 
osobno, albowiem zatwierdzenie of.rt nastą- 


Razem 19.137 zł, 5L 


1. w sekeji drogowej ładniem odbędzie się tutaj przymusowa sprze- | Dworach I ez. i 10/384 części realności ped 
stryjskiej : 8235 zł. 92 et. | daż realności l. wyk. hip. 197 Dobezyce Te- |lwh. 387 w Monowicach niecbjętej masy 
2. w sekcyi drogowej resy Stoch własnej, na pierwszym terminie | spadkowej po Antonim Kocotowiezu, przez 
skolskiej . . . . 6549 zł. 267/, „|za cenę szacunkową 300 zł. wa. lub wyżej, | kuratora dr. Nowaka zastępowanej, własnej. 
3. w sekcyi drogowej zaś w drugim terminie poniżej takowej. Cena szacunkowa pierwszej realności 
tueholskiej 376 zł. 84 „| Wadyuma wynosi 30 zł. wu. 228 zł. a drugiej 5 zł. stanowi cenę wy- 
4. w sekeri drogowej i Resztę warunków przejrzeć można w | wołania. 
dolińskiej . . 8975 zł. 981, BPSC 1 Wadyum 100/, ceny szacunkowej. 
i 


regist 
18 „ . (6725 2—3) 

W sprawie egzekucyjnej Herscha Fall- 
manna przeciw niechjętej masie spadkowej jL. 2918 
sp. Jana Jędrzejowskiego odbędzie się w tut. 
sądzie w dwóch terminach to jest dnia 15 
| października 1896 i dnia 16 listopada 1896 
zawsze o godz. 10 przed południem przymu- 
sowa sprzedaż połowy realności whl. 986 
ks. gr. gm. Muszyna objętaj. 


(6615 1—3) 
O. k. Sąd powiatowy w Andrychowie 

podaje do wiadomości, że celem zaspokojenia 

wierzytelności w kwocie 100 zł. z pn. od- 

będzie się dnia 19 października 1896 i dnia 

2 listopada 1896 każdym razem o godzinie 

; (10 przed południem egzekucyjna sprzedaż 
Cena szacunkowa wynosi 35 zł. przez licytacyę połowy realności pod l. 69 
Wadyum 3 zł. 50 ct. Głębowieach położonej, dłużnika Józefa Fi- 
Warunki licytacjjne można przejrzeć | gury własnej. 

w sądzie. a j Cena wywołania 1126 zł. 68! ct. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli | Wadyum 10*/, ceny szacunkowej. 

jest p. Jan Arlet e. k. notaryusz w Mu; Resztę warunków licytaceyi i akt osza- 

szynie. cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 

straturza. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

l jest e, k. not p. Mzrcin Gayczsk. 

L. 8016 (6721 2—3) Andrychów, 20 kwietnia 1896. 


, W dniach 15 pażdziernika 1896 i 26 
pi bezwarunkowo według poszczególnych | listopada 16.6 o godz. 10 przed południem į L. 6187 (6624 1—3) 
sekéyi | przeprowadzoną zostanie celem ściągnięcia | W sprawie egzekucyjnej Kasy oszczędn. 
Oferty niesporządzone na blankietach | wierzytelności Towarzystwa zaliczkowego w;w Bielsku pko Ascherowi Samuelowi i Gu- 
urzędowych albo zawierające jakiekolwiek do- | Bóbrce w kwocie 242 zł. z pn. przez Sąd |ście Spira pto 5940 zł. odbędzie się w tutei- 
piski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- | tut. licytacym ciał hip. wyk. hip. l. 47 i 48 | szym sądzie w dwóch terminach to jest dnia 
syę przeprowadzającą licytucyę zwrócone, zaś | ks. gr. gm. kat. Stoki objętych, Piotra Koł- | 16 października 1896 i dnia 16 listopada 
po terminie licytacyi nie będą oferty przyj- | tuna syna Iwana własnych, na drugim ter- | 1896 zawsze o godzinie 10 rano przymusowa 
mowane. terminie także poniżej ceny szacunkowej | sprzedaż realności pod l. w. h. 296 w Pod- 
Z e. k, Namiestnietwa. 2025 zł. | górzu. 
Lwów, dnia 5 września 1896. | Poręczne 100/,. | Cena szscunkowa wynosi 12830 zł 15 
Kurator wierzycieli e. k. not. w Bóbrce | et. a. w. 
damski Wadyum 1288 zł. w. a. 
46 k. Sądu powiatowego. | Wsrunki lieytacyjne można przejrzeć 
Bóbrka, 17 lipca 1896. w sądzie. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest p. adw. dr. Peiper. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Podgórze, 26 czerwca 1696. 


C. k. Sąd powiatowy. 
Muszyna, dnia 18 lipca 1896 


A 
L. 1984 (6734 2 --3) | 
f Licytacya. : 
Dnia 18 września b. r. o godzinie 11] 
przed pełudniem odkędzie się w biórze pod IL. 3194 (6682 2—3) 
pisanego c. k. zarządu salinarnego za pomo- W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie ; 
cą ofert pisemnych celem dostawy w roku 1897: ! 10 rano w dniu 14 października 1896 za | 
. 17500 klgr. oleiu rzepakowego podwój-. jakąbądź cenę licytacya całej realności wyk. | 
nie rafinowasego do świe / nia, i Mie. 1. 512 i i|? realności whl. 515 gminy | L. 3909 (6699 1—8) 
3000 klgr. oliwy mineralnej do sma- | Sądowa Wisznia objętych, Piotra Kadyły O. k. Sąd powiatowy w Kopyczyńcach 
rowania maszyn po Grzegorzu własnej ns rzecz kasy poży: | podaj: do wiadomości, że na zaspokojenie 
Oferty wnosić można albo na obydwa | czkowej gminy miejskiej Sądowej Wiszni pto | preiensyi Wysokiego skarbu państwa 59 zł. 
materyały, lub jeden z nich. J119 zł, 75 ct. z pn. 
Bliższe warunki lieytacyjne przejrzeć | Cena wywołania 130 zł. 50 ct. 
i Wadyum 14 zł, | BE o 10 godz. rano przymnsowa sprze- 
Resztę, warunków, akt oszacowania || daż realności wul. 155 w Peremiłowie dłu- 
i wyciąę tabularny wolno przejrzeć w tusąd. |żnika Danyły Hałabickiego własnej. 
Wieliczka, dnia 9 września 1896. | registraturze. Cena wywołania wynosi 582 zł. wa. 
t Dla nieznanych z życia i miejsca po- | Wadyum 58 zł. 20 ct. wa. 
L 51685 (6671 2—8), bytu wierzycieli Piotra Kadyły po Grzegorzu | Resztę warunków lieytacyjnych i akt 
O. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, ! i dla wierzycieli hipotecznych, którzyby po | oszacowania można przejrzeć w tusąd. regi- 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo- | dniu 7 kwietnia 1896 na hipotekę sprzedać | straturze. 
kojenia pretensyi Banku krajowego we Lwewie | się mających realności weszli, lub którymby Kuretorem nieznanych z miejsca poby- 
w kwocie 203 zł. 7 ct., 203 zł., 202 zł. 94 | niniejsza uchwała wcale: nie lub za późno jtu wierzycieli ich not. Polański w Kopy- 
et. i 6846 zł. 92 et. w. a. z pn. odbędzie | była doręczoną, ustanawia się kuratorem | czyńcach. 
się dnia 12 listopada 1896 i 17 grudniaj Szymona Torskiego z Sądowej Wiszni. Kopyczyńce, 15 maja 1896. 
1896 każdym razem o godz. li przed sins, C. k. Sąd powiatowy. 
dniem przymusowa lieytacya realności lk.| Sądowa Wisznia, 28 sierpnia 1896. 
342*, we Lwowie położonej wyk. hipot. 1 
200 IV objętej do Józefa i Rozalii małż. | L. 6850 (6622 2-3) 
Surmińskich należącej, na których to termi- W sprawie egzekucyjnej dr. Lesława 
nach a mianowicie na pierwszym terminie Borońskiego pko Agnieszce Igielskiej pto 
reslność ta tylko wyżej ceny wywołania | 43 zł. 83 et. odbędzie się w tut sądzie w 
18000 zł. lub przynajmniej za tę cenę, zaś | dwóch terminach to jest dnia 16 paździer- 
na drugim nawet niżej ceny wywołania | nika 1896 i dnia 16 listopada 1896 zawsze 
13000 zł. sprzedaną zostanie, że jako wa-|o godz. 10 rano przymusowa sprzedsż sumy 
dyum kwot» 13800 zł złożoną być ma, i wa-| 300 zł. na realności iwh. 541 w Podgórzu 
ranki licytacyjne uraz protokół opisania przy- | ciążącej. 
należności w registraturze sądowej przejrzeć Cena wywołania wynosi 350 zł. 
lub odpisać wolno, nareszcie, że dla nieo- Wadyum 35 zł. 
becnych wierzycieli, którzyby po wydaniu Warunki licytacyjne można przejrzeć w 
wyciągu tabularnego to jest po dniu 26] sądzie. 
lipea 1896 rzeczowe prawa na * spomnia- | Kuraterem niewiadomych wierzycieli 
nej realneści nabyli, lub którymby uchwały j jest p. adw. dr. Feuereisen w Podgórzu. 
sądowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty- | C. k. Sąd powiatowy 
czące z jakiegobądź powodu doręczone być Podgórze, 26 czerwca 1896. 
nie mogły adw. dr. Włodzimierz Szafrański 
81 (6619 1—8) 


we Lwowie kuratorem a jego zast 
dr. Dobiecki mianowany został. I W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 
Lwów, dnia 29 sierpnia 1896. 110 reno w dniach 2 listopada 1896 powyżej 

PE a ies e. | ceny szacunkowej, zaś dnia 2 grudnia 1896 

nawet poniżej takowej licytacya realności 


|75 et. z pn. odbędzie się w tut. sądzie dnia 
j21 października 1896 i 18 listopada 1896 
można w zwykłych godzinach urzędowych w 
biurze pedpisanego e. k. zarządu. 

0. k. Zarząd salinarny. 


r. 5927 (6748 1—3) 

W dniach 12 października i 12 listo- 
pada 1896 każdym razem o godzinie 8 po 
południu odbędzie się w tut. sądzie publi- 
czna lieytacya całej realności w Osławiu 
białym położonej wyk. hip. 1. 891, 1|4 części 
realności l. wyk. hip. 506 ks. gr. gminy 
Osław biały objętej na zaspokojenie preten- 
syi Riwena Heifermana w kwocie 100 zł. 
w. a. Z pD. 

Cena wywołania 498 zł. 50 ct. wa. 

Wadyum 49 zł. 35 et. aw. 

Przy drugim terminie zostanie powyż- 
sza realność także poniżej ceny szacunko- 
wej sprzedaną. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono c. k. notaryusza pana Grniń: 
skiego. 

Protokół oszacowania i wycąg hipote- 
czny oraz bliższe warunki lieytacyjne przej- 
rzeć można w tus. registraturze. 

0. k. Sąd powiatowy. 

Delatyn, 1 sierpnia 1896. 


| 
| 


ępcą adw | L. 81 
a 


uiz 138 września 1296. 


8 
L. 21083 (6747 1—8) K k 
Ogłoszenie licytacyi. j + an ur Så. 
Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od mięsa i wina w okrę- L. 1915 (6690 3—3) 
gach dzierżawnych poszczególnionych w przyległym wykazie na przeciąg czasu jednego ; Kilka posad dyetaryuszów sądowych z 


roku lub trzech lat, t. j. na czas od 1 stycznia 1897 do końca grudnia 1*97 lub do końca ; płacą od 25 zł. miesięcznie jest przy e. k. 
grudnia 1899 rozpisuje się niniejszem pod warunkami zawarty:si w równocześnie wydanem ; sądzie obwodowym w Przemyślu zaraz do 
drnkowanem obwieszczeniu publiczną lieytacyę, która odbędzie się w dniu 5 października ! obsadzenia. 

1896 od godziny 8 do 12 przed południem w e. k. Dyrekcyi 
Tarnopolu. 


skarbowego w į Wymaganem jest szybkie, czytelne i 
piękne pismo oraz moralne prowadzenie się. 
í . 6 è 

; Podania wraz z odpisem świadectw 
„wnosić należy najdalej do 25 września b. r. 


okręgu 


ena wywołania na jeden rok 


Sa RSMA E a = > | do Prezydyum R obwodowego w Przemyślu. 
dzierżawne-| dzierżawny taryfy mięsa wira razem wyno T gdnione podania zostaną bez 
80 zł. zł. MZC | Przemyśl, $ września 1896. 

Podate III k i I 2- m 

1| Tarnopol | spożywczy |! | MI klasa; s4144 || — |-| 24144 |-| 2414 40] L. 678 (6606 3—3) 

od mięsa taryfy | i Celem obsadzenia posady e. k. nota- 

m | | ryusza w Drohobyczu, opróżnionej pzez śmierć 

2|Grzymałów III klasa 2560 |-— 40 |-| 2600 |— 260 |.._|] ' tamtejszego notaryusza Wiktora Błażowskiego, 

podatek spo-| taryfy i ' tudzież drug ej reskryptera Wysokiego ce. k. 

|] żywczy od | taryfa C. u- MIE = ' Ministerstwa Sprawiedliwości z 12 sierpnia 

A Erdrasów OŚ SE stawy z 18/5 t526 [5 am e 7550 |- 155 |_| | 1896 1. 18457 w tejże miejscowości nowo 

1875 ,kreowanej posady notaryusza ewentualnie 


jinnych w okręgu tutejszej Izby przez prze- 


Kto chce brać udział w lieytacyi ma złożyć przed rozpoczęciem licytacyi wadyum 
kwocie w przyległym wykazie poszczególnionej. 


Przyjmuje się także pisemne nadaże. 


w 
i 


Pisemne nadaże muszą być zaopatrzone w powyższe wadyum, mają zawierać wyrażoną | 
kwotę ofiarowanego czynszu dzierżawnego tak liczbami, jeko też słowami, mają być ułożone | 
podług przepisanego formularza i powinne być wniesione opieczętowane do Naczelnika , 
e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Tarnopolu najpóźniej do 1 godziny po południu dnia : 


4 października 1896. 


i 


Dzierżawca podatku spożywczego od wina obowiązany będzie na żądanie Wydziału ' 
krajowego we Lwowie razem z tymże podatkiem pobierać także 800/, dodatek krajowy do, 


podatku spożywczego od wina, a za prawo poboru tego dodatku krajowego obowiązany | 
będzie uiszczać na rzecz kraju 800/, umówionego znim czynszu dzierżawnego za dzierżawę , 
prawa poboru rządowego podatku spożywczego od wina. | 

Z dotychczasowego okręgu dzierżawnego Budzanów wyłączone zostaną z dniem 


1| 


stycznia 1897 następujące miejscowości, mianowicie: Białobożnica, Biały Potok, Byezkowce, $ 

Chomiakówka, OCzerkawszczyzna, Dżuryn, Kalinowszczyzna, Kossów, Pyszkowice, Rydoduby, 

Romaszówka, Siemiakowee, Słobudka Dźuryńska, Skorsdyńce, Trybuchowce i Zwiniacz. , 
Bliższe warunki licytacyi mogą być podane w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego ; 


w Tarnopolu. 


Z c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego. 


w Tarnopolu, dnia 5 września 1896. 


L. 4763 

W dniach 15 października 1896 i 26 
listopada 1896 o godz. 10 przed południem 
przeprowadzoną zostanie celem ściągnięcia 
wierzytelności Towarzystwa zaliczkowego w 
Bóbrce w kwocie 88 zł. z pn. przez Sąd tu- 
tejszy licytacya całego ciała hipotecznego 
wyk. hip. 1. 688 ks. gr. gm. Bóbrka obję- 
tego, Ryfki Salz własnego, na drugim ter- 
minie także poniżej ceny szacunkowej 550 zł. 

Poręczne 10 pre. 

Kurator wierzycieli c. k. notaryusz p. 
Robert Adamski. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Bóbrka, dnia 2 maja 1896. 


L. 14187 (6592 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu ogła- 
sza, że celem zaspokojenia sumy 77 zł od- 


(6720 1—3) 


Wadyum nstanowiono na kwotę 550 
zł. w. 8 i 

Nabywca obowiązany będzie te wie- 
rzytelności, których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty lub umówionem wypowie- : 
dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do | 
zapłaty z hipoteki za potrąceniem z ceny: 
kupna o ileby z takowej wedle porządku ta- ı 
bularnego do zapłaty przypadały. i 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć wolno w sądzie tut. 


niesienie opróżnionych posad, rozpisuje się 
konkurs z tem, że kompetenci mają podania 
swoje urządzone odpowiednio do rozporz. 
Wys. Min. Spraw. z 31 października 1887 
1 9172 wnieść w przepisznej drodze najpó- 
Źniej do dnia 30 września 1896. 
Z e. k. Izby notaryalnej 
Przemyśl, dnia 5 września 1896. 


L. 190 


AO OZZIE ZZ ŻA TZ AC 


fże Jan Zgoda wniósł przeciw niemu pozew 
dnia 14 sierpnia 1896 1. 9288 o zapłacenie 
100 zł. wskutek czego termin do rozprawy 
na 20 listopada 1896 o godz 9 rano wy- 
znaczono i że dla niego adw. Dr. Fischlera 
z Dębicy kuratorem ustanowiono. 

Wzywa się go, aby kuratorowi infor- 
macyi udzielił, lub innego pełnomocnika 
ustanowił. 

Dębica, 21 sierpnia 1896. 


L. 9454 (6616 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za- 
wiadami» niewiadomego z miejsca pobytu 
Jana Smołę, że dnia 16 czerwca 1896 do l. 
9454 wniósł przeciw niemu i spólnikom Ję- 
drzej Smoła skargę o 100 zł. na którą ró- 
wnocześnie wyznaczono termin do rozprawy 
na dzień 15 października 1896 o godz. 9 
przedpołudniem, tudzież że dla niewiadomego 
z miejsca pobytu pozwanego ustanowiono ku- 
ratora ad actum w osobie p. dr. Maurycego 
Sterna adw. z Gorlic. 

Będzie zatem rzeczą pozwanego kura- 
torowi swemu wcześnie udzielić informacji 
do obrony, lub innego zastępcę sobie usta- 
nowić, w przeciwnym bowiem razie skutki 
szkodliwe z zaniedbania tych ostrożności 
wyniknąć mogące, pozwany sam sobie przy- 
pisać będzie musiał. 

Gorlice, dnia 22 czerwca 1896. 


L. 8112 (6705 3 —3) 
C. k. Sąd powiatowy w Rozwadowie 


(6695 8 —8); zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 


Dystaryusz obeznany z manipulacją Jakóba Dórflera, iz przeciwko niemu wnio- 
sądową, z dobrem i ezytelnem pismem znaj-| sło Towarzystwo kupieckie dla hanciu i 
dzie umieszczenie przy tutejszym S4dzie za | przemysłu w Rozwadowie podanie licyta yj- 


dziennem wynagrodzeniem 1 zł. 

Zgłoszenia się poparte świadectwami, 
próbą pisma należy wnieść do dnia 20 wrze- 
śnia 1896 do Naczelnictwa. 

Naczelnik c. k. Sątu powiatowego 

Kulików, dnia 7 września 1896. 


L. 3015 

Niniejszem rozpisuje się konkurs 
na pięć posad akuszerek okręgowych 
z siedziba w Krasnem, Olejowie, Pere- 
pelnikach, Skwarzawie i Sławnej po- 
wiatu złoczowskiego. 

Do każdej z tych posad przywiązaną 
jest roczna płaca 120 zł. w. a. płatna 
w miesięcznych ratach z kasy Wydziału 
powiatowego w Złoczowie. 

Podania wraz z dyplomem akusze- 


(6711 3—3)! 


ne de praes 22 sierpnia 1896 1. 8112 v -ku- 


j tek czego kuratorem jego e. k. notaryusza 
| 


Ludwika Miąsika ustanewiono i termina do 


| sprzedaży ruchomości na dzień 21 września 


1896 i na dzień 12 października 1896 wy- 


| znaczono. 


C. k. Sąd powiatowy. 
Rozwadów, 26 sierpnia 1896. 


(6681 3--3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rożniatowie 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
i życia Hewszyjego Heizlera, że przeciw nie- 


jL 720 


jed wnieśli Naftali i Sara Nussbaum p: zew 


de praes 16 września 1895 1. 9248 o uzna- 
nie i wpis prawa własności do połowy re- 
alności lwh. 67 w Rożniatowie położon j i 
że pozew ten doręczono ustanowionemu dla 
niego kuratorowi Sucherowi Heislerowi wy- 


|znaczając do rozprawy termin na dzień 5 


O rozpisaniu licytacyi uwiadamia się ryi i Świadectwem moralności należy | października 1896 o godz. 9 rano. 


Wzywa się więc Hewszyjego Heizlera 


strony interesowane a tych wierzycieli, któ- | i oń aździernika 6 
rzyby dopiero po dniu 28 maja 1896 jako wnągić „do:  koúcas padig a 


d. wystawienia extraktu tabvlarnego hipotekę 


M š i ażeby kuratorowi podał środki obrony, lub 
roku na ręce Wydziału powiatowego | innego zastępcę sobie ustanowił i o tem są- 


w Złoczowie. | 


uzyskali, łub kiórymby uchwała niniejsza 
lub późniejsze w tej sprawi» zapaść mające ! 
z jakiegolwiek powodu nie mogły być do-ę- 
czone do rąk ustanowionego niniejszem ku-! 


Wydział powiatowy 
Złoczów, 20 sierpnia 1896. 


będzie się na rzecz Kałuskiego Towarzy- | ratora w osobie p. adwokata dr. Józefa Fla- [, 11065 
stwa zaliczkowego w tut. sądzie sprzedaż po- | wieza ze substytneyą p. adwokata dr. A. j 
siadłości whl. 7384 i 438 gm. Nowica objętej | Bendla j koteż zs pomocą niniejszego edyktu. 
dłużników Jakima Styehajluka i Andrija Snok, 21 lipca 1896 

Kobryńskiego własnej, w dniu 22 paźdz er- 
nika 1896 i 19 listopada 1896 każdym| L 
razem o godz. 10 rano 

Wadyum wynosi 112 zł. 

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re- 
sztę warunków można przejrzeć w registra- 
torze sądowej. m | 

Kuratorem wierzycieli ustanowiono ad. 
dr. Kosa w Kałuszu. 

Kałusz, 81 lipca 1896 


„zety lwowskiej ogłoszonego czyni się wiado- 


| sądowego przy sądzie obwodowym w Sambo- 
1238 Mad 0: (6656 1—3 rze i jelną przy sadzie powiatowym w Stryju 
jelem zaspokojenia wierzytelności Moj- ' opróżnione, z dniem 24 wrzrśnia 1896 upływa. 
żesza Kammera w kwocie 240 zł. odbędzie | Lwów, dnia 7 września 1896. 
się w c. k. Sądzie powiatowym w Ozortko- í 
wie egzekucyjna sprzedaż realności wyk. q, 3342 
hipot. l. 81 ks. gr gm. kat. Romaszówka ; Celem obsadzenia opróżnionej posady 
objętej, dłużnika Antocha Kucego własnej; e, k Prokuratora Państwa w Wadowicach, 
j dnja 22 października 1896 za lub powyżej j względnie przy innej Prokuratoryi Państwa 
ceny wywołania a dnia 26 listopada 1896 | tutejszego okręgu, ewentualnie posady zastę- 
| nawet poniżej takowej zawsze o godz 10 
(6754 1—38) rano. 


(6737 2—3) 


| pey prokuratora państwa rozpisuje się konkurs. 
; | Podania należy wnieść w drodze prze- 
| Cena wywołania 240 zł. ; pisanej najdzlej do 5 października 1896 do 
Dnia 21 września b. r. o godzinie 1i | Wadyum 24 zł || e. k. Nadprokuratoryi Państwa w Krakowie. 
przed południem odbędzie się w biurze pod- | Warunki lieytacyjne, wyciąg hipoteczny | Kraków, dnia 9 września 1896. 
pisanego c. k. Zarządu salinarnego licytacya i akt oszacowenia można przejrzeć w tusąd. | 
za pomocą ofert pisemnych celem dostawy ` registraturze. <a gA . |L. 65585 
w roku 1807: j O tem uwiadamia się nieznanych wie- i 


L. 1944 
Licytacya. 


(6733 2—3) 


s (6710 2—2 
Odnośnie do konkursu w Nr. 208 Ga-; L- 75918 : 
| Stosownie do postanowień rozporządzeń 
i mem, że konkurs na jedną posadę adjunkta 
o A |1889 (Dz. u. p. Nr. 28) podaje się do wia- 
| domości, że państwowe egzamina dla gospo- 


36000 klgr owsa 
47000 klgr. siana, 
7500 klgr. słomy. 

Bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w zwykłych godzinach urzędowych 
w biurze c. k. Zarządu salinarnego w Wie- 
liczce. 

C. k. Zarząd selinarny. 

Wieliczka, dnia 10 września 1896. 


L. 5236 (6592 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Sanoku podaje 
do wiadomości, że w celu raspokojenia wie- 
rzytelności Banku krajowego dla Królestwa 
Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem we Lwowie w kwocie 13 zł. 
21 ct., 110 zł. 28 ct., 110 zł, 14 et. i w 
kwocie 1708 zł. 5 et. z pn. odbędzie się w 
zabudowaniu tegoż sądu w sali nr. 10 w 
dniach 22 października 1896 i 12 listopada 
1896 każdym razem o godz. 10 przed po- 
łudniem publiczna przymusowa sprzedaż re- 
alności pod n. 21 w Sanoku wedle wyk. 
hip. 1. 801 B. poz. 9 ks. gruntowej gminy 
miasta Sanok własność Józefa czyli Jossla 
Pinczowskiego i Sprincy Gold stanowiącej. 

Cena wywołania wynosi 5500 zł., niżej 
której na pierwszym terminie sprzedaż nie 
nastąpi. 


rzycieli tym edyktem tudzież do rąk adw.: 

dr. Grzybowskiego w Czortkowie. | 
C. k. Sąd powiatowy. 

Czortków, dnia 29 czerwca 1896. 


L. 6541 (6695 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Bełzie rozpi- 
suje celem ściągnięcia na rzecz Mojżesza 
Lassera sumy 326 zł wa. z pn. licytacyę 
realności Tekli Petryszyn własnej wyk. hip. 
73 gm. kat. Oserdów objętej na dzień 28 
października 1896 i na dzień 30 listopada 
1896 zawsze o godz. 10 rano w biurze II. 
tut. sądu. 

Cena wywoł:nia 2882 zł. wa. 

Wadyum 288 zł. 20 et. wa. 

Na pierwszym terminie realność tę na 
być można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół ocenienia 
tudzież wyciąg hipoteczny przejrzeć można 
w tusąd. registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 
Jan Kuryś w Bełzie. 

C. k Sąd powiatowy. 

Bełz, dnia 30 lipca 1896. 


l 


Na posadę ekspedyenta przy e k. u- 
rzędzie pocztowym w Wielkich Drogach w 
powiecie Wadowiekim za kontrak'em służbo- 
wym i kaucyą w kwocie 200 zł. 

P aca rocznych 200 zł, ryczałi kancel 
60 zł. i wynagrodzenie 180 zł. na posłańca 
pieszego cztery razy dziennie do dworca kolei 
żelaznej tamże i napowrót. 

Podania należy wnieść najpóźniej do 
40 września br. do e. k. Dyrekeyi poczt i 
telegrafów we Lwowie. 

Lwów, dnia 7 września 1896. 


Kuratele. 
L. 6528 (6702 3—3) 


Leon Szym: ńczyk z Oświęcimia uznany 
umysłowo chorym; kuratorem ustanowiono 
Jana Ilisińskiego. 

O. k. Sąd powiatowy. 

Oświęcim, dnia 24 sierpnia 1896: 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 9288 (6696 3—3) 
Č. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Ludwika Zgodę 


dowi doniósł, gdyż inaczej z zaniedbania 
jego wyniknąć mogące złe skutki sam sobie 
przypisać by musiał. 

Rożniatów, 14 kwietnia 1896. 


(6780 3—3) 


c. k. Ministerstwa rolnictwa z dnia 11 lutego 


darzy leśnych rozpoczną się w dnin 6 paź- 

| dziernika 1896, a egzamina dla pomocników 
| w służbie leśnej ochronnej i technicznej w 
jw dniu 12 października 1896 o godz. 9 przed 
jpołudniem i odbywać się będą w gmachu 
e. k. Namiestnietwa. 

Kandydaci przypuszczeni do egzaminu 

winni się zgłosić a mianowicie kandydaci 
do egzaminu dla gospodarzy leśnych w dniu 
przed pozpoczęciem egzaminu, a kandydaci 
do egzaminu dla pomoeników w służbie leś- 
nej w dniu rozpoczęcia tego egzaminu u 
| przewodniczącego c. k. komisyi egzamina- 
cyjnej i wykazać się certyfikatem, stwier- 
dzającym tożsamość osoby, a w wypadkach 
przewidzianych w $. 4 al. 2 względnie w 
3. 80 powołanego rozporządzenia ministery- 
alnego także świadectwem z ukończenia 
przepisanego czasu praktycznego wykształce- 
nia, dalej kwitem e. k. głównej kasy krajo- 
wej we Lwowie ra złożoną taksę egzami- 
nacyjną, względnie uwolnieniem od taksy, 
wreszcie przedłożyć przepisany stempel na 
Świsdectwo. 

Taksa egzaminacyjna wynosi dla kan- 
dydatów do egzaminu na samoistnych gospo - 
darzy lasowych 15 zł, dla kandydatów do 
egzaminu na pomocników w służbie leśnej 
ochronnej i technicznej 5 zł. w. a. 

Z e. k. Namiestnictwa 

Lwów, dnia 7 września 1896. 


L. 8284 (6568 3—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Mikołaja Krupkę, że ustanawia się 
dla niego kuratorem Mikołaja Kirzeckiego z 
Dubryniowa celem doręczenia uchwały tahu- 
larnej z dnia 18 maja 1896 1. 6201 o wpis 
prawa własności parceli gruntowej 8002 w 
Dubryniowie na rzecz Andrucha Huraka, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Rohatyn, dnia 21 lipca 1896. 


= 


L. 15436/06 (6729 1—3) 


EDYKT L 


C. k. wyższy Sąd krajowy podaje niniejszem do wiadomości, ża projekt 
nowych ksiąg gruntowych według ustawy z dnia 20 marca 1874 Nr. 29 dz. 
u. kr. wygotowany dla następujących posiadłości tabułarnych i wiejskich od 
dnia 1 września 1896 ma być uważany za nową księgę gruntową. 


I. Dla majętności tabularnych. 


I 


r 


Z, pa” położona 
a i 4 w okręgu Sądu 
2, Majętność tabularna w gminie m 
3 katastraln e] powiatowego dowego 
* |. aa Mizuń z Kolonią nowy ; ] 
1| Mizuń Dom. 85. pag. 209 Mizuń i Dolig m 
Witwiea Bolechów 2 
. = 
Orawczyk Dom. 19 pag. 487 i a 
l 2 | Dom. 304 pag. 164. Orawczyk Skole n | 


II. wiejskich: magali się jakiej zmiany wpisów hipotecz- 
a" 4 nych odnoszących się do stosunków własno- 

1. Mizuń z Kolonią nowy Mizuń przy- | śej lub posiadania, a to bez różnicy, czyli 
należnej do e. k. Sądu powiatowego w Do- | zmiana ta przez dopisanie, odpisanie lub 


linie, „przepisanie, przez sprostowanie oznaczeni» 


2. Orawczyk, przynależny do e. k. Sądu i nieruchomości lub połączenia ciał hipotecz 

powiatowego w Skolem. A lub w jakibądź inny sposób nastąpić 
miała ; 

III. Zarazem wprowadza c k. wyższy 2. już przed dniem otwarcia tych no- 
Sąd krajowy w myśl ustawy z 26 lipca 1871 | wych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 
l. 96 Dz. u. p., tudzież na podstawie swoich | nieruchomości wpisanej w te księgi, lub do 
uchwał równocześnie do 1. 10860 i 11856 |jej części, jakie prawa. zastawu służebności 
vowziętych, w myśl rozp. Min. spr.z 9 sty- ||ub w ogóle inne jakie prawa de wpisu hi- 
tznia 1889 1. 62! nr. 4 dz. rozp. Min. spr. | potecznego przydatne, o ila prawa te jako 
postepowanie sprostowawcze celem uzupeł- | do dawnego stanu biernego należące wpisane 
nienia książ gruntowych : | być mają, a już przy założeniu nowej księgi 

1. dla posiadłości tabularnej Łanezyn, gruntowej tamże wpisane nie zost»ły, ażeby 
vołożonej w gminie katastralnej Łanczyn w jz tymi prawami a to: 4 
okręgu Sądu obwodowego w Stanisławowie, co do majętności tabułarnych, wyżej 
a objętej wykazem hipotecznym l. 449, przez | pod I. i pod III 1 wymienionych do Trybunału 
dopisanie dotąd do żadnego wykazu hipote- | 1. instancyi, zaś co do posiadłości pod II. i 
cznego nie wpisanej parceli gruntowej l. k. | 11T. 2 poszczególnionych do dotyczących ck. 
2668/2 ; loża RE ÓE o 

2. dla gminy katastralnej Pójło, poło- | 85 22% 4,; „M. 1—2 włącznie 
żonej w okręgu adi Sądu R. olalowako w najdalej do Ta gan paan 
Kałuszu, przez wpisanie do wykszu hipote- zaś co do maję a b i . w terminie į 
«znego liczbą porządkową oznaczyć się ma- | trzechmiesięcznpym t. j. do 1 grudnia 1896 


A 
Wyroki prasowe. 
BL. 204 l (6544) 
Jm Namen Seiner Majeftät deg Kaifers ! 

Dag f f. Landesgericht Wien al3 Prek- 
gericht hat auf Antrag der t. f. Staatsanwalte 
(chaft erfannt, bag Der Inhalt des in der Nr. 
16 der periodijchen Drudjchrijt : „Der Yanar- 
beiter“ vom 27 Auguft 1896 in der NRubrit 
„Runbjegau* enthaltenen Artifel3 mit ber Spig- 
marfe: „Der antijemitijche Gemeinderath in 
Wien“ von „BU einem Deutfchmeiftermonu= 
mente“ big zum Ochlujje deB Artifelg (Seite Ż, 
Spalte 2) bag Vergehen naj § 491 Gt. ©. 
begründe, und 3 wird nah $ 493 St. P D. 
dag Berbot De! Weiterverbreitung diejer Drud: 
(chrift auggejpi chen, Die von Der t. £. Staat3- 
anwaltjchaft verfügte Bejchlagnahme nach $ 489 
St. P. ©. Bejtótigt und nah $ 37 Br. G. auf 
bie Bernichtung der jaifirten Eremplare ertannt. 

Wien, am 29 Auguft 1896 


Jm Namen Seiner Majejtót des Maijer8! 

Dag t. f. Lanbdeśgericht als Preggericht 
Wien hat auf Antrag der t. t. Staat8anwaltjchaft 
ertannt, dag ber Jnhalt bez in ber Nr. 24 
der periodifhen Drudichrift: „Bolfstribüne“ 
vom 23 Auguft 1896 unter drr Rubrit Streif- 
fihter" enthaltenen Artitels mit der Aujjdrijt : 
1. „Der Cifenbahn-Minifter . . .* in der Stelle 
von „Dagegen bat er“ bis „Band verbreiten“ ; 
2. „Cine Śchande für Wien“ in der Stele von 
„unfere driftlicjen* bis „Wangen fteigen“ ; 3 
„Waz bie Yranzofen . . .“ in der Stelle von 
„biele bebauern“ bis „entgegentreten fann“, und 
awar ad 1. bag Bergehen nah § 300 St. G. 
und ad 2. und 3. bas Bergehen nah $ 491 
©t ©. begründe, und e3 wird nah § 493 Gt. 
P. D. dag Berbot der Weiterverbreitung biejer 
Drudjdjrift au3gejprohen, bie von ber t. t 
Staatganwaltihajt verfügte Beihlagnahme nach 
8 489 St. P. D. beftätigt und nah § 37 Pr. 
©. auf bie Vernichtung der faifirten Eremplare 


erfannt. 
Wien, am 29 Mugnft 1896 


Dag l. t. Landes- als Prekgeriht in 
rag bat mit bem Crfenntnifje vom 28 Juli 


Bejdjwerbe der f. I. Staatżanwalt in  Grem8 
wider bag Ertenntnig des t. t. Ntelsgeridhież 
Krems vom 3 Auguft 1896, B 8160, infoferne 
mit demjelben bem MAutrage auf Bejtótigung 
ber Bejdjlagnakme und Verbot der Weiterver= 
breitung der Beitfhrift: „Unverfdlichte deutjche 
Worte“ Nr. 15 bom 1 Auguft 1896 feine 
Folge gegeben wurde, ftattzugeben und zu er- 
fennen befunden: 1. der Inhalt der Drudjcdhrift 
begründe in dem ŚAlrtifel mit der Aufjchrit : 
„|ociafreformatorijches Programm zc, auf Seite 
175, Spalte 2 und 3, in der Stelle von „Allen 
voran“ bis „Beinen“ den Thatbeftand Des Ber- 
geheng nah $302 St. G., 2. Der ngali Der Drud- 
fchrijt begründe in der Stelle auf Seite 188, 
1 Spalte mit der Spigmarte: „Herrn Bilag- 
namef vom Amfange bis „Sdidjał glauben“ 
den Thatbeftand deg Verbrechens nah $$ 63 
und 64 St. ©. und wirb dag Verbot der 
Weiterverbreitung Kinjichtlich Diejer beiden Stel- 
len ausgejprocheu, unb bie Dekhalb verfügte 
Bejchlagnabme beftätigt. 

R, E Ńreiśgeriht Krems, am 29 Auguft 1896. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 8116 (6701 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Oświęcimie za- 
wiadamia niewisdomego z miejsca pobytu 
Jana Radwańskiego, że wsporze Marcina i 
Karoliny Radwańskich pko niemu o wysta- 
wienie kwitu extabulacyjnego na kwotę 100 zł. 
wstanie biernym realności lwh. 23 gminy 
Babice intabulowaną, ustanowiono mu kura- 
torem adw. dr. Gustawa Nowaka i do roz- 
prawy ustnej termin na 20 października 1896 
o godz 9 rano wyznaczono. 

Wzywa się pozwanego o udzielenie 
kuratorowi informacyi lub ustanowienie in- 
nego Sądowi oznajmić się mającego peł- 
nomocnika. 

Oświęcim, 28 sierpnia 1896. 


L. 8267 (6727 2—3) 
| Zawiadamia się Szczepana Lewa, że 
Piotr Sitko wytoczył mu spór o zapłatę su- 
my 190 zł, w którym termin do rozprawy 
sumarycznej na dzień 15 września 1896 
o godz. 9 rano wyznaczono i że kuratorem 
dla niego ustaaowiono adw. dr. Ujejskiego 


jącego, parceli gruntowej 1. k. 2012, dotąd | Wźcznie się zgłosili, gdyż inaczej w' razie |j896, Bahl 21997, bie Weiterverbreitung der 

Nummer 21 der Zeitjchrift: „Kovodelnik* vom | w Ropczycach, któremu dostarczyć winien 
23 Juli 1896 wegen des Artitels: „Uz ho ma“ | potrzebnych do obrony środków względnie 
l obrać sobie innego zastępcę i o tem Sądowi 
donieść. 


do żadnego wykazu hipotecznego nie zapi- 
sanej. 


Sporządzony projekt dotyczących ksiąg | 


gruntowych przejrzanym być może, a to dla 
posiadłości tabularnych pod I. 1—2 jakoteż 
pod IIE 1, w urzędzie hipotecznym przynale- 
Znego c. k. Sądu obwodowego, zaś dla posia- 
dłości wyżej pod II i III 2 poszczególnionych 
w biurze dotyczącego Sędziego powiatowego. 

Od dnia wyżej ustanowionego wszelkie 
nowe prawa czy to własności ezyli zastawu 
lub jakiebądź inne prawa hipoteczne odno- 
Rzące się do nieruchomości księgą gruntową | 


objętej, jedynie przez wpisanie do tej nowo | 


założonej księgi nabyte, ograniczone, na in- 
nych przeniesione lub uchylone być mogą. : 
Zarazem wzywa e. k. Sąd krajowy wyż- 
szy wszystkich którzyby: | 
1 na podstawie jakiego prawa przed 
dniem otwarcia nowych ksiąg nabytego do ` 


L. 15437 E D Y 


O. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie podaje do wiadomości, że wskutek ; 
edyktu tutejszego z dnia 2 kwietnia 1895 do l. 7904 otwarto nowe księgi Bi. 206 


gruntowe; 


Majętność tabularna 
ka 


Cisów Dom. 2 pag. 249 i Dom. 
435 pag. 359 


przeciwnym uiracą prawo do poszukiwania 
zgłosić się mającej pretensyi przeciw osobom, | 
które na mocy niezaprzeczonych wpisów w no- | 


unter Beftótigung der Bejhlagnabme nah $ 


| 


I. dla majętności tabularnych: | 


wej księdze zawartych prawa hipoteczne w 493 Gt. P. O. verboten. 
dobrej wierze nabędą. | C. k. Sąd powiatowy 

Od obowiązku zgłoszenia się w tym Ropezyce, 12 lipca 1896. - 
terminio z wymienionymi wyżej prawami lub ; 


A m s ; k Da3 t. t Kreis- als Preggericht in Qutten= | 
roszczeniami nje uwalnia okoliczność, iż! gęr 


zenia, I Č, Ib fat mit dem Grfenntniffe bom 1 Auguft | L. 5606 (6550 2—3) 
zgłosić się mające prawo w dawniejszej | 1gg6, Bahi 6240, bie Meiterwerbreitung Der | C. k. Sąd obwodowy w Sanoku uwia- 
| księdze bipotecznej, w miejsce której nowa Nummer 24 der Zeltjdjrijt : „Labske Proudy“ ' damia Towarzystwo I. węgiersko-palicyjskiej 
księga wstępuje, było już zapisane, lub ŻE | pom 25 Juli 1896 wegen deg Urtitel8 : „Ze | kolei żelaznej, że wskutek dozwolenia tusąd. 
było ona wiadomem z jakiej rezolucyi sądo- ,soudni sine“ —  Nałozenstya sraselivost a uchwałą z 11 sierpnia 1896 |. 5606 na pro- 
wej, lub że jest przedmiotem dochodzenia jej; odpurci* beginnenù mit den Worten „Za- | śbę Antoniego Lisowieckiego na podstawie 
wskutek podania do sądu wniesionego. ijimave a pro poznani“ big „soudem pripus- i wyroku e. k. Sądu obwodowego w Przemyślu 
Termin wyżej ustanowiony nie może teni“, 7. Blattjeile, Spalte 1, 2, 3 nah $ 498 z 16 marca 18961 2693 wykreślenia prawa 
być ani przedłużony, ani też w razie zanie- St. P. O. verboten, panate gu dla pretensyi wekslowej tegoż To- 
dbania do pierwotnego stanu als | warzystwa w kwocie 1544 zł. 59 et. aw. z 
Tchorznieki w. r. l. 205 (6575) | przynależnościami w stanie biernym prawa 
Z Rady e. k. wyższego Sądu krajowego | Das f. f Rreiżgertht in Meutitfchein zastawu dla poręki Antoniego Lisowieckiego 
Lwów, dnia 1 lipca 1896. lale Prepgeriht hat mit bem Grfenntnijje Dom, do kwoty 54260 zł. aw. dla Engelberta Jā- 
Matkowski w. r. l4 Auguft 1. 3, BL 6585, bie Weiterverbreitnng gera i Edwarda Badera w poz. 1, 2, 3, 4i 

KT IL 


„der Rummer 5 der Beitjchrijt: „Spravedlnost“ 5 po poz. 3 karty ©. dóbr Morochów wyka- 
GRE „bom 1 Auguft wegen beż unter der Ueberjchrift: zem hip. 1. 171 Obei Antouiego Lisoni 
Í „Zlvolna obet militarismu“ auf Seite 38 und ckiego własnych intabulowanego ustanowiono 
(39 veröffentlichten Mrtitels nach ben $$ 65 lit. ; dla tegoż towarzystwa z powodu, iż takowe 
a. und 30% St ©. verboten. | istnieć przestało a przejście praw tegoż na 
| kogokolwiek innego nie jest w księdze grt. 
(6633) uwidocznione, kuratora w osobie adwokata 
Da3 £ E Minifterium bes Jnnern bat w Sanoku dr. Erazma ZŁobaczewskiego i 
unterm 1 September 1896, Bapt 4999 M. 3, l wzywa to Towarzystwo, by udzieliło kurato- 
der im Berlage von ©lbert Qangen (Pariz, rowi potrzebnej informacji, lub innego za- 
'Qetpzig, Münhen) eriheinendben Zeitjchrift: stępcę Sądowi wskazało, gdyż inaczej skutki 
„Simplicissimus“ ben Poftdebit für bie tm zaniedbania samo sobie przypisać będzie 
Meichórathe vertretenen Ónigreiche und Länder musiało. 
wieder gejtattet. Sanok, 11 sierpnia 1896. 


położona 

w okręgu Sądu 
obwo- 
dowego 


w gminie 


tastralnej powiatowego 


(6634) | 
tL. 7001 (6578 2—3) 
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 


8i. 207 ~ A 
Jm Namen Seiner Majeftät des Raiers ! 


Bolechów Dag t. E Oberlanbeggericht Wien Hat 


laut Crlaffc3 vom 19 Muguft 1696, 3 11966, 


| Holeszów Dom. 113, pag. 81, 
Dom. 128, pag. 111, Dom. 275, 


pag. 202 i D: m. 459, pag. 221] Hole 


Łapczyn Pom. 113. pag. 83. Dom 
128, pag, 12: i Dom. 275, pag. 
20 


+ 


II. wiejskieh: 

1. Cisów przynsleżnej do c. k. Sądu 
powiatowego w Bolechowie. 

2. Holeszów z Łapczynem przynależnej 
do r. k. Sądu powiatowego w Żurawnie, i 
że wyznaczony pomienionym edyktem termin 
do Zgłoszenia praw rzeczowych odnoszących 
Się do nieruchomości nowemi księgami grun- 
towsmi objętych z dniem 1 czerwca 1896 
upłynął. 

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
Przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw- 
Szeńistwa jakiego wpisu w rzeczonych księ- 
gach na zasadzie $. 7 lit. b. ustawy z dnia 
25 lipca 1871 1. 96 Dz. u. p. uskuteeznionego 


über Antrag der f. É Staatsanwalt|chaft Wien 
in Abänderung deg abweiślichen Bejchlujjeg des 
f. t. Qandesgerihtes Wien vom 8 Augujt 1846, 
B 43174, erfannt, dak der Junhalt deg in der 
Nummer 216 der „Arbeiter-Beitung“ vom 7 
Auguft 1896 (Worgenblatt) in der NRubrit 
„Bom Tage“ enthaltenen MArtifels mit der 
w prawach swych uważają się za pokrzy- | Spigmarfe : „Die antijemitijchen Blótter" in 
wdzonych. ażeby zarzuty swe najdalej do dnia der Stelle bon „Der Bejchlug des Stadtrathez * 
1 marca 1897 a to: co do majętności pod bis „politifchen Freiheit“ (Seite 1, Spalte 2) 
I. I do 8 wymienionych do przynależnych Den Thatbeftand des Wergehen8 gegen Die Si- 
Trybunałów I instancyi, zaś eo do posia-, cherkeit ber Chre nah $ 491 St. G. begriinde, 
dłości pod IE. 1—2 do dotyczących c. k. Są-, bak bemnach bie von Der t. f. Staatsanmait- 
dów powiatowych zgłosili, gdyż, inaczej fdhaft verfügte Bejdjlagnabme beftätigt unb dag 
wpisy te nabędą skutku wpisów hipotecznych. | Berbot ber Beiterverbreituna in Mnjefung der 
Ostrzega się, iż termin powyższy nie bezeichneten Stelle des Mxttlele ausgefprohen 
może być ani przedłużonym, ani też z po- | fo wie ber Auftrag wegen Bernichiung der 
wodu zaniedbania de pierwotnego stanu jaifirten Gremyplare ertheilt werde. 
przywróconym. Bom f. t. Sandeśgerichte in Strafjachen. 
Wien, am 3 September 1896. 


szów z miejsco- 
wością dapczyn 


Zurawno 


Tchor"niecki w. r. 
Z Rady e. k. wyższego Sądu krajowego 


Lwów, dnia 1 lipca 1896. gt. 208 | (6685) 
Matkowski w. r. ł Das f. f. Oberlandesgeriht Wien hat 
; unterm 19 Auguft 1896, 8. 11829, nah Mn- 


"bórung der t t. Oberjtaatganwaltjchaft ber 


Rzeszowie zarządził wpisanie w rejestrze ban- 

dlowym dla stowarzyszeń z:robkowych i go- 

spodarczych, iż na walnem zgromadzeniu 
_ezłonków Towarzystwa zaliczkowego „Szczęść 

Boże* w Kolbuszowy w dniu 5 maja 1896 

wybrani zostali w myśl:$. 21 statutu obo- 

wiązującego w skład dyrekcyi na przeciąg 

lat trzech to jest na rek 1896, 1897 i 1898 

ci sami członkowie a to Józef Buczek jako 
| dyrektor, Franciszek Bemben jako zastępca 

dyrektora, ksiądz Ludwik Klepko jako kasyer 

i Alfred Rewakowicz jako kontrolor wszyscy 

w Kolbuszowej zamieszkali. 
| Rzeszów, 13 sierpnia 1896. 

L. 2548 (6594 2—3) 
i C. k. Sąd powiatowy w Mielnicy ustano- 
„wił dla niewiadomej z życia i miejsca pobytu 
! Katarzyny Komarniekiej w sprawie Józefy 
| Kuszniewiez o wpis prawa własności do ciała 
; hipotecznego |. 27 Boryszkowce kuratorem 
* Stanisława Kraussa z Boryszkewiec. 


Mielnica, 14 Marca 1896. 


$ 


L. 4530 (6773) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Wadowicach poleca wpisanie do rejestru dla 
spółek handlowych, firmy: „Neumann & 
Comp.**), której używać będą Ferdynand 
Neumann i Józef Koch jako posiadacze młyna 
parowego w Białej, przyczem się nadmienia, 
że każdy ze spólników firmę tę zastępować 
i podpisywać jest upoważniony. 

Wadowice, 25 lipca 1896. 


*) powtórzono z Gaz. Nr. 198 z powodu 
błędu. 


L. 8162 (6642) 

©. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wpisanie do rejestra han- 
dlowego dla firm pojedynczych przy firmie : 

„Krajowy skład publiczny dla zboża i 
spirytusu w Krakowie połączony ze składem 
wolnym“. 

1. że na podstawie zatwierdzonego przez 
e. k. Ministerstwo handlu w porozumieniu 
z e. k. Ministerstwem Skarbu reskryptem z 
dnia 10 styeznia 1896 1. 1001 zmienionego 
regulaminu dla krajowego składu publicznego 
w Krakowie rozszerzonem zostaje zakres 
działania tego krajowege Składu publicznego 


10 


Krakowskiem odnosi się także i na dział to- ; 


warcwy powyżej wymieniony, 

8. że powyższa firma krajowego Składu 
publicznego została zmienioną, a właściwie 
skróconą i odtąd brzmieć będzis po polsku: 

„Krajowy Skład publiczny połączony 
ze składem wolnym w Krakowie“ ; 

po niemiecku: „Öffeutliches Landes 
Lagerhaus verbunden mit einera Freilager 
in Krakau“ ; 

4. że firmę tego Krajowego Składu 
publicznego w Krakowie podpisywać będą 
zastępca dyrektora Mieczysław Starzewski 
wspólnie z magazynierem Janem Ortyńskim, 
lub rządcą krajowego szpitala w Krakowie 
Arkadyuszem Bieńkowskim, a w razie prze- 
szkody pierwszego magazynier Jan Ortyński 
wspólnie z rządeą Arkadyuszem Bieńkowskim. 

Kraków, 6 marca 1896. 


L. 57034 (6709 1—3) 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie w sprawie Paki Rosenthal pto 112 
zł. z pn. ustanawia dla nieznanej z życia i 
miejsca pobytu Celiny Mainardi kurstorem 
dr. adw. Maksa ze zastępstwem adw. dr. 
Margasza z poleceniem, aby ię nieobeeną 
wedle przepisów ustaw zastępywali i zawia- 
damia ją o tem z wezwaniem, aby do swej 


na dział towarowy z 
zanem w $ 11 punkt 1, 2, 8 i 4 tego 


gulaminu ; 


2. że gwarancja kraju Królestwa Galicji 
i Lodomeryi wraz 


ograniczeniem wska- 


obrony służące kroki poczyniła, kuratorowi 
potrzebnej informacyi udzieliła i sądowi o 
tem doniosła. 

Lwów, dnia b września 1896. 


re- 


z Wielkim Księstwem 


Wykaz 


panujących w kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 
sprawozdań e. k. Starostw, przedłożonych od 3 do 10 września 1896. 


Epizoocya | Powiat 


Brzeżany Kalne. 
Husiatyn Uwisła (Gmina). | 
Nosacizna Rawa Kamionka wołoska (ob. dw). | 
Sokal Żniatyn. 
Trembowlaj Dołhe. 
Zydaczów Pezany (Stara wieś). 
Brzeżany Olesiń, Potok. 
Czortków Białobsżniea (ob. dw.). 
Dobromi] Boniowice, Pietnice, Rosenburg. 
Gródek Dobrzany (ob. dw.). 
Lwów Grzęda. 
Podhajce Wiśniowczyk. 
r Przemyślanyj Hanaczówka, Žędowice. 
Wąglik Rohatyn Hrehorów. 
Sambor Bilina. | 
Sokal Korczyn. 
Staremiastoj Posada chyrowska. 
Tarnobrzeg| Zabno. Zupawa. 
Tłumacz Pużniki. 
Złoczów Wiceyń. 
Bochnia Szarów. 
Kołomyja Czechowa, Ostrowiec, Trofanówka. 
Kraków Czulice, Kantorowice, Ruszeza. 
Mielec Rożniaty. 
Nowytarg Biały Dunajec. 


Miejscowość 


. Przemyślanyj Poluchów wielki, Rozworzany. 
Róża wąglikowa Sk at Faszczówka, Iwanówka, KE, Luka mała, Ostapie4 
ë Rasztowce, Tarnoruda, Wolica. 
Sniatyn Hańkowce, Żałucze. 
Trembowla| Dereniówka, Janów. 
Zbaraż Zarudeczko. 
Złoczów Białogłowy. 
Biała Brzeszeze, Grojec, Rajsko, Siraconka. 
Bochnia Barezków, Buczków, Dąbrówka, Stradomka. 
Brzesko Biadoliuy, Wola przemykowska (Natków). 


Pomór świń 


Cieszanów 


Dąbrowa 


Gródek 


Jarosław 


Jaworów 


Kamionka 


Kolbuszowa 
Kraków 
Łańcut 


Lwów 


Mielec 
Mościska 


Myślenice 


Nisko 
Nowytarg 
Przemyśl 


Dzików stary i nowy, Futory, Łowcza, Lubieniee no 
wy, Moszezanica, Nowe sioło, Stare sioło, Ułazów. 

Bieniaszowice, Biskupice, Bolesław, Brzezówka, Uwików, 
Grądy, Greboszów, Hubenice, Jadowniki, Lubiezko, 
Małee, Mędrzychów, Miechowice małe, Pasieka, 
Pawłów, Pilcza żelechowska, Radgoszcz, Samocice, 
Sikorzyce, Strojeów, Świebodzin Tonia, Wietrzy- 
chowiee, Żabrnie, Zalipie 

Artyszezów, Dobrostany, Bratkowice, Malczyce, Małko- 
wiee, Milatyn, Mszana, Powitno, Rodatycze, Uherce, 
Wielkopole, Zaszkowice, Zawidowice. | 

Adamówka, Bobrówka, Cieplice, Czerce ad Czerwoną 
wola, Majdan sieniawski, Miękisz stary, Radymno, 
Sosnica, Święte, Szówsko, Wysoeko, Zaradawa. 

Jazów stary (Nowiny), Mużyłowice (Czarnokońce) Na- 
haczów, Tuczapy. 

Banunin, Dmytrów, Dziędziłów, Horpin, Hreniów, 
Jasienica, Kamionka (Zaburze), Kulików, Łapa- 
jówka, Łany polskie, Niestanice, Obladów, Stojanów. 

Sokołów. 

Branice. 

Brzyska wola, Dornbach, Grodzisko, Kosina, Krzemie 
nica, Kuryłówka, Ożanna, Sarzyna. 

Biłka szlachecka, Hermanów, Jaryezów nowy, Laszki 
murowane, Stroniatyn, Wisłoboki, Zuchorzyce. 

Borowa, Krzemienica, Padew narodowa, Przykop. 

Arłamowska wola, Balice, Bortiatyn, Chliple, Czerniawa, 
Czyżowice, Dmytrowice, Dydiatycze, Hodynie, Ko- 
niuszki, Krukieniee, Małnów, Mistyce, Myślatycze, 
Nikłowice, Pakość, Podgać, Podliski, Radynice, 
Rustweezko, Sokola, Słomianka, Starzawa, Tuligło 
wy, Zakościele, Złotkowice. 

Biała, Bystra, Jawornik, Jordanów, Juszczyn, Maków, 
Wola radziszowska. 

Bieliniee, Kopki (Chałupki), Pławo. 

Biały Dunajec, Stare bystre. 

Bolestraszyee, Brylińce, Fredropol, Hureezko, Jaksma 
nice, Kormaniee, Paćkowice, Szechynie, 


| 
| 
| 
| 
| 


$ 


Pomór świń 


Epizoocya 


Miejscowość 


Chiebowiee ś*wierskie. 
Hujcze, Korezów, Lubycza (Łużek), Sałasze, Smolin 
(Karpy), Staje. 


Przemyślany 
Rawa ruska 


Ropez yce Dębica (Poddęby ob. dw.), Nagawczyna. 

Rzes zów Kielnarowa, Starontwa. 

Rudki Czajkowice, Jakimczyce, Kupzowice stare, Susułow, 
Szołoraienice. 

Sambor Wojutycze. 

Skałat Borki małe, Dubkowce, Soroka. 

Sokal Bełz, Chorobrów, Cieląż, Góra, Hałowice, Kiusów, Kono- 


topy, Korczyn, Steniatyn, Torki, Wojsławice, Zawisznia. 

Busowisko. 

Chmielów, Dąbrowiea, Domacyny, Furmany, Majdan 
zbydniowski, Mokrzyszów, Nowiny; Sielec, Sobów. 
Sokolniki, (Orliska), Suchorzów, Trzesń, Wrzawy, 
Wuika turebska, Zalesie. 


Tarnobrzeg 


Tarnów Bobrowniki małe, Klikowa, Niedomice., 
Turka Jabłonów. 
Wieliczka Podolany. 
Złoczów Pietrycze, Sokołówka. 
Zółkiew Sulimów. 
Zydsczów Balicze podróżne 
A Zywiec Moszeraniea. 
Doli na Dolina (Broczków), Jaworów, Rozniatów. 
Gorlice Hańczowa, Wysowa. 
Grybów Banica, Berest, Biała wyżna, Bieliczna, Bilina, Bin 


cezaro 


Limanowa 
Zaraza pyskowa 
i raciecowa Nowy Sącz 


Łąck 


i Tęgoborza, Tylicz 
Stryj Bratkcwce, Nieżuchów (ob. dw.), Wierczany Wyżłów. 
Żydaczów Dewenka leśna. 


Zywiec 


tyżne Czyrna, Falkowa, Florynka, Izby, Kamien- 
na, Kącłowa, Królowa ruska, Mystków, Piorunka. 
Polany, Stawisza, Stróże niżce Wawrzka, Zborowice. 
Chyżówki, Jurków, Pisarzowa, Półrzeczki, Stopnice 
„ królewskie. 
Biała woda, Brzyna, Ohomrowica, Gaboń, Łabowa. 


Muszyna (Miczulaki), Muszynka, Powr.źnik Rogi 
Roztoka wielka, Siedlee, Słowikowa, Stary Sącz. 


Kamesznica, Nieledwia, Rajcza, Sól, Ujsoły. 
TAMESITEOmE e Y> mO ETS oE c o I R a i z o 
Czystopidy, Maleniska, Markopol, Niemiacz, Pieniaki, 


wa, Brunary wyżne, Cieniawa, Czarna, Czer- 


o, Krzyżówka, Mochnaszka niżna i wyżna 


Zaraza stadnicza Podkamień, Ratyszcze, Seretee, Suchowola, Załoźce 
E Zwyżyń. 
Dobromil Leszczawa. (folwark). 
| _|Jaworów Lubienie (Lipnik). 
: f Parcby u koni | Krosno Korczyna. 
Turka Libuchera 
„Zbaraż __ | Dobrowody. 
t | ; Ozerniszówka, Hałuszezyńce, Koiodziejówka, Poznanka 
Olrot | Skałai gniła, Różyska, Turówka, Zapust. 
Drohobycz Kropiwmk nowy. 
Wścieklizna f Lwów | Lwów m. I 
Ł c. k. Namiestnietwa. 
L. 954 (6748 1—3), zastępcą przewodniczącego dr. Leona Nowa- 
Zapisy do krajowej wyższej szkoły rol- | kowskiego ; członkami zarządu: Franciszka 
niezej w Dublanach rozpoczynają się dnia | Michno, tudzież ponownie, dr. Franciszka 


RA ŚL ILO Z | ZOTIEJ 
sem 


15 września; początek kursu 23 września. 
Kurs w Dublanach jest trzyletnim, oparty 
z jednej strony o bardzo bogate zbiory i 
pracownie naukowe, ogród botaniczny, pole 
i stacya doświadczalne ; z drugiej o folwark 
z wzorowem gospodarstwem i oborą, gozzelnią 
Fi p. 
a przyjęcia : egzamin dojrzałości 
w wyższem gimnazyum, lub wyższej szkole 
realnej, ei zaś, którzy bez egzaminu ukoń- 
czyli jakiś wyższy zakład naukowy, muszą 
się poddać egzaminowi wstępnemu. | 
Potrzebne dokumenta przy wpisie są: 
metryka dowodząca, że kandydat ukończył 
18 rok życia, świadectwo szkolne, świadectwo 
moralności za czas wystąpienia zə szkoły, 
świadectwo zdrowia potwierdzone przez le- 
karza zakładowego i świadectwo (w razie 
posiadania) przynajmniej jednorocznej prak- 
tyki rolniczej, która jest bardzo pożądaną. 
Wszyscy uczniowie bez wyjątku, vbo- 
wiązani są mieszkać w domu zakładowym i 
nosić mundury. 
Całe utrzymanie wraz z opłatą szkolną 
i umundurowaniem wynosi rocznie 655 zł. 
Dwanaście miejse jest zupełaie bezpłatnych. 
Liczne stypendya w kwocie od 100 do 
800 zł. rocznie, ułatwiają uczniom pilnym a 
niezamożnym p byt w szkole tutejszej. 
Stypendya mogą być nadawane nowo 
wstępującym uczniom dopiero w II półroczu, 
miejsca funduszowe juź w pierwszem. | 
Ci, którzy eheą się ubiegać o miejsce 
bezpłatne winni wnieść najdalej do 20 wrze- 
śnia podania należycie udokumentowane sty- 
lizowane do Wys. Wydziału krajowego, na 
ręce Dyrekeyi krajowych szkół rolniczych w 
Dublanach, która również udziela wszelkich 
bliższych wiadomości. , 
Krajowa wyższa Szkoła rolnicza w Dublanach. 


L. 27085 (6643) 
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy poleca wpisanie do rejestra dla Sto- 
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych przy 
firmie : „Bazar kółka rolniczego w  Ozerni- 
chowie, spółka zarejestrowana z ograniezoną 
poręką*, że na ogólnem zgromadzeniu ezłon- 
ków tej spółki w dniu 19 kwietnia 1896 
po ustąpieniu dotychczasowego zarządu wy- 
brano nowy a mianowicie: 
Przewodniczącym Jana Topelskiego do- 


1 tychczasowego zastępcę przewodniczącego ; 


Stefczyka, Ignacego Góratowskiego i księdza 
Edwarda Królikowskiego ; zastępcami człon- 
ków zarządu: Franciszka Topolskiego, Filipa 
Zabagło, tudzież ponownie Antoniego Bal- 
wierza i że nowi członkowie zarządu podpi- 
sjwać będą firmę spółsi w sposób w obwie- 
PR z dnia 24 kwietnia 1891 1. 10785 
podany swemi imionami i nazwiskami. 
Kraków, dnia 7 sierpnia 1896. 


i 
ł 


L. 29191 (6639 1—3) 
| C. k. Sąd krajowy wzywa każdego ktoby 
| wiedział o życiu lub śmierci Stanisława Fe- 
jliksa Karola 3 im. Kopińskiego, urodzonego 
w Krakowie w dniu 5 mzja 1888, który jako 
p k. porucznik 60 pułku piechoty brał udział 
jw wojnie r. :866 w Czechach i w dniu 27 
j czerwca 1866 r. w potyczce pod Wysokowem 
(obok Nahoda) dostał się do niewoli poczem 
sig więcej nie zgłosił, aby 0 tem doniósł 
sądowi tut. albo kuratorowi nieobecnego adw. 
(dr. Abtamowicza w Krakowie lub tegoż za- 
|stępcy adw. dr. Borońskiemn w Krakowie 
najpóźniej do dnia 1 października 1837 tem 
pewniej, ileże po upływie tego terminu na- 
stąpi rozstrzygnienie prośby o uznanie nie- 
| obecnego za zmarłego. 

i Kraków, 1 sierpnia 1896. 


|1. 4777 (6593 1--8) 

0. k. Sąd powiatowy w Kozowie za wia- 
I damia niewiadomą z miejsca pobytu Mariem 
Esterę dw. im. Zahnstecher, że z powodu 
niemożności doręczenia jej ta. rezolucji z 
dnia 20 marca 1896 1. 8467,95 dozwalającą 
licytacyę jej realności w sprawie Wys. Skarbu 
pto 64 zł. 46 et. ustanowiono dla niej kura- 
tora p. Stanisława Neweliecza w Kozowie. 

Wzywa sie przeto Mariem Estere dw. 
im. Zahnstecher, byi się do tego kuratora 
zgłosiła. 

Kozowa, 20 sierpnia 1896. 


L. 4872 (6611) 
Sanocki c. k. Sąd obwodowy jako han- 
dlowy ogłasza, że w rejestrze dla spółek 
zarookowych i gospodarczych wpisał przy 
firmie Towarzystwo oszczędności i zaliczek 
I ogólnego Stowarzyszenia urzędników austr. 
węg. Monarchii w Sanoku spółka zarejestro- 
wana z ograniczoną poręką, że firma ta Z 
powodu rozwiązania istnieć przestała. 
Sanok, 21 lipea 1896. 


L 
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ly 
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L 48890 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we nienie tegoż do wniesienia obrony pisemnej 
Lwowie ogłasza niniejsze. że dnis 27 lipa! w przeciągu 90 dniu zadekretowano i że dla 
1896 w rejestrze handlcwym dl» firm poje-; nich w tej sprawie ustanowiony został ku- 


(6542) nienie tego pozwu, który to pozew i uzupeł- wskutek tego pozwu nakaz zapłaty z dnia 


10 lipca 1896 1 25743 doręczony został 
ustanowionemi dla tegoż kuratorowi adw. 
dr. Władysławowi Kastoremu ze substytueyą 


dyńczych w tomie III na str. 15 pod poz.|rator w osobie dr. Flakowicza adwokata w adw. dr. Kwiecińskiego w Krakowie i pole- 
918 wpisano firmę: „A. D. Thorn dom spe- | Sanoku. ca mu, aby temuż kuratorowi potrzebnych 
dycyjno komisowy i agencya handlowa we Wzywa się ich przeto, by z ustano- środków obrony dostarczył, lub innego peł- 


Lwowie“ i przy niej uwidoczniona: 
1) że siedzibą tej ficmy jest Lwów; 
2) że właścicielem jej jest Dawid Aron 
imion Thern, kupiec we Lwowie zamie- 
szkały, 
Lwów, dnia 8 sierpnia 1896 


9 


ŚJ 


L. 4765 (6549) 

C. k. Sąd obwodowy w Sanoku zawia- 
damia niewiadcmegoz miejsca pobytu Henryka 
Kichnara, że z powodu niedoręczenia mu 
uchwały z 14 kwietnia 1896 1. 2555 zarzą- 
dzającej wykreślenie w poz 10 karty B 
wykazu hip. 1. 538 dobra Turzań:k obejmu- 


nomocnika sobie cbrał i sądowi o tem do- 


wionym kuratorem się porozumieli, lub też 0 i 
niósł, w przeciwnym bowiem razie skutki z 


innego pełnomocnika tutejszemu sądowi i y 'wlen 
wcześnie przedstawili, w przeciwnym bowiem tego zaniedbania wyniknąć mogące sam 
razie złe z tąd wyniknąć mogące skutki sami sobie przypisze | ! i l 
sobie przypisać będą musieli. | Kraków, dnia 2] sierpnia 1896. 
Sanok, 28 lipca 1896. 
.L. 18229 (6755 1—3) 


L. 5685 (6608 1—3) Od oskarżonego o zbrodnię kradzieży 
C. k. Sąd obwodowy w Jaśle jako han- Franciszka Wydrychowskiego odebrano trzy 
dlowy poleca wpisanie do rajestru dlaspółek nitki korali niewiadomego dotąd właściciela 
handlowych firmy spółki jawnej „Cegielnia którego się wzywa, aby się w przeciągu ro- 
| parowa i fabryka wyrobów glinianych „Ka- ku od dnia w którym niniejszy edykt po 
'rol* Maryi Kiobassa Zrenekiej i Stefana hr. raz trzeci w „Gnzecie lwowskiej“ (dzieniku 
 Goetzendorf-Grabowskiego w Polance pod urzędowym) umieszczony będzie, w Sądzie tut. 


Jącego nwidocznienia stopnia Po EE po niemiecku „Dsmpfziegelei und zgłosił i swoje prawa własności do tych ko- 


dla zamierzonej sprzedaży tychże dóbr, usta- 


nowioro dla niego kuratora dr. Flakowieza | Klobassa von Zrencka und des Stefan Grafan 
adwokata w Sanoku, któremu uchwałę tę | Goetzendorf-Grabowski in Polanka bei Krosno | 


doręczono. 
Sanok, 7 lipca 1896. 


(6625 1—3) 

C. k. Sął powiatowy w Radomyślu 
zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu 
Szeindlę lo Jakób 20 Staszower że Mendel 
Klein wniósł przeciw niej skargę de praes 
28 lipca 1896 lipca 1896 1. 7878 o zapłace- 
nie sumy 10 zł. na którą do rozpruwy ustnej 


L. 7878 


Thonwasren Fabrik „Karol“ der Frau Marie | rali wykazał. , 

È k. Sąd krajowy karny. 

Kraków, dnia 31 sierpnia 1896. 

której Marya Kiobassowa-Zrencka właścicielka ' 

dóbr w Polance i Stefan hr. Goetzendorf- L. 5960 (6626 1—3) 

Grabowski właściciel realności w Krośnie ' C. k. Sąd powiatowy w Radomyślu za- 

jako jawni wspólnicy używają | wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Celem przedsiębiorstwa jest wyrób cegieł, Jędrzeja Babiarza celem Sstrzeżenia swych 

dachówek, rur, płyt i innych wyrobów gli-' praw, że w sprawie egzekucyjnej Towarzystwa 

nianych, siedzibą zaś jego Polanka przy | zaliezkowego w Mielcu przeciw niemu o 100 


ARTUR KOSCICKI 
(SYRJUSZ) 867 
Lwów, ul. Zamarstynowska 1. 11 (dom 
własny) ul. Trzeciego Maja 1. 2 

poleca wprost z Ameryki wyborną kawę 
pół kilo zł. 1. Najlepsze herbaty pół 
kilo zł. 1.50 do zł. 6. Koniak kuracyjny 

butelka zł. 1.80 do 5 zł. 


(Przedruk nie będzie płacony). 


OBWIESZCZENIE. 


Jesienny jarmark na konie 
w Krakowie. 


W dniu 23 września 1896 rozpocznie 
się w Krakowie jesienny pięciodniowy jar- 
mark na konie szlachetne, gospodarskie i wło- 
ściańskie. 

Jarmark na konie szlachetne odbywać 
się będzie w krytej ujeżdżalni pod Kapucyna- 
mi i na placu, a konie znajdą pomieszczenie 
w tejże ujeżdżalni, tudzież w stajniach pry- 
watnych, w domach zajezdnych i hotelach. 

Dnia 25 września 1896 (piątek) odbę- 
dzie się główny jarmark na konie włościań- 
skie na placu „Groble*. 6735 


Magistrat stoł. król. miast Krakowa 
dnia 2 września 1896. 


Ważne dla emerytów i wdów! 
Do nabycia w każdej księgarni 


Krośnie. 

Przedsiębiorstwo to rozpoczęło swoje 
czynnośći z dniem 1 lipca 1896 a prawo do 
podpisywania i zastępowania firmy przysłuża 


USTAWA PENSYJNA 


| zł. z pn, ustanowiono dla niego kuratorem 


w postępowaniu drobiazgowem  WyznACzo- i 
no termin na dzień 10 listopada 1896 o go:| każdemu ze spólników odrębnie, którzy ta- 
dzinie 8 rano. , jkową w ten sposób podpisywać będą, że pod 

Niewiadomą z miejsca pobytu Śzein- ; brzmieni-m firmy stampilią wyciśniętem lub 


ad actum P. adw. dr. Orlińskiego w Rado- 


ślu ; 
Radomyśl, dnia 21 czerwca 1896. 


L. 4059 4 (6649 1—3) 
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 


dle 1o Jakób 20 Staszower wzywa się ażeby | też przez kogokolwiek bądź napisanem, któ- |; Wadowicach zawiadamia niewiadomych z 
ustanowionemu dleń kuratorowi dr. OrliŃ- | rykolwiek ze spólników pełne swe imię i na- | miejsea pobytu Abrahama i Maryę Barberów, 


skiamu adw. w Radomyślu swych obron i; zwisko wypisze. 
dowodów udzieliła albo też innego pełno- Jasło, 29 sierpnia 1896. 
moenika sądowi wymieniła. | 

(L. 5759 


Radomyśl, dnia 1 sierpnia 1896. 
an | C. k. Sąd krajowy dla spraw cywilnych 
17588 (6600 1—3) | w Krakowie zawiadamia ni"wiadomych z miej- 
C. k. Sąd powiatowy miej. del. S. II | sca pobytu mał. Marye Świerczyńską i Ed- 
we Lwowie zawiadamia niniejszem niezna- | munda Świerczyńskiego, że przeciw nim 
nego z miejsca pobytu i zamieszkania Lu-| wniósł Antoni Strenk podanie de praes. 11 
dwika Głowackiego, że w sprawie egzeku- | lutego 1896 1. 5759 o przemianę prenotaeyi 
cyjnej Banku wzajemnych ubezpieczeń „Sla- | w egzekucyjny wpis prawa zastawu dla sumy 
via* w Pradze przeciw Ludwikowi Głowac- | 170 zł. wa. z pn. w stanie biernym połowy 
kiemu i spól. o zapłatę kwoty 275 zł. 37 et. | realności lwh. 59 ks. gr. gm. kat. Prądnik 
ustanawia się dlań jako dla nieznanego Zj biały objętej i że wydana wskutek tego po- 
miejsca pobytu i zamieszkania kuratora w | 
osobie p, adw. dr. Michalewskiego poleca. | 
jąc mu zarazem, ażeby z ustanowionym ku- | pebyta małol Maryi Swierczyńskiej doręczoną 
w sprawie swej się porozumiał ewentualnie | została ustanowionemu dla niej kuratorowi 


L 


innego zastępcę sądowi wcześnie przedstawił 
Lwów, dnia 28 sierpnia 1896, 


L. 55895 | 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 


(6603 1—3)' 


' czona dla niewiadomego 


adw. dr. Władysławowi Lisowskiemu w Kra- 
kowie z substytueyą adw. dr. Henryka Jud- 
kiewieza w Krakowie, zaś uchwała przezna- 
z miejsca pobytu 
Edmunda Świerczyńskiego doręczoną została 


(6635 1—3) | sumy 150 zł., który ustanowionemu dla nich 


że wskutek skargi wekslowej Dawida Was- 
sertheila wydał przeciwko nim nakaz zapłaty 
z dnia 4 lipca 1896 l. 4059 o zapłacenie 


kuratorowi ad actum dr. Janowi Iwańskiemu 


Wzywa się zatem pozwanych, aby ku- 
ratorowi udzielili potrzebnych środków obrony ! 


lub innego pełnomocnika Sądowi przedstawili. | 
Wadowice, 4 lipca 1896. | 


L. 19254 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Stanisławowie wzywa każdego, któryby po- | 


dania tus uchwała z dnia 28 lutego 1896 | siadał weksel z daty Stanisławów, 9 kwietnia | 
1. 5759 przeznaczona dla niewiadomej z miejsca | 1896 na 1500 zł. sw opiewający dnia 26; 


lipca 1896 zapaść mający w Stenisławowie | 
płatny, zaopatrzony akeeptem „Os. Blumenfeld . 
& Com. vorm. Brenner, Blumenfeld % Com | 


| 


adwokatowi w Wadowicach doręczono, | 


(6648 1—3) | 


z dnia 14 maja 1896 
dotycząca ©. k. urzędników państwo- 
wych, wdów i sierót 


z objaśnieniami Dr. St. Grabscheida, 
e. k. inspektora. 


Cena 25 et. — z przesyłką 28 et. 
Nadsyłający 28 ct. markami w liście, otrzy- 


ma ustawę odwrotnie od 
| Spółki Wydawniczej Polskiej 


w Krakowie. 920 1 


z 
Słabość męska 
skutki szczególniej tajnych grzechów młodości 
oraz innych nadużyć niszezących zdrowie, jak 
ewno i trwale usunąć, poueza jedynie w 
ieznych wydaniach rozpowszechnione już 
książka ilustrowana : 


Dr. Retau'a 
Qchrora własna 


Cena wydania polskiego zł. 1. 

Cena wydania niemieckiego zł. 2. 
Tysiące znalazło w niej objaśnienie swych 
cierpień, a za użyciem kuracyi w książce tej 
załegonej, zupełną swą siłę męska odzyska, 
Za madesłaniem franko należytości, otrzyma 
się kwiążkę w kopercie franko przez magazyn 


wowie ustanawia z powodu prośby de praes Raw: dla niego kuratorowi adw 
28 sierpnia 1846 l. 55895 w sprawie Jetti | dr. Fischlowitzowi w Krakowie z substytucją 
Libów przeciw dr. Tadeu-zowi Rutowskiemu ; adw. dr. Tadeusza Raczyńskiego w Krakowie 
1 Stanisławowi Szezepanowskiemu o 367 zł. |i poleca niewiadomej z miejsca pobytu małol. 
Wa. z pn. adw. dr Eugeniusza Petruszewicza | Maryi Swierczyńskiej i niswiadomemu z miej- 
ze zastępstwem adw dr. Ki nstantego Le- | sea pobytu Edmundowi Swierczyńskiemu, aby 
wickiego kuratorem dla nieznanego z miejsca | tymże kuratorom potrzebnych środków obrony 
pobytn pozwanego Stanislawa  Szczepanow- | dostarczyli lub innych pełnomocników sobie 
skiego i zawiadamia go z wezwaniem, aby obrali i sądowi o tem donieśli, w przeciwnym 
temu kuratorowi potrzebną informacyę udzielił ; bowiem razie skutki z tego zaniedbania wy- 


Os. Blumenfeld“ przez firmę handlową A. J. RF. Pierey w Lipsku (Verlazs- Magazin 
Strisower w Jarosławiu jako wystawicielkę | $ 77% PNE CBA 
a na cdwrotnej stronie jako żyrantkę podpi- ; WETRRWOWNKNENWIE 

ah oznaczony przez akceptantkę numerem 

749 przez firmę handlową A. J. Strisower, Aa 

zaś numerem 4128 na blankiecie weksl:wym Bezczelności 


spisany, ażeby do dni 45 od dnia 27 lipca 
1896 jako drugiego dnia po płatności wekslu 
licząc, weksel powyższy przez firmę A. J. 
Strisower w Jarosławiu zagubiony tutejszemu 
Sądowi przedłożył, a o tem pewniej ileże po 
bezskutecznym upływie okresu czasu wyżej 
zakreślonego, weksel ten na ponowne żądanie 
firmy A. J. Strisower w Jarosławiu swej 


1 
nie można zwyciężyć. 
To stare przysłowie już tylko po części jest 
prawdziwe. — Bezezelność jest wprawdzie 


zawsze jeszcze nieprzezwyciężoną, ale muchy 
muszą kapitulować, od czasu, jak w handlu 


l do swej obrony służące kroki uczynił io 
tem sądowi doniósł 
Lwów, dnia 29 sierpnia 1896 


L. 55896 (6602 1 —3) 


 niknąć mogące sami sobie przypiszą. 
Kraków, dnia 28 lutego 1896. 


i. 14087 (6742 1—38) 
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu za- 


C. k. Sąć krajowy jako handlowy we; wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 


Lwowie ustanawia z powodu prośby de p 
i 


28 sierpnia 1896 |. 55894 w sprawie Reginy 
Pohoryll przeciw dr. Tadeuszowi Rutowskiemu 
l Stanisławowi Szczepanowskiemu o 403 zł. 


z pn. adw. dr. Eugeniusza Petruszewicza ze | 


Zastępstwem adw. dr. Konstantego Lewickiego 
uratorem dia ni'znanego z miejsca pobytu 
Pozwanego Stanisława Szczepanowskiego i 
Zawiądamia go z wezwaniem, aby temu ku- 
Tatorowi potrzebną informacyę udzielił, do 
SWej obrony służące kroki uczynił i v tem 
Sądowi doniósł, 
Lwów, dnia 29 sierpnia 1896. 


L. 55895 (6601 1—3) 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ustanawia z powodu prośby de praes. 
8 sierpnia 1896 1. 55896 w sprawia Reginy 
ohoryjję przeciw dr Tadeuszowi Rutowskie- | 
Mu i Stanisławowi Szezepanowskiemu o 188 
- Wa. z pn. adw. dr. Eugeniusza Petrusze- | 
Wicza ze zastępstwem adw dr. Konstantego | 
—awickiego kuratorem dla nieznanego z miejsca 
Pobytu pozwanego Stanisława Szczepanow: 
Skiego i zawiadam a go z wezwaniem, aby 
paru kuratorowi potrzebną informa yę udzielił 
do swej obrony siużące kroki uczynił i o 
tem sądowi donióst. 
Lwów, dnia 29 sierpnia 1896. 


L. 4512 (6612 1—3) 
d „0. k Sąd obsodowy w Sannku zawia- 
Amia niewiadomych z miejsca pobytu Hen- 

ka i Reginę Eichnerów, że Pinkas Grün 
wnio? przeciw nim w dniu 19 czerwca 1896 


- 4612 pozew o zapłatę 7150 zł. wa. z pn., | 


zaš w dniu 23 lipca 1896 |. 5371 uzupeł- 


pobytu Daniela Hopfingera, że Leizor Hop- 
finger wniósł przeciw niemu pozew drobia- 
zgowy pto 50 zł, a w. z pn.. źe dla obrony 
praw jego kurator w osobie p. adw. dr. Fal- 
ka w Drohobyczu ustanowiony został które- 
mu tus. uchwałę wyznaczającą termin na 
dzień 30 listopada 1896 o godz. 8 rano do 
rozprawy drobiazgowej doręczono. 

Wzywa się zatem Daniela Hipfingera, 
aby ustanowionemu kuratorowi potrzebnych 
informacyi udzielił lub innego zastępcę są- 
dowi wskazał gdyż inaczej wyniknąć mogące 
złe skutki sam sobie pszypisze. 

. k Sąd powiatowy. 

Drohobycz, 22 lipca 1896. 


L. 5506 (6745 1—3) 

|. 0. k. Sąd powiatowy w Radłowio za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia 
domych Pawła i Maryę Michałowskich, iż 
w sporze Sumarycznym Alexandra Juszczakie- 
wieza i spól przeciw nim o 144 zł. usta- 
nowiono dla nich kuratorem dr. Emila Wol- 
niewicza adw. w Radłowie i termin do roz- 
prawy na dzień 13 października 1896 o 9 
godz. rano wyznaczono. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Radłów, dnia 31 sierpnia 1836. 


L. 32255 (6636 1—3) 

C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadome- 
go z miejsca pobytu Kajetana Babeckiego, 
że przeciw niemu wniosła firma Rudolf Weill 
i & Comp. pozew de praes 4 lipca 1896 l. 
25743 o wydanie nakazu zapłaty sumy wek- 
słowej 1500 zł. w. a. z pn. i że wydany 


mocy obowiązującej pozbawionym i amorty- 
zowanym zostanie, 
Stanisławów, dnia 22 sierpnia 1896. 


L. 17568 (6647 1—8) 

C. k. Sąd cbwodowy w sprawie wek- 
slowej Towarzystwa zaliczkowego w Gwoźdz- 
cu przeciw Malwinie Teiehman pto 275 zł. 
a. w. ustanowił kuratorem dla pozwanej z 
miejsca pobytu niewiadomej adw. dr. Zipsera 
i doręczył mu nakaz zapłaty z dnia dzi- 
siejszego. 

Kołomyja, 29 sierpnia 1896. 


c. k. uprz. galic. akcyjn 


kupuje i 


4 pre. listy hipoteczne koronowe, 

4'/, pre. listy hipoteczne. 

5 pre. listy hipoteczne premiow. 

4 pre. iisty Towarzystwa kredyto- 
wogo ziemskiego. 

4'/, pre. listy Banku krajowego. 

4 pre. listy zast. Banku krajowego. 


KANTOR WYMIANY 


wszystkie papiery wartościowe i monety 
po kursie dziennym najdokładniejszym nie licząc żadnej prowizji. 
Jako dobrą I pewną lokacyę poleca 


znajduje się 


| patent. MUCHOMOR | 


Zabija muchy masami, działa strasznie, 
pewnie i szybko. 
Nie jadewity. 
Lepszy i tańszy jak inne środki. 
Worek 15 centów. 


Do nabycia gdzie plakaty. 


» st! 


ego Banku hipotecznego 


sprzedaję 


4'/, pre. pożyczkę krajową galic. 

4 pre. pożyczkę krajową galieyjską 
korono ¥ a. 

4 pre. pożyczkę propin. galicyjską 

5 pre. pożyczkę prop. bukowińską 

4%, pre. pożyczkę węzierskiej kolei 
państwowej 


5 pre. obligacye komanalne Banku 
krajowego. 


które to papiery kantor wymiany Banku 
pe cenach najk 


Do efektów, u których wyczerpały si 
za zwrotem kosztów, które sam ponosi. 


i wszelkie renty austryackie i węgierskie, 


UWAGA. Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P. T. kupujących wszelkie wyloso- 
wane, a już płatne miejscowe papiery wartościowe, tudzież zapadłe 
wszelkiego potrącenia, zaś zamiejscowe jedynie za potrąceniem rzeczywistych kosztów. 


4", pre. pożyczkę propin. węg. 
4 pre. węg. obligaeyc indemniz. 


hipotecznege zawsze uahywa i sprzedaje 
otzystniejszych. 


upony za gotówkę, bez 


ę kupony, dostarcza nowych arkuszy kuponowych 
3 


ELI ogłoszenia 


otar yusz w Kozowie poszukuje egzaminowa- 
nego kandydata notaryalnego od SA 1896. 


„A 


1036 


pO Pi 


R A AT TECZKA 


w 'Wołkowie, dwie mile ode Lwowa, do 
wy: ajęcia dwa młyny o trzech kamieniach. 
Do jednego z nich należy 22 morgów pola, do dru- 
siego 72 morgów. Bliższa wiadomość n PP. Bene- 
dyktynek obrz. łać. we Lwowie, plac Benededyk- 


tyński liczba 2. 1052 
PODZE dachówek J. Lewiński i Sp. podej- 
muje się kryć dachy dachówkami podwójnie 
ialeowanemi swego wyrobu po 95 centów za metr 
kwadratowy we Lwowie. 1075 


aane 
yetaryusz długoletni mogący wykazać się 
chlubnemi świadectwami tak z prowadzenia 
działów manipalacyjnych jako i długoletniego zo- 
Poe w e. k. urzędach — poszukuje posady prsy 
e k. Sądach łub e. k. Starostwach. Zgłoszenia pod 
lit. B. W. poste restante Jarosław. 1081 


i KR pokojowe po zł. 24 i 35. Wyży- 
maczki do bielizny z waleami gumo- 
wemi po zł. 12, 15, 14, 15, 16, 18 i 20 — 
poleca Piotr Ohrząstowski, handel żelazny 
we Lwowie, plac Kapitulny 1. 1 (naprzeciw 
katedry). Cenniki szczegółowe i ilustrowane 
do dyspozycji. 1068 


Bb" piątrowy murowany z morgitm ogrodu 
blisko Lwowa do zamiany na grunt budowla- 
ny lub małą realność na przedmieściu. — Kae 
mienica brutto około 1100 z frontowym gruutem 
budowlanym, jeszcze 2 lata wolna, za 12-000 zł. do 
sprzedania. "Wiadomość w kaneelaryi adw. dr. Wła- 
dysława Majewskiego, 1. 3, ul. Wałowa. — Tamże 
kamienica dwupiątrowa w cenie 45:000 zł, 
do zamiany na majętność ziemską w cenie odpowie- 


miej, przy kolei, w Galiecyi wschodniej położoną. 
ulerty tylko pisemne z dokładnym opisem maję- 
tnogei. 1065 


p" pornie świeży transport herbaty chiń- 
skiej otrzymał i poleca FRYDERYK SCHU- 
LUTH, Lwów, Rynek 45. 1045 


= E 

no orny dla e. k. pp. Ofłeerów, Urzędników 

państwowych, jednorocznych Ochotników jako- 

leż stużentów, również wszelkie roboty cywilne usku- 

teczni» jak najstaranniej po bardzo przystę tyś 

ER Wawrzyniec Romaniszyn, krawiec, Lwów 
l. Sykstuska 19. 


geo co chodzić w poplamionem ubraniu, > 
można za parę centów mieć garnitur ak od- | 
uowiony i wyczyszezony jak nowy, proszę tylko z 
ziwianie udać się do Zakładu czyszczenia i odna- 
wiania ubiorów Z. Struszkiewicza, Lwów, PEM Ber- 
Har Piski 1 1. 10, telefon 415. 1073 


własnego wyrobu. A 
Pościel dry po zł. 8.50, 4. >—, 


» 50, 6.50 do zł 14; materace włosienne po 
12. 50, 14, 16, 18 w każdej cenie do 

A 30 poleca Józef Schuster, Lwów, 

ul. Kopernika Re 435 


Odróżniajcie prawdę od w 


Dwa medale otrzymał S. W. NIE- 
MOJOWSKI za wyrób znakomitych tu- 
tek nieklejonych! Takiem odznaczeniem 


żadna fabryka tutek poszezycić się nie 
noże, 
Żądać proszę Tutek Niemo= 
jowskiego. Wszędzie do nabycia. 
Poleca się również tutki klejone 
z prawdziwego papieru Egipskiego. 


Najtańsze źródło 
dla instalacyi telefonów, gro- 
mochronów i dzwonków ele- 

ktrycznych 


Edward Gottlieb 
Lwów, ulica Sykstuska 1. 28. 


1072 


Prawdziwa 


WYROB SCHNEIDERA I SPOŁKI 
WE WIEDNIU 3 w 
Każda puszka RY 
3 dh, gd S 
Dop rej Masy ti X 
CC) mark 


do nabycia w handlach: Lwów Bodnar, Justian, 
Mayer, Zach, Solecki, Bażant, Balas, Freudmann. 
Narodna Torhowla. Rzeszów "Holzer, Neugebauer. 
Jarosław Strassberg, Metzger. Tarnów Brach. 
Przemyśl Martynewicz. Sambor Bukietyński. 
Zacharski, Mański. Drobobycz Arvay, Seemann, 
Sanok Dżuganowski. Jasło Pollak. Steiuhaus, 
Stanisławów Gurowski, Kisielewski. Koło- 

myja Romanowicz. Tarn opol Franz Skowroński. 

Czortków Bramtner. — Zastępca dla Galieyi i 

Bukowiny M. L. GOLDBERG. 1083 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. 


= S 


12 


Palea się handel win Ludwika Stadtmóllera we Lwowie 


Konserwy jarzynowe 


w jakości dorównywującej najlepszym wyrobom za- 
granicznym —- a po niebywale niskich w kraju ce- 
nach, jak przykład: A) groszek cesarski za kilo 75 
et. (dotychczas zł. 120), B) 66 et. (dotąd 90 ot.), 
E) 40 (dotąd 60, F) groszek na zupę 35 (dotąd 50), 
W powyższym stosunku „zniżoną została cena i in- 
nych wyrobów, a mianowicie za pół kilo dozę szpa- 
ragów, same główki 1.25, 1 kl. pędy szparagowe 
obierane l. a 2 —, II. a. 1.60, IIL a. 1.30, IV. a. 
nieobierane 1.10, nieobierane w kawałkach 1.10 (je- 
dna trzecia część główek). Fasolki krajane I a. 40, 
IL a 32 Fasole łamane I a. 40, IL a. 32. Haricot 
vert. 60. Flageolet fasola ziarnista zł. 1.20 Mace- 
doine i Julienne 90. Grzyby prawdziwe Ia. zł. 1.50, 
Ila. zł 1, IIIa. et. 75. Pomidory, kompoty owocowe, 
soki OWOGOWE, Gelee, marmolady, wszystko w naj- 
przedniejszych gatunkach. 
Proszę żądać przysłania cenników i posyłek 
próbnych celem osądzenia niskiej ceny i wyszukanej 
jakości towaru. Pierwsza galicyjska parowa fabryka 
konserwów jarzynowych. H Kaempffe, Lubycza kró- 
lewska. Stacya kolei, telegrafu i poczty. (Galicya 
wschodnia) 


Zmiana lokaln. 


Najtańszy skład towarów optycznych i mecha» 
nicznych 


BENEDYKTA KOPERNICKIEGO 


pod ,,Kopernikiemć< 

przeniesiony został do nowego lokalu przy 
plaou Halickim Í, 1 
: Po cenach naj- 
tańszych w wiel- 
kim wyborze oku- 
lary,ewikiery,lor- 
nety, barometry, 
pn ciepłomierze. 
Reparacye naj- 
rychlej i najtaniej. Urządzenie dzwonków elektry- 
cznych. Zamówienia z prowineyi odwrotnie Adres: 
Optyk Kopernicki, Lwów, plac JC EE 

oiw Banku hipotegznago' 417 


Rok założenia I837. 


Kołdry szyte własnego wyrobu 
zapełowe i kretonowe zł. 3, 3.50, 4 
wełniane atłasowe zł, 6 50, 1, 8, 
10 i wyżej 
lewantynowe pół jedwabne 10 ,12, 14 
atłasowe jedwabne 11, 12, 18i wyżej 
Materace włosienne 14, 18, 20i w. 
Materace z morskiej rośliny E 7.50, 
9.— i 10.— zł. 
Sienuiki gotowe ct. 90. zł. 1.20, 1.40, 
1.60, 2 — i 2.50 
Prześcieradła chiffon. 1.20, 1.40, 1.60 
Poszewki chiffonowe ct. 50, 70, zł. i 
Łóżka żelazne składane 5 50, 6, 7 
Łóżka żelazne kryte 18.50,15i wyżej 
Wkładki druciane zł. 12 i 14 
Kapy na łóżka i steły, dywany, 


chodniki, BE, BRET koce 


WH 


"ASSE Sluozojez HOW Mi 


Rok założenia 1837. 


poleca po maaie ih cenach 
Magazyn 


i J. Drexlera Í Synów 


we Lwowie, 
| plac Kapitulny 1. 2. e 


| Rok założenia 1837. | 


Bie położenia tamy nadużyciom niektó- 
rych restauratorów, mam zaszezyt podać 
do publicznej wiadomości, że 


piwo okocimskie 


sprzedsją na szklanki tylko następujące firmy: 
Naftuła Toepfer, ulica Trybunalska 1. 12, 
Apisdorf, ul. Sobieskiego 14. 
Wilhelm Arnold, ul. Batorego 16. 
Józef Ehrlich, kawiarnia Teatralna, 
Józef Flieg, ul. Jagiellcńska 1. 22. 
Adolf Griinfeld, ul. Janowska 7. 
Wilhelm Hellman, ul. Kazimierzowska. 
Dawid Kepler, ul. Pańska l. 12, pod Schliekiem. 
Jerzy Kirseh, ul. Solarni 1. 6. 
Władysław Kozłowski, ulica Gródecka 1. 79, 
Michał Landes, ul. Skarbkowska 1. 4. 
Jakób Lówenheck, ul. Trybunalska. 
Jan Ludwig, ulica Krakowska 1. 7, 
Noweżenink J., ul. Kopernika 4. 
Szymon Post, ul. Krakowska. 
Karoi Przybylski, ulica Teatralna 1. 13. 
Abraham Rothberg, ul. Kazimierzowska. 
Antoni Rndziński, restauracya kolejowa, 
H. Salzberg, ulica Kołłątaja róg Kazimierzów skiej, 
S. Stoff, ulica Sobieskiego pod Słoniem. 
S. B. Tiinser, Chorążczyzna. 
Antoni Uhlerz, ul. Batorego l. 12. 
Henryk Voise, piwiarnia okocimska, 
tuskiej i Słowackiego. 
Jam Ważny, ul. Czarnieckiego. 
Główne zastępstwo i skłąd piwa beczkowego 
u p. Ozyasza Wixłai Syna, ul. Bogusławskiego 
1. 13, telefonu nr. 6. 
Skład piwa flaszkowego 
u p. 8. Wiesera, Sykstuska 14, telefon 149. 
Na przyszłość ogłaszać będę każdej nie- 


dzieli w pismach Iwowskich nazwiska restau- 
ratorów, którzy piwo okocimskie sprzedają, 
a nadto zastrzegam sobie wystąpić w drodze 
sądowej przeciwko sprzedaży obcego piwa 
pod marką okocimskiego. 


Jan Gótz, 
brewar w Okecimie. 


róg ul. Syks- 


(Zarządca Wł. J. Weber.) 


Bardzo ważne doniesienie! 


Wysokie e. k. Ministerstwo Handla w Wiedniu nadało P. M. Freilichowi, ban- 

dażyście specyaliście, we Lwowie dnia 25 czerwca 1895 r. do l. 2297 Patent na 

wyłączny wyrób poznana bandaży jego własnego pomysłu — o czem 
Szanowną P. T. Publiczność powiadamia się. 


NE. FREILICH 
bandażysta-specyalista 


mieszka we Lwowie, przy ul. Szpitalnej I. 4. 

Niesie radykalną i pewną pomoc w najcięższych i zastarzałych wypadkach przepukliny wszelkiego 
rodzau. tak dla pań, jak i dla panów z gwarancyą możliwości zupełnego uleczenia bez opera- 
cyi i bez lekarstw, naturalną metodą i postępowem zastosowaniem najodpowiedniejszych bandażów wskutek 
czego kazdy, nawet z śmiertelnych wypadków uratowany został, jak wiele świadectw i podziękowań o tem 
dowodzi od znanych osób w kraju jak od: JWP. Edwarda Sommera, e. k. radey dworu najwyższego try- 
bunału w sp. — JWP. Wincentego Lewickiego, o. k. radcy apelacyjnego. — JWP. Mandybura, e k. radcy 
szkolnego. — W. ks. Łyczakowskiego, proboszcza w Pławiu, — W. ks. Grzybowieza prob. z Dźwiniaezki. 
W. ks. Rudolfa Wagi, gwardyana w Przeworsku. — WP. Alfreda Bojarskiego, inżyniera we Lwowie. — 
WP Jana Dutkowskiego, emeryt. ad podatk, — WP. Józefa Maciurkiewicza, radnego gminy Zamarstynów 
i od przeszło 1:00 innych osób, które przez niego zdrowie odzyskały; to też: 

Czasopismo „Nowa epoka“ zamieszcza w jedym z ostatnich numerów następującej treści artykuł: 

„Nemo propheta in patria“ Jeduą 4 największych plag, zawisłych nad ludzkością, jest bez 
zaprzeczenia przepuklina, choroba straszna i ciężka. Tysiące ludzi ulega rupturze. „Bruch* grasuje zaró- 
wno wśród najemników pociągowych i robotników, mających do czynienia z znaczniejszymi ciężarami, jak 
i wśród ludzi zamożnych. Współczesna chirurgja w gwałtowniejszych wypadkach wywnętrzenia się jelit 
posiłkuje pie ciężkiemi i niebezpiecznemi operacyami, które niestety odstraszają od leczenia się nawet 
konającyc 

Lekarzy specyalistów, poświęcających się zawodowo wyłącznie leczeniu przepukliny, nie mamy u nas 
w kraju. Nie ma rutynowanych rąk mających w paleach oprócz mechanicznej rutyny subtelne czucie, za 
którego pośrednictwem bez operecyi zdołałby leczący wprowadzić z łatwością jelita wywnętrzone do jamy 
brzusznej. Rutyna i subtelne czucie w brzuśćcach paleów, potrzebne do łatwego umiejscowienia jelit, nie 
wystarcza wszakże do radykalnego wyleczenla przepukliny. Dalszym warunkiem nieodzownym skutecznej 
kuracyi jest umiejętne przystosowanie odpowiedniego do danej reptury bandazu, zaaplikowanego zara po 
szczęśliwem wprowadzeniu jelit do jamy brzusznej. 

Niejeden lekarz wie doskonale, jakiego układu bandaż byłby najodpowiedniejszym dla danego cho- 
rego, wszakże bandażysta nie zdoła odtworzyć myśli jego dokładnie i sporządzić bandaż jota w jotę według 
wskazówek lekarza, 

Lekarz zaś, nie będąc sam bandażysta, bandażu przepuklinowego również nie wykona. 

Ogół więc cierpiących na rnpturę jest zdany na łaskę bezporadnych lekarzy i na dowolność fantazy! 
bandażystów. 

Bandaż uniwersalny nigdy nie odpowiada indywidualizmowi ruptury i nadzwyczaj utrudnia leczenie 
choroby, która się komplikuje i przeciąga jeszeze i ztego powodu, że albo jelita udało się umiejscowić 
przez wgniatanie, albo posiłkowano się przy tem operacyą. 

Około roku 1865 młody człowiek M. Freilich, urodzony w Ks. Krakowskiem, zaczął przemyśliwać 
nad leczeniem tej strasznej choroby i wpadł na myśl, że wgniatanie jelit przez rupturę do jamy brzusznej 
nie nie reguluje, przeto bezładne wciskanie jelit musi być i | szkodliwem i niebezpiecznem. Jeżeli zaś jelit: 
wywnętrzają się z jamy brzusznej bez powikłania i nieprzerywając się to łatwo je wprowadzić na „powrót 
byla wyczuć palcami odpowiedne przedłużenie jelit i umiejscowić je krok za krokiem jednostajnym ciągiem. 

Młodzieniec rozpoczął sprawdzać doświadczalnie swoje przypuszczenia i po licznych doświadczeniach 
zdobył czyste intuieyjną umiejętność umiejseowiania wywnętrzonych jelit. Nie było ani jednego najeięższego 
wypadku, w którym Freilich nie zdołałby z zwykłą sobie łatwością wprowadzić wnętrzności w miejsce 
właściwe. Z nadzwyczajną zręcznością wprawiającą w podziw uczonych fachowców, wyczuwająe brzuśćcami 
paleów odpowiedni moment jelita, wprowadzał je szybko w jamę brzuszną i opazowywał rapturę. 

Freilich, nie mogąc zostać lekarzem, został bandażystą. 

Wówczas poczęli przybywać doń tłumnie chorzy. żądając odpowiednich bandażów. 

Byli to ludzie, uciekający przed grożącą im nieuniknioną operacyą. Nieopatrzeni, z wywnętrze- 
niem żądali od bandażysty. bandażu. Freilich, aby módz podjąć się sporządzenia odpowiedniego bandażu, 
śmiało brał się do rzeczy i aprogadziwszy jelita wyczuwał wszystkie cechy danej ruptury, do której na- 
tychmiast przystosowywał specyalny bandaż, Na setki wypadków w ciągu blisko lat 30 nie zdarzył sie 
Freilichowi ani jeden wypade śmiertelny. 

Tłumnie zbiegali się ludzie do eudotwórezego bandażysty, który nie tylko wdziewał chorym bandaże, 
lecz jak już powiedzielismy, w razie potrzeby wprowadzał jelita do jamy brzusznej, opatrywał w bandaź 

rzepuklinę i odpowiedniem psuezeniam chorego, jak ma w bandażu się zachowywać, wkrótce wracał 
udziom zdrowie i ezłowieczeństwo. 

Człowiek ten, wzbudzający szczery podziw sumiennych lekarzy, y ratował chorym życie nawot wówczas, 
gdy lekarze już nie konali choremu żadnego ratunku i żadnej nadziei. 

QOzęsto udaremniał on potrzebę ciężkiej operacyi, do której z niebezpieczeństwem życia chorego już 
miano przystąpi é. 

Znający Freilicha lekarze RU go do chorych i polecali mu w swojej obecności przeprowadzenie 
ciężkiego procesu umiejscowienia jelit i prawidłowego obandażowania klienta. 

Liczne świadectwa lekarzy. setkijlistów wdzięczności i uznania, wreszcie sumienna taktyka Freilicha, 
który w ostatnich latach swojej praktyki nigdy nie przystępywał do chorego w nieobecności dyplomowanego 
lekarza. 

„Byliśmy naocznymi świadkami skutecznych kuracyj Freilicha, Przed kilku miesiącami uratował on 
od śmierci i kalectwa ojea rodziny, czeladnika piekarskiego, w obeeności trzech lekarzy: dr. Krobiekiego, 
dr. Weigła i dr. Brauna. 

Jest to dobitnym dowodem, że w kraju naszym, możemy znaleść Wielu dobroczyńców ludzkości i bez 
dyplomów, którym się uznanie należy, 

P. Freilich pocieszyć się jednak może zgłoskami dozgonnej wdzięczności, któremi zapisał się w 
setkach sere, którym uratował zdrowie, a nawet życie. 

Nie będąc kompetentnymi w sprawach lekarskich nie mamy prawa zalecać kuracyjnych zdolności 
p. M. Freilicha, wszakże ze względu na kilkaset świadectw i listów uznania gorąco polecamy go cierpią- 
cemu ogółowi jako arcymistrzowskiego bandażystę. — M. Freilich stale przebywa we Lwowie, mieszka 
przy ulicy Szpitalnej 1 4 A. róg ul. Słonecznej. 

Artykuł ten ze wzglęgu na jego treść i wartość przedmiotową, przedrukowujemy dla użytku ogółu. 
Przy tej sposebnóści notujemy, że na Wystawie krajowej uzyskały wyroby bandażów M. Freilicha najwyź- 
szą u'nanie. 


w 


mi iaidjawgn 0 łem 
Mbiuro rysowniczo-kaligraficzne N. Jaworskiego 
we Lwowie, ulica Chorążczyzna l. 7, wykony- 
wuje: adresy, dyplomy, powinszowania, herby i ry- 
sunki techniczne, po cenach bardzo przystępnych. 


y Wielki skład 
mebli Kitschalesa 


znajduje się obecnie w Domu 
Narodnym we Lwowie. os: 


Z kancelaryi ogłoszeń „Impressa“ we Lwowie, Sykstuska 30. 


Cukry deserowe 


znakomite odznaczone na wystawach 
krajowych i zagranieznych złotymi me- 
dalami, które już oddawna przez wy- 
brednych smakoszy jako najlepsze uzna- 
ne zostały, */; kilo zł. 1 ct. 20 


poleea codzień świeże 


Henryk Treter 


właściciel parowej fabryki czekolady 
ulica Kopernika l. 3 obok apteki. 


| 


okropnej E pozostaje familia M. 


z Zgiem dzieci, 27 Zamarstynów. 


14 


|mm | Magazyn futer „s, 
Braci Wrońskich 


we Lwowie, ul. Teatralna 1. 5 
(neprzeciw kościoła katedralnego) 
polecają po cenach najprzystępniejszych swój obficie 
zaopatrzony magazyn futer, tak gotowych jak też 
i skóry pojedyńczo. oraz i materye na pokrycia futer 
w wielkim wyborze. 


Cenniki na żądanie franko. 
[PODOOOUWOWTRNWNIITNINIAPAPAPZFZFRIAIAINI, 
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Ada m W M. M BL R dB M iw b R dB i i 
Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich. 


